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Wychodzi codziennie o godzinie 4 po południu 
» wyjątkiem świąt i niedziel. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu 5 eentów, 
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CZĘŚĆ URZĘDOWA © 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 9 
sierpnia b. r. radeę wyższego sądu krajo- 
wego w Pradze Klemensa v. Aull zamia- 
nować najmiłościwiej radcą dworu najwyż- 
szego trybunału. 


Jego ees. i król. Apostolska Mość raczył 
Najwyższem postanowieniem z d. 22 lipca r. b. 
e k. nadwornemu i uniwersyteckiemu dru- 
karzowi Adolfowi Holzhausen w Wie- 
dniu, nadać najmiłościwiej krzyż kawalerski 
orderu Franciszka Józefa. 


Minister i kierownik ministerstwa spra- 
wiedliwości zamianował sędziów powiatowych 
Ernesta Czechowskiego w Gurahumo- 
rze i Adolfa Podlaszeckiego w Na- 
dwórnej radcami sądu krajowego, pierwszego 
dla Czerniowiec, drugiego dla Kołomyi. 


Minister skarbu zamianował poborców 
podatkowych Edwarda Grossa i Karola 
Fuchsa głównymi poboreami podatkowy- 
mi dla okręgu krajowej dyrekcyi skarbowej 
we Lwowie. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA | 


= B= 


Lwów, 13 sierpnia. 


Obrady kongresowe zajęły w tak 
wysokim stopniu uwagę opinii publi- 
cznej we Frameyi, że niemal zupełnie 
zaprzestano tam zajmować się wypad- 
kami w Azyi wschodniej i dopiero o- 
statnie zajścia przypomniały Francu- 


W PRZELOCIE 


Vorrei morire l.. 


(Ciąg dalszy.) 

Było zupełnie ciemno. Niebo zasnuło 
się chmurami; w oddali błyszczały światła 
nadbrzeżne, 8 rzęsiście oświetlone większe 
gmachy miasteczek, ku którym zdążał nasz 
statek, zdawały się niby kryształowemi pa- 
łacami, wynurzającemi się z toni jeziora. 
Wiatr zerwał się silniejszy a ponury jego 
poświst, łącząc się z miarowym odgłosem 
machiny parowej statku, tworzył jakąś fan- 
tastyczną, pełną melancholii muzykę. Wsłu- 
chawszy się w nią, zapomniałem wkrótce 
o generałowej i jej pasierbie, gdy nagle po- 
słyszałem za sobą szept dziwnie miękki i 
rzewny, powtarzający Słowa włoskiej pio- 
senki : 


Vorrei morir quando tramonta il sole, 
Quamdo sul prato dorinon le viole, 
Lieta farebbe a Dio l'alma ritorno 
A primavera e sul morir del giorno... 


Odwróciłem się. Tuż za mna stał obłą- 
kany pasierb generałowej ; wzrokiem iskrzą- 
cym się fosforycznie patrzał w dal ciemną 
1 szeptał ciągle : 


: paz. 
— Vorrei morir! chciałbym umrzeć... | 


dałem 


Ey Aigle zamilkł, pochylił głowę na piersi 
1 S zwracając się ku mnie, chwycił mnie 
Za TĘKĘ aa gwałtownie : 
— ates < r. : : 4 

Kogo? Jè? widziałeś ?... 
że głos mi drża 
uścisku rozpalonej gorączkowo dłoni szaleń- 
ca, instynktowej doznawałem trwogi. 

Kogo ? powtórzył Włodzimierz 


~ odrzekłem , a przyznaję, 
t i że czując dłoń swoją w. 


zom, że oprócz kłopotów domowych 
mają przed sobą trudności na dalekim 


E "MOE 


| Jednorazowe inseraty obliezają się po 7 centów 
kilkurazewa po 6 centów od miejsca 1 wiersza. 
Inseraty przyjmują w Austryi i Niemezech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi w Paryżu 
wyłącznie agencya p. Adama, Rue Clement 4. 


sycąć tem samem aspiracyj stronnic- 
twa wojennego, które ostatecznie, jak 


Wschodzie. Według najnowszych de-q wiemy, odniosło zwycięstwo nad par- 


pesz, nadeszła już dla Francyi chwila, 
przewidywana od dłuższego czasu, 
chwila przymusowych zarządzeń prze- 
ciw Chinom, które, pomimo solennych 
przyrzeczeń, a nawet formalnego tra- 
ktatu, objawiły niedwuznacznie aspi- 
racye wojownicze. W ostatnich cza- 
sach wzięło w Chinach przewagę 
stronnictwo wojenne, doradzajace ta- 
ktykę bezwzględnego oporu, a stało 
się to po usunięciu się z widowni u 
miarkowanego Li-Hung-Czanga, który 
doradzał bezustannie politykę ostrożną 
i przestrzegał przed podszeptami głów 
szowinistycznych. Na domiar złego 
wmięszał się znowu do rzeczy prze- 
bywający obecnie w Londynie markiz 
Ozeng, utrzymując sfery decydujące w 
Pekinie w tej illuzyi, iż po rozbiciu 
się konferencyi londyńskiej, nastąpiło 
silne naprężenie pomiędzy Francyą 1 
Anglią, z którego powinny Chiny sko- 


ya umiarkowana. y 

Ostatnie wypadki w Anamio i 
Kambodży postawiły rząd paryski w 
niepożądanem dlań bynajmniej przy- 
musowem, choćby dla samego utrzy- 
mania powagi w koloniach, położeniu 
i zniewalają go do chwycenia się wo- 


bec Chin nieco energiczniejszych kro- 


ków, niż pierwotnie zamierzał. Wojo- 
wnicza postawa państwa chińskiego 
rozbudziła na nowo pomiędzy wasa- 
lami Francyi w Azyi wschodniej du- 
cha oporu i stała się impulsem do 
rozpoczęcia działań, mających na celu 
pozbycia się nienawistnego protekto- 
ratu i przywrócenia status quo. To też 
wojska republiki w Anamie i Kambo- 
dży zmuszone są rozwijać obecnie 
jak największą czujność, i stać bezu- 
stannie z bronią przy nodze, w prze- 
ciwnym bowiem razie Francya mo- 


| 
| głaby narazić się na utratę tego, co 


rzystać. Widział się on nawet po dwa- | pozyskała w długich i pełnych ofiar 


kroć z lordem Granvillem i czynił mu 
przedstawienia, jak wielce skorzysta- 
łyby na tem interesa W. Brytanii, 
gdyby rząd angielski chciał użyczyć 
Chinom swojego poparcia. Lord Grau- 
ville dał posłowi chińskiemu dość 
szerstka odprawę, i nie ukrywał tego 
dy agjaniej, iż Chiny nie mogą i nie 
poewiuny liczyć ani na Anglię, ani na 
którekolwiek z mocarstw morskich ; 
przyczem zwrócił uwagę dyplomaty 
chińskiego, że wszystkie narody, po- 
zostające w stosunkach z państwem 
niebieskiem, maja w tem interes, aby 
nakłonić Chiny do skrupulatnego wy- 
wykonania zawartych traktatów. Po- 
mimo tak jasnej odpowiedzi, markiz 
Czeng nie przestawał łudzić rządu pe- 
kińskiego różowemi obietnicami i pod- 


| zapasach wojennych. 

| Obznajomieni ze stosunkami twier- 
|dzą, że trudności, wobec których stoi 
(republika, chociaż są dość poważne, 
|nie grożą jej bynajmniej utratą posia- 
_dłości wschodnio - azyatyckich, biko- 
tysięczny bowiem korpus zdoła przy- 
wrócić zachwiana równowagę. W każ- 
„dym jednak razie ostatnie wypadki 
'w tych zamorskich terytoryach wska- 
'zują wymownie, na jak słabych pod- 
„stawach opiera się panowanie Fran- 
cyi w nowo nabytych koloniach, i ile 
będzie potrzeba czasu i zabiegów, aby 
ustalić tam nowy porządek rzeczy. 
Na to zresztą należało Francyi być 
przygotowaną. Ogromne państwo z 18- 
milionową ludnością, wroga nowocze- 
suej cywilizacyi i nienawidzącą Cu- 


dzoziemców , nie da się przekształcić 
na wzór europejski w roku, kilku a 
nawet kilkunastu latach. Na to po- 
trzeba długiego czasu, krzepkiej pra- 
cy i nieco większej przymieszki bia- 
łej ludności, niż jej mogło dotychczas 
wysłać tam macierzyste państwo. Czy 
jednak Francya potrafi w tej mierze 
pójść w ślady Anglii, Hiszpani! „lub 
Portugalii, czy okaże dość cierpliwo- 
ści i zmysłu organizacyjnego, to kwe- 
lstye, których rozwiązanie należy do 
przyszłości. Dotychczas Francya do- 
wiodła tylko, iż umie podbijać i roz- 
szerzać swoje panowanie, i że nie 
brak jej energii, gdy idzie o utrzy- 
manie terytoryalnej zdobyczy. 


Sprawy krajowe. 


(Melioracye gruntowe.) 
(Ciąg dalszy), 


$. 20. Każde, bądź całkowite bądź czę- 
ściowe uchybienie zapłaty którejkolwiek z 
półrocznych rat ($. 15 ustępy 218.) wkła- 
dać będzie na opóźniających się obowiązek 
płacenia Bankowi krajowemu procentów 
zwłoki w stosunku następującym: 

a) jeżeli zaległość zostanie uiszezoną 
| najpóźniej w dni 15 po uchybionym termi- 
lnie. żadne procenta zwłoki nie będą od dłu- 
| żnika ściągane; 

b) w razie dopuszczonej bądź przez 
spółkę wodną, bądź przez właściciela ma- 
jatku ziemskiego zwłoki dłuższej nad dni 
15, zalegający będą w obowiązku uiszczać 
Bankowi krajowemu procenta zwłoki za czas, 
od terminu, w którym zapłata winna była 
być dopełnioną, obliczane w stosunku 6 pre. 
i rocznie, za pierwsze trzy miesiące, w sto- 
| sunku 7 pre. rocznie, za drugie trzy mie- 
siące ; za każdą zaś dłuższą zwłok; w sto- 
sunku 8 pre. rocznie. 

Frakcye pół miesięcy obliczane będą za 
całe półmiesiące. 


z odcieniem szyderstwa — kogo? A czyś 
ty widział gwiazdę poranną, gdy jaśnieje 
wśród błękitu i zapowiada rozkosze dnia sło- 
necznego budzącej się ziemi ?... Czy widzia- 
łeś zorzę północną, gdy łuuą jaskrawą za- 
pala horyzont cały i gasi wszystkie Światła 
niebieskie ?.. ona mi była gwiazdą poranną 
i żorzą półnoeną.... ona mi była chłodzącą 
rosą I ogniem wulkanu, szczęściem i rozpa- 
czą, łzą gorżką i radości uśmiechem, śmier- 
cią wśród życia i życiem wśród śmiertelne- 
go konanial.. Była mi wszystkiem.... i 
znikła 1... 

Głos szaleńca potężniał coraz bardziej, 
górując nad szumem wichru i łoskotem pa- 
ry; twarz swoją zbliżył tak ku mnie, że 
czułem jego oddech palący, a magnetyczne 
jego spojrzenie, iskrzące się dzikim ogniem 
w ciemnościach, przeszywało mnie na wskróś. 
Ale zapał ten trwał niedługo. Suchy, upor- 
czywy kaszel przerwał mu mowę; Bromow 
puścił moją rękę z uścisku, załamał dłonie 
i wyszeptał z cicha: 

— [rma |... 

Nieprzemożone uczucie żalu owładnęło 
mną całym; ten szaleniec sympatycznie po- 
ciągał mnie ku sobie. Zbliżyłem się ku nie- 
mu i kładąc mu obie ręce na ramieniu, za- 
eząłem przemawiać doń i uspokajać słowa- 
mi pociechy. Nie zdawał się mnie słuchać, 
ale piękną swą głowę pochylił mi na piersi, 
i ledwie dosłyszanym szeptem powtarzał cia- 
gle : Vorrei morir l... i 
Po chwili mówił zwolna: 

— Piosnkę tę spiewała ona... Wsze- 
do jej pracowni, malowała główkę ja- 
snowłosą dziecka i spiewała.... Była ubrana 
w błękitną suknię, lekką, powiewną , a na 
głowie miała koronę z białych kamelij.... 
W promieniach słońca stała jaśniejąca nie- 
ziemską pięknością... Zbliżyłem się i pa- 
trzałem na nią z zachwytem. Nagle, ona pę- 
dzel wypuściła z dłoni, twarz jej powlekła 


się śmiertelną bladościa.... zdawało się że 
mdleje... Podbieglem i chwyciłem w obję- 
cia słaniającą się bezwładnie... rozszalały, 
bezprzytomny prawie, wzrok mój wpiłem w 
jej blade oblicze, i nagle — nie wiem jak 
się to stało — usta nasze połączyły się w 
pocałunku namiętnym... : 

Głos biednego szaleńca znowu się pod- 
niósł i silnie wibrował w powietrzu, dopóki 
złowieszczy kaszel nie stłumił go w piersi. 
Czus jakiś trwało ponure milczenie, wśród 
którego słyszałem tylko ciężki przyspieszo- 
ny oddech chorego. Po chwili znów mówił: 

— Szał ten trwał jedno mgnienie o- 
ka — a jakież przebudzenie straszne ! Irma 
wyrwała się z objęć moich i mierząc gnie- 
wnem spojrzeniem : 

— (Czego wpijasz szalony wzrok swój 
we mnie? — zawolała. — Trace zmysły, 
sdy tak patrzysz na mnie... Jesteś sza- 
leńcem. .. 

Powiedziała prawdę: byłem i jestem 
szaleńcem. Artystyczną tę duszę, do wiel- 
kich powołaną przeznaczeń, chciałem zagar- 
nąć dla siebie... chciałem by wszystkie jej 
uniesienia i zachwyty należały do mnie, cheia- 
ł+m miłością moją natchnienie jej zabić! 
Więc uciekła odemnie, uciekła w świat sze- 
roki, który ją pociągał tajemniezością swych 
olbrzymieh przestrzeni... poszła tam, kędy 
ja wabiły uśmiechy szalone, tryumfy, unie- 
sienia i rozpacze tłumów, kędy jej artysty- 
czna dusza czerpać mogła codzień. intg, co- 
dzień silniejsze wrażenia.... Nazajutrz, gdy 
wszedłem do pracowni, nie było w niej ni- 
kogo. Złamana sztaluga stała w kacie i zu- 
żyta paleta walała się na podłodze. W oknie, 
w promieniach słońca siedział kot i patrzał 
na mnie zmrużonemi szydersko, zielonemi 
oczami... 

Z oczu szaleńca, gdy to mówił, padały 
łzy gorące na moje dłonie, któremi go ob- 
jąłem, Zdawał się uspokajać tem wyzna- 


niem; wreszcie zamiłkł a tylko oddychał 
ciężko i od czasu do czasu kaszlał. Mileza- 
łem, nie chcąc przerywać jego zadumy, któ- 
ra jednak nie długo trwała. Znowu szeptem 
cichym powtarzać zaczął słowa piosenki: 


Vorrei morir quando tramonta il sole... 


Wyrwał się nagle z objęć moich i gło- 
| sem wielkim, wyciągajac obie dłonie w dal 
| ciemną, krzyknął : 
| — Irma !! 

Krzyk to był potężny, który w ciszy 
wieczornej silnem odbił się echem na dale- 
kich wybrzeżach. W dolnej sali wszczął się ' 
ruch niezwykły; spiesznym krokiem wbie- 
gła na górny pokład generałowa, za nią 0- 
bie Angielki i Francuz z monoklem w oku. 
Wszyscy spieszyli ku Włodzimierzowi, który 
zapatrzony w przestrzeń , stał nieruchomo 
wyciągając dłonie ku jakiemuś niewidzial- 
nemu widmu.... 

— Włodzimierzu! Włodzimierzu! — 
wołała zirytowana widocznie generałowa — 
kto ci pozwolił tu wychodzić... wracaj na- 
tychmiast do kajuty..., 

„ Glos macochy podziałał w dziwny spo- 
sób na biednego szaleńca ; obudził się na- 
tychmiast z uniesienia, spuścił głowę na 
piersi 1 pokornie, jak dziecko na gorącym 
Joao schwytane, poszedł za generałową, 
która ujrzawszy mnie, porwała za rękę i pro- 
wadząc z sobą, mówiła spiesznie : 

— Oto pan widzisz moje życie! za- 
| wsze z tym waryatem... Wymarzył sobie 
IAR nadziemski ideał i upatrzył tam enotę 
gdzie jej wcale nie było... jakaś artystka. 
malarka, włócząca się po świecie.... vous com- 
Prenez... 

— Irma! — z cicha 
rzał szaleniec, idąc za na 
irei morir !.... 

i Uwolniłem się prawie przemocą od ge- 


, rzewnie powta- 
mi. — Irma, var- 


Procenta zwłoki obliczane będą zawsze 
od całej zaległości rat przypadających „tak 
na kapitał, jak na procent, jak niemniej I 
na opłaty dodatkowe; nie przestaną zaś 
biegnąć aż do chwili całkowitego uiszczenia 
wszystkich kwot zalegających. i 

Przy częściowem uiszezaniu zaległości, 
będą przedewszystkiem pokrywane rzeczone 
opłaty dodatkowa koszta spowodowane 
egzekucyą, następnie procenta zwłoki; re- 
szta zaś uiszczanej kwoty będzie zaliczaną 
na zmniejszenie raty zalegającej. i 

$. 21. Bank krajowy jest uwolnionym 
od opłat przy dokumentach, i od opłaty 
stempla od obligacyj melioracyjnych i ku- 
ponów, wystawianych na podstawie niniej- 
szych przepisów, a to w myśl ustawy z d. 
10 lipca 1865 (nr. 55 Dz. pr. p.) i rozpo- 
rządzenia ministeryum skarbu z d. 16 stycz- 
nia 1866 (nr. 9 Dz. pr. p.). Wszelkie inne 
opłaty stemplowe lub w innej formie pobie- 
rane, jakieby należały skarbowi państwowe- 
mu od pożyczek, udzielanych na podstawie 
niniejszych przepisów, winny być ponoszo- 
ne przez dłużników tychże pożyczek. 

$. 22. Obowiązek uiszezenia wszyst- 
kich należności, w paragrafie 15 ustęp 2 i 
3 i w paragrafie 16 wyszezególnionych, przy- 
padających z tytułu pożyczki, udzielonej spół- 
ce wodnej, zabezpieczonym zostaje na rzecz 
Banku krajowego, zbiorową odpowiedzialno - 
ścią wszystkien jej uczestników. 

Za spełnienie takiegoż obowiązku, wy- 
nikającego z pożyczki udzielonej właściele- 
lowi majątku ziemskiego, zaciągający poży- 
czkę będzie Bankowi krajowemu odpowie- 
dzialnym, z całego swego mienia ey nexu 
personali, i z majątku ziemskiego na któ- 
rym pożyczkę hipoteeznie zabezpieczył ex 
nexu reali. 

8. 23. Celem ściągnięcia ubiegłych pro- 
centów od pożyczki udzielonej na mocy ni- 
niejszych przepisów, bądź spółce „wodnej, 
bądź właścicielowi majątku ziemskiego, jak 
niemniej celem ściągnięcia rat, przypadają- 
cych na procent i na umorzenie dłużnego 
kapitału ($. 15 ust. 2 i 8), Bank „krajowy 
będzie władnym, zażądać egzekucji w dro- 
dze administracyjnej, lub rozwinąć egzeku- 
cyę sądową. 

Należytości, wymienione w $. 16, będą 
przez Bank krajowy ściągane w drodze e- 
gzekucyi sądowej. 


Rozdział V. 


Obligacye melioracyjne Banku 
krajowego i prawa ich posiadaczy. 

$. 24. Na podstawie pożyczek, udziela- 
nych z mocy niniejszych przepisów i do 
wysokości tychże pożyczek, Bank krajowy 
wydawać będzie obligacye melioracyjne, czy: 
li wystawiać dokumenta, zapewniające po- 
siadaczowi zwrot kapitału i opłacanie pro- 
centu, pod warunkami uwidocznionemi 0Sn0- 
wą samychże obligacyj melioracyjnych. 

$. 25. Ogólna suma obligacyj meliora- 
cyjnych, będących w obiegu, nie może w ża- 
dnej chwili przewyższać ogólnej sumy wie- 
rzytelności, Bankowi krajowemu na podsta- 
wie niniejszych przepisów jednocześnie przy - 
padających. > , 
$. 26. Obligacye melioracyjne wysta- 
wiane będą na okaziciela, w sztukach po 
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nerałowej i zostałem na górnym pokładzie ; 
potrzebowałem ochłonąć nieco z przygnębia- 
jących wrażeń przebytej chwili. 

Wkrótce też przybiliśmy do portu w 
Romanshorn , gdzie wsiadłem na kolej i za 
godzin kilka byłem już w Zurichu. 


* 
* * 


Pomimo wrażenia , jakie na mnie opi- 
sana powyżej scena wywarła, przez nastę- 
pnych dni kilka nie miałem wcale czasu my- 
śleć o biednym szaleńcu. W Zurichu zasta- 
łem wiele osób znajomych i krewnych, a w 
przejeździe z Interlaken zatrzymała się tu 
dni parę, wracając do Warszawy, znana do- 
brze publiczności lwowskiej, znakomita ar- 
tystka teatrów warszawskich, panna Marya 
Wisnowska. O talencie jej pełnym siły, wdzię- 
ku i prawdziwego natchnienia , pisaliście w 
Gazecie waszej niejednokrotnie  Przypomi- 
nam sobie nawet, że w roku ubiegłym, z po- 
wodu gościnnych występów panny Wisnow- 
skiej we Lwowie, zamieściliście obszerne 
sprawozdanie krytyczne, z należytą oceną 
pięknego jej talentu. Talent to niewątpliwie 
świetny. Wam, coście w roku zeszłym sami 
to ocenić mogli, nie potrzebuję mówić, jak 
olbrzymie postępy poczyniła panna Wisnow- 
ska w krótkim przeciągu czasu od chwili, 
gdy pierwsze stawiała kroki na lwowskiej 
scenie. Postępy te potężnieją z każdym dniem 
niemal, dzięki niezmordowanej pracy i pra- 
wdziweinu zamiłowaniu sztuki, której panna 
Wisnowska oddała się całkowicie i zupeł- 
nie. To też nie znamy obecnie u nas dru- 
giej artystki, którejby repertoar był równie 
bogaty; od ról naiwnych do wysoce drama- 
tycznych, to olbrzymia skala tonów, któremi 
artystka nasza włada po mistrzowsku, Z tą 
siłą, jaką daje rzeczywiste natchnienie i zapał, 
z przejmującą prawdą, z nieporównanym 


p. 


100, 500, 1000 i 5000 złr. Obligacye te zo- 
staną sporządzone wedle wzoru zatwierdzo- 
nego przez Rząd. 

$. 27. Obligacye melioracyjne przyno- 
sić będą posiadaczom procent w stosunku 
5 pre. rocznie, płatny w równych półrocz- 
nych ratach z dołu, w dn. 1 kwietnia i 1 
października każdego roku. Do każdej prze- 
to obligacyi dołączonym będzie arkusz ku- 
ponowy z odpowiednią liczbą kuponów pro- 
centowych. 

(Ciąg dalszy nastąpi.) 


KORESPONDENCYE 


Wiedeń, 11 sierpnia 


. Prawie wszystkie dzienniki europejskie, 
szczególniej zaś niemieckie, podniosły war- 
tość ostatniego zjazdu Monarchów w Ischl, 
jako rękojmi pokoju. Cokolwiek bądź prasa 
opozycyjna zarzucić może obecnemu syste- 
mowi rządowemu, tego zarzutu zrobić nie 
może, ażeby ten system był kiedykolwiek 
powodem zawikłań dyplomatycznych. Od 
czasu inauguracyi ministerstwa hr. Taaftego 
datuje zbliżenie Austryi do Niemiec i słu- 
sznem jest wyrażenie jednego z dzienników 
węgierskich, że Niemcy pragną wzmocnie- 
nia Austryi, ażeby uzyskać potężnego i sil- 
nego sojusznika. System hr. Taaffego dąży 
do wzmocnienia Austryi przez uzyskanie po- 
koju wewnętrznego i zadowolenie pojedyń- 
czych ludów, a ztąd pochodzi, że system ten 
i w kołach dyplomatycznych niemieckich 
budzić musi sympatyę. Napróżnoby szukać 
w obecnych stosunkach Austryi jakiegoś po- 
wodu do zaniepokojenia. Ludy prędzej czy 
później przyjdą do przekonania, że łączy je 
wspólność praw i obowiązków i że walka 
jedynie im samym szkodzi. 

W Wiedniu obecnie kompletne sażson 
morte. Od czasu do czasu coś rozbudza Wie- 
deńezyków ze snu, w jaki ich panujący u- 
pał pogrąża, lecz wnet znowu weń zapadają. 

Nie dziwnego, że w tym stanie ude- 
rza nas każde choćby najmniejsze zdarze- 
nie i że wdzięczni jesteśmy, jeżeli fakt jaki 
trochę wesołości przyniesie w tę atmosferę 
duszącą. Do takich rozweselających zdarzeń 
należy niewyczerpany temat pomyłek dru- 
kowych. Przed kilku dniami powtórzyły 
dzienniki galicyjskie za dziennikami wiedeń- 
skiami wiadomość o orzeczeniu sądu krajo- 
wego wiedeńskiego, dozwalającem przesłu- 
chania kilku świadków w procesie Kamiń- 
skiego contra Szwarz ad sempiternam rei me- 
moriam. Dzienniki wiedeńskie podały mię- 
dzy innymi świadkami także dr. Dunieckie- 
go, tutejszego adwokata; tymczasem zaś fa- 
fum, ciążące nad drukarniami, zrobiło w 
Gazecie Narodowej i w Dzienniku Polskim z 
dr. Dunieckiego dr. Dunajewskiego. Kiedyż 
te duchy przeciwności, które rozpościerają 
się po drukarniach, przestaną płatać reda- 
kcyom tego rodzaju psoty! 

Obeeny ruch umysłów w Czechach da- 
je wiele do myślenia. Czy ztamtąd wyjdzie 
hasło do zgody — that is the question. 
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W przedmiocie bośniackiej kwestyi 
agraryjnej piszą z Serajewa do Presse: Od 
czasu noty hr. Andrassego z d. 30 grudnia 
1875, znanej pod nazwą „memoryału wie- 
deńskiego* hasło : „załatwienie kwestyi agra- 
ryjnej* utrzymało się na porządku dziennym 
jako jądro wszelkich reform , zmierzających 
do zaprowadzenia uporządkowanego stanu 
w krajach okupowanych. Rzeczywiście też 
powodem powstania w Hercegowinie i bo- 
śniaekiej emigracyi w r. 1875 były kwestye 
czysto materyalne. Obok wybryków fanaty- 
zmu mahometańskiego, system turecki za- 
dzierżawiania podatków , dalej tolerowane a 
nawet popierane przez władze gwałty be- 
gów przy wyciskaniu czynszu dzierżawnego 
(tretiny), liczne bezprawia wobee chrześcian 
i inne jeszcze okoliczności, znane Zresztą 
ogólnie, sprowadziły powstanie w Bośnii i 
Hercegowinie. Chrześcianin mógł w nad- 
zwyczaj rzadkich tylko wypadkach i często 
tylko pod obeem nazwiskiem nabywać grun- 
ta; giaur był z góry skazany na kmiecia 
(dziedziczny dzierżawca), a jeśli z czasem 
doszedł do małego majątku, którego nie 
chciał pozostawić na pastwę samowoli „pra- 
wowiernych*, musiał poświęcić się handlo- 
wi. W niezliczonych skargach i memorya- 
łach użalali się bośniacey chrześcianie, iż 
stosunek ich do begów jest nie do zniesie- 
nia, i oczekiwali od mocarstw nie tyle spra- 
wiedłiwej i słusznej reformy, ile raczej zu- 
pełnego rozwiązania tego stosunku. Zuboża- 
ły i odarty formalnie ze skóry kmieć, spo- 
dziewał się również, że bezzwłocznie po 
okupacyi oddanym mu będzie grunt, który 
dzierżawił i uprawiał, na własność wie- 
czystą, 

Żaden rozsądny polityk, ani przed ani 
też po okupacyi, nie mógł myśleć o tak 
gwałtownem rozwiązaniu bośniackiej kwe- 
styi agraryjnej. Wytworzenie wszakże wol- 
nego stanu włościańskiego było dla rządu 
koniecznością, a nie należało się dziwić je- 
Śli zaraz po okupacyi nie tylko w dysku- 
syi publicznej, leez i w kołach rządowych 
wyłoniła się myśl indemnizacyi gruntów 
kmieci bośniackich. Jednakże w obec ogro 
mnej liczby, bo 85.000 kmieci pokazało się 
wkrótce, iż zarządzenie takie byłoby nie- 
możliwem do wykonania. Zubożała Bośnia 
nie byłaby w możności dostarczyć kwaty 
potrzebnej na indemnizacyę, ze względu zaś 
na prawnopaństwowe stosunki okupaeyi nie 
mogło być mowy o zaliczeniu lub poręcze- 
niu pomienionej sumy przez Austro-Węgry. 
Niemniej jednakże prowadzono z różnych 
stron dalej teoretyczne badania co do natu- 
ry stosunku pomiędzy begiem a kmieciem 
Żastanawiano się, Gzy stosunek ten jest 
„dzierżawą dziedziczną“, czy prywatnym, 
lub prawno-publicznym albo też stosunkiem 
lenniczym; lecz żadno z tych pojęć europej- 
skich nie dało się zastosować do odmiennych 
w każdym niemal powiecie, a wytworzonych 
w ciągu całych stuleci stosunków agraryj- 
nych, w skutek czego nie było możebnem 
przeprowadzić utworzenia wolnego stanu 
włościańskiego według jakiegokolwiek wzoru 


wdziękiem. Talent ten wyrósł nagle w o- 
czach naszych; tak nagle, że krytyka wa- 
hała się długo z wypowiedzeniem ostatecznego 
słowa wobec tej niespodziewanej rewelacyi 
scenicznej; nie ufała młodziutkim siłom ar- 
tystki — lękała się powiedzieć za wiele, 
mówiła za mało... Ale rewełacya świetnego 
talentu dziś już jest faktem dokonanym; u- 
znaliście to sami w roku ubiegłym, a utwier- 
dzicie się w tem przekonaniu może jeszcze 
w bieżącym roku, bo oto zwiastować wam 
mogę niewątpliwie bardzo pożądaną wiado- 
mość, iż panna Wisnowska ma zamiar przy- 
być tej jeszcze jesieni na gościnne występy 
do Lwowa. Nie wątpię, że publiczność wa- 
sza, która była świadkiem pierwszyci kro- 
ków młodziutkiej artystki w pracy scenicz- 
nej i z tych jeszcze. czasów zachować mu- 
siała dla niej szezere sympatye, należycie 
oceni niepospolity jej talent, będący obecnie 
w pełni swojego rozwoju. Charakterystyczną 
cechą tego talentu jest nadzwyczajna pro- 
stota i naturalność. Artystka gardzi szuka- 
niem efektów ; wysoka jej inteligencja, wspar- 
ta sumiennemi studyami, a zwłaszcza ów 
przedziwny dar intuicji, który prawdziwych 
natchnień nieodzownym jest towarzyszem 
i kierownikiem, wskazały pannie Wisnow- 
skiej, że najpotężniejszym efektem w sztuce 
jest — prawda. Tą drogą idąc, a pracując 
niezmordowanie, młodziutka artystka musiała 
wzgardzić tym kierunkiem, który w Sztuce 
scenicznej widzi tylko ła singerie sublime, 
który ostatnie słowo tej sztuki upatruje je- 
dynie w fotograficznem odtwarzaniu Życia a 
raczej jego stron ujemnych i zboczeń. Panna 
Wisnowska pojmuje inaczej zadanie sztuki, 
a jakkolwiek i ona w kreacyach swoich o- 
piera się zawsze na stałym gruncie rzeczy- 
wistości, chociaż nigdy nie przekracza gra- 
nicy, dzielącej życie od fantazyi, to wszakże 
życie to pojmuje i odtwarza tak, jak się ono 


zawsze wyższym umysłom przedstawia, to 
jest, złożonem z dwóch pierwiastków, z któ- 
rych jeden, duchowy, jeśli nie zawsze zwy- 
cięża, to wszędzie jest widoczny. Zapozna- 
nie jego jest nieprawdą, jest afektacyą 
|tem szkodliwszą, ża jeśli zbyteczny idealizm 
|oddala sztukę od jej prawdziwego zadania, 
to realizm krańcowy stanowczo jej poziom 
obniża i pozbawia wszelkiego wyższego zna- 
czenia. Pomiędzy dwoma kierunkami temi 
talent panny Wisnowskiej umiał wybrać dro- 
gę pośrednią, z każdego z nich przyjąwszy 
to, co jest w nim prawdą; ztąd w grze 
jej nigdzie afektacyi, a wszędzie naturalność, 
nigdzie maniery, wszędzie prostota, zawsze 
wierne pojęcie charakteru i owa artystyczna 
miara, stojąca na straży du vrai sublime.... 
Teatr — powiedzmy to otwarcie — nie speł- 
niał najczęściej swojego zadania; ale nie- 
mniej zadanie to wypisane jest zawsze pro- 
miennemi głoski, inie zatrą go niepowołane 
ręce, ani obniżą przekupnie sztuki. Ludzie 
zawsze ludźmi, lecz instytucya stoi po nad 
nimi, a celem jej nietylko odwzorowywać ży- 
cie, ale dawać głos pierwszy nowym jego 
kierunkom i prądom. Z ducha dramatyczne- 
go pisarza, przez usta natehnionego artysty 
winny rozchodzić się promienie Światła i 
blaski natchnień wyższych... Toż, zdaniem 
mojem, cyniczny paradoks wypowiedział Di- 
derot twierdząc, że dramatyczna sztuka to 
tylko „szczytne małpiarstwo*. Artysta lub 
artystka, któraby paradoks ten przyjęła jako 
zasadę w swej artystycznej karyerze, mo- 
głaby dojść chyba do doskonałości Celiny 
Chaumont, leez do wyżyn sztuki prawdziwej 
zamknęłaby sobie drogę na zawsze. .. 
(Dokończenie nastąpi). 
O. ŻAR... 
Ragaiz, w sierpniu. 


Skoro w Bośnii uspokoiły się nieco 
umysły, pokazało się, że kwestya socyalna 
potrzebuje tam rozwiązania, a raczej uregu- 
lowania nie tyle z powodu swojej materyal- 
nej natury (czynsze bowiem nie były zbyt 
wygórowane), jak z powodu niezliczonych 
zatargów agraryjnych, wynikających z wątpli- 
wości tytułu posiadania, tudzież kosztownych 
i ciągłych procesów. Kmiecie oświadczyli 
sami, iż chętnie będą płacili na rzecz pań- 
stwa dziesięcinę, tudzież czynsz dzierżawny 
(tretine) begom, gdy jednakże ten lub ów 
grunt został wykorczowany i uprawiony przez 
ich przodków, nie należy przeto całkowicie 
do właściciela. W innym wypadku podno- 
szono, iż kmieć przez długi szereg lat zmu- 
szony był płacić z gruntu czynsz zbyt wy- 
górowany, w skutek czego ziemia ta została 
Już w części spłaconą; przy innych gruntach 
nie wiedziano wcale, czy należą do gminy, 
państwa, fundacyi lub prywatnego właści- 
ciela. — Nie rzadko zdarzało się także, iż 
do jednego i tego samego kawałka ziemi 
rościło sobie prawo własności kilka osób, 
opierając się w tej mierze na niedokładnie 
sporządzonych dokumentach. Wobec okolicz- 
ności, iż w Bośnii, jak zresztą we wszyst- 
kich krajach będących w posiadaniu Tureyi 
przekupni świadkowie nie należą do feno- 
menów, rozstrzyganie podobnych procesów 
przedstawiało częstokroć nieprzezwyciężone 
trudności. 

Naturalnem następstwem podobnych 
stosunków było, iż rząd przy najlepszej na- 
wet woli nie mógł przystąpić do indemni- 
zacyl, gdyż nikt nie był w stanie powie- 
dzieć, komu się eo należy i jak wysoką ma 
być kwota tejże. Na początek nie pozosta- 
wało nic innego. jak załatwiać najnaglejsze 
spory za pośrednictwem władz na drodze u- 
godowej i z uwzględnieniem lokalnych sto- 
sunków, tudzież nakłaniać strony sporne do 
zawierania osobnych układów. ten spo- 
sób załatwiono znaczną część procesów agra- 
ryjnych, które za panowania tureckiego cią- 
gnęły się całemi latami i były częstokroć 
powodem walk krwawych. To, eo w pierw- 
szym rzędzie należało uczynić, tyczyło się 
zabezpieczenia tytułu własności, t. j. trzeba 
było rozstrzygnąć, do kogo należą pojadyń- 
cze grunta. A ponieważ przy pierwszych za- 
raz dochodzeniach pokazało się, iż nie tylko 
grunta gminne, lecz także państwowe były 
obciążone najrozmaitszemi serwitutami, prze- 
to wynikły nowe zawikłania, które nie tylko 
zmniejszały niekiedy znacznie wartość grun- 
tów, lecz utrudniły a nawet uniemożliwiły 
częstokroć zmianę własności. 

Dałszy w powyższej sprawie artykuł 
odkładamy do następnego numeru. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Z Rułgaryi.) 


Nowy gabinet Karawełowa widzi się 
zagrożonym ze wszech stron. Po udzieleniu 
przez konserwatywnych rekuzy stronnikom 
Karawełowa , odbywaja się obecnie, jak do- 
nosi Pol. Corr., rokowania pomiędzy prze- 
wódcarmi liberalnych i konserwatywnych 
w sprawie zgodnego postępowania wobec 
gabinetu Karawełowa, którym wróżą po- 
myślny skutek. Przewódea konserwatywnych 
Naczewicz przybył umyślnie w tym celu 
z Bukaresztu do Sofii. Odnośne rokowania 
poprzedziło ogłoszenie proklamaceyi byłego 
prezesa gabinetu Zankowa, obecnie prze- 
wódcy liberalnych , w której zapowiada on 
otwarcie zerwanie stosunków pomiędzy ra- 


|dykalnymi (stronnietwem Karawełowa) a 


liberalnymi, i żąda zmiany konstytucyi tir- 
nowskiej. Wszystko przeto zdaje się wróżyć, 
iż dnio gabinetu Karawełowa są policzone, 
i że niebawem nastąpią zmiany w najwyż- 


[szych kołach rządowych. 


(Sprawy rossyjskie.) 

Jak donieśliśmy w części wczorajszego 
nakładu, car z rodziną przesiedlił się do 
Krasnego-Sioła. Przedwczoraj wieczorem ob- 
jeżdżał car w świetnym orszaku wojska i 
obóz. Podczas ceapstrzyku przedstawieni zo- 
stali carowi oficerowie zagraniczni, 

Inspirowana Petersburger Ztg. podaje 
nowe wiadomości, tyczące się wydalania 
rossyjskich poddanych z Berlina. Dziennik 
ten pisze, że w kołach stojących blisko rzą- 
du rossyjskiego, wieści o wydalaniu Rossyan 
z Berlina nie wywołały ani zdumienia, ani 
urazy, pomimo iż sprawa ta stanowczo bez 
inicyatywy Rossyi, a więc na własną rękę 
przez Niemcy została podjętą. W Petersbur- 
gu panować ma przekonanie, iż rząd nie- 
miecki miał nietylko prawo, ale i obowią- 
zek postąpić w tan sposób, aby uwolnić się 
od żywiołów podejrzanych 0 stosunki ze 
stronnictwami, usiłującemi zakłócić spokój 
w państwie niemieckiem. Źe środek ten do- 
piero teraz został zastosowany, przyczyna 
tego leży w związku, jaki istniał w całej 
tej sprawie z zamierzonym zamachem w 
Niederwaldzie, w skutek którego powzięto 


podejrzenia. Petersburski dziennik pochwala ; 


postępowanie władz berlińskich, twierdząc, 
iż lepiej wszelkiemi środkami usuwać nie- 
bezpieczeństwa, aniżeli radzić nad niemi do- 
piero wtedy, kiedy staną się rzeczywistością. 
Petersb. Zig. utrzymuje, że wydalanie z Ber- 
lina nietylko do rossyjskich, lecz i do in- 
nych poddanych zostanie zastosowane, o ile 
i ei dadzą powód do jakichkolwiek podejrzeń. 
Artykuł kończy się życzeniem, aby inne 
państwa także poszły za przykładem Nie- 
miec i uwolniły się od obcokrajowców, nie- 
mogących wykazać swoich stosunków, środ - 
ków do życia i t. p, „Według wszelkiego 
prawdopodobieństwa, kończy Peters. Zig., 
wszystkie państwa, bez spisywania specyal- 
nych traktatów, połączyły się, aby stanąwszy 
na gruncie obowiązujących praw, iść ręka 
w rękę przeciw wspólnemun ieprzyjacielowi: 
anarchistom ". 


KRONIKA 


= Najj. Pan raczył najmiłościwiej 
udzielić ze Swej prywatnej szkatuły gminie 
powiatu sokalskiego Boratyn, na budowę szkoły, 
zapomogi w kwocie 100 zł. 

— Jubileusz pułkowy. Czas ogłasza 
następujący program obshodu jubileuszu dwóch- 
setnej rocznicy utworzenia 56 pułku pieszego, 
odbyć się mającego w dniu 16 b. m, w Kra- 
kowie. O godzinie wpół do 9 wieczorem, w wi- 
lię dnia uroczystości wykonają orkiestry pułków 
piechoty: nr. 18 i 56 serenadę przed naczel- 
nemi władzami wojskowemi i cywilnemi. W dniu 
uroczystości wykona o godzinie 5 zrana pobudkę 
własna orkiestra pułku; wszystkie 4 bataliony 
pułku wystąpią w paradzie na Błoniach, gdzie 
ks. biskup Dunajewski eelebrować będzie polową 
mszę sw. 0 godzinie 8'/, zrana. W razie nie- 
Pogody msza św. odprawioną zostanie o tejże 
godzinie w kościele św. Piotra; dowódzea pułku 
będzie miał uroczystą przemowę, poczem nastąpi 
defilada przed generałem komenderującym; 0 go- 
dzinie 11°/ przed południem bankiet dla żoł- 
nierzy, dla sztabu pułkowego 3 i 4 batalionu 
w świetnie przyczdobionych koszarach Franei- 
szka Józefa, dla 1 i 2 batalionu w forcie II 
„Kościuszko*, przyczem Przygrywać będzie w ko- 
szarach orkiestra 57 pułku piechoty, w forcie 
zaś orkiestra 20 pułku piechoty; o godzinie 3 
po południu bankiet oficerski na część zapro- 
szonych w wielkiej sali hotelu Saskiego, przy- 
caem przygrywać będzie orkiestra smyczkowa 
własnego pułku; dar jubilenszowy: Album pa- 
miątkowe; iluminacya fortu „Kościuszko“. — 
Udział w obchodzie jnbileuszu weźmie 71 ofi. 
erów z czynnej służby, nadto zaproszonych 72 
osób. generalicya miejscowa, tudzież oficerowie 
wszyscy, którzy w pułku tym służyli. Przybyć 
ma także generał Baumgarten, którego nazwisko 
pułk nosi. W drugiej połowie września nastąpi 
uroczyste odsłonięcie i poświęcenie w farze 
w Wadowicach pomnika dla poległych w woj- 
nie 1866 roku oficerów, wzniesionego kosztem 
korpusu Oficerów, a w końcu grudnia ukaże się 
wydanie 2 części History pułku, włącznie z ro- 
kiem jubileuszowym. 


— Dr. Maksymilian Nowicki, od- 
bywający podróż, w eelu poznania gospodarstwa 
rybnego w okolicach Dniestru i Prutu, przybył 
d. 9 b. m. do Zabłotowa. W jsgo obecności 
odbył się połów ryb w Prucie, poczem  szano- 
wny profesor badał rybaków, co do nazw ryb, 
ilości, w jakiej się pojawiają, sposobów łowie- 
nia i t. p. Miał następnie dłuższą pogadankę z 
komendantem posterunku żandarmeryi względem 
wykonywania ustawy o rybołowstwie, w szcze- 
gólności objaśniał trudniejsze do zrozumienia 
ustępy ustawy i opisywał dokładnie te ryby 
z podlegających ochronie, które w tamtejszych 
okolicach w Prucie i jego dopływach się znaj- 
dują. Następnego dnia udał się szanowny pro- 
fesor przez Kołomyję do Jabłonowa, w celu zba- 
dania stanu rybołowstwa, jak też dla zwiedze- 
nia miejsca swego urodzenia. Dr. Nowieki uro- 
dził się w Jabłonowie dnia 9 października 1824. 
Ojciec jego był podówczas zarządcą dobr kame- | 
ralnych w pobliskim Peczeniżynie, gdzie w 
cztery lata potem umarł. Wywieziony w kilka , 
tygodni po przyjściu na świat z Jabłonowa, | 
znalazł znakomity nasz przyrodnik dopiero po 
60 latach po raz pierwszy sposobność zwiedze- 
nia swego rodzinnego gniazda. Donoszący nam 
o tej wycieczce dr. Nowickiego, p. M. K., do- 
mate się od naocznego świadka, że w Ja- 
ig p. a Ta miejsce bardzo rzewna scena. 

siej pogadance z żandarmeryą zaprosił | 
Szanowny profesor najstarszych gospodarz miej- | 
seowych do zajazdu, by ; mad 

bet «du, by ich ugościć i przypo- 
mnieć się swoim krajanom*, jak tam 
jednej miejscowości urodzonych ku ; w 

5 R ywają. Zna- 
lazło się jeszcze kilku starców którzy zapamie- 
tali rodziców profesora, a między m PM 
dawny sługa jego ojca, dziś już zupełnie ooie- | 
mniały. Staruszek ten pamiętał bardzo wiele! 
szczegółów z dzieciństwa dr. Nowickiego i z| 
życia jego rodziców. Opowiadaniem jego był 
profesor tak wzruszony, że trzymał staruszka! 
prawie bez przerwy w objęciach, ściskał j cało- ! 


wał go i ledwie czasem mógł przemówić, Nie ' gmina Ispas 11 zł. 60 ct., gmina Załucze nad | 


ominęły te uściski i innych starców, całował 


wszystkich bez różnicy. Umiał się tak dziwnie 
zastosować do swego otoczenia, że „bracia“ w 
siermięgach byli z nim wkrótee jak równi z 
równym i wśród łez i śmiechu szybko płynęły 
godziny. Nastąpiło wreszcie pożegnanie, a pod- 
niosłą tę chwilę wszyscy obecni będą pewnie 
długo pamiętali; szczególnie zaś gdy profesor 
ręce najstarszej kobiety całował i prosił: „Po- 
błogosławcie mnie matko, syna waszego gnia- 
zda, na resztę życia. Starałem się przy Boskiej 
pomocy żyć uczciwie, pracować dla dobra kra- 
ju i nie zrobić Wam wstydu“. Nie umiałem 
tej sceny opisać — kończy nasz korespondent — 
komu jednak znane jest niezwykłe przywiązanie 
znakomitego uezonego do ludu, ten sobie łatwo 
obrazek ten uzupełni. — Z Jabłonowa wrócił 
dr. Nowicki do Kołomyi, a ztąd miał odjechać 
do Tarnopola. 


Kolonie wakacyjne. Na rzecz 
tychże kolonij wpłynęły następujące dalsze datki ; 
N. N. z Włoch (za pośrednictwem Grazeży 
Lwowskiej) 5 zł., uczniowie z Grzymałowa 2 
zł. 50 ct, pół opłaty za ucznia Ł. 15 zł., 
opłata za ucznia Supińskiego 30 zł., pół opłaty 
za ucznia P. 15 zł, opłata za ucznia Skowroń- 
skiego 30 zł, p. L. Pierożyński z listy l. 64 
9 zł. 35 ct., dyr. W. Kowalówka 10 zł., ra- 
zem 116 zł. 85 ct, a z poprzednio wykaza- 
nemi kwotami wpłynęła dotychczas ogółem do 
kasy komitetu kwota 2.893 zł. 63 ct. Dr. A. 
Medwej, lekarz zdrojowy w Morszynie, złożył 
w ręce p. Zubrzyckiej, kierowniezki kolonii wa- 
kacyjnej dziewcząt w Lisowicach, kwotę 50 zł., 
ofiarowaną przez morszyńskich gości kąpielowych, 
z oświadczeniem, że kwota ta przeznaczona jest 
albo na przedłużenie pobytu wakacyonistek w Li- 
sowicach, lub też na sprawienie im odzieży. 
Ponieważ przedłużenie pobytu ezterotygodnio- 
wego w Lisowicach połączone by było z pe- 
wnemi trudnościami, przeto komitet zadecydo- 
wał, że z ofiarowanej przez gości morszyńskich 
kwoty sprawić się ma dla dziewcząt ubiorki, 
zgodnie z intencyą ofiarodawców. — Druga se- 
rya kolonii wakacyjnej chłopców wyjechała dnia 
7 b. m. ze Lwowa do Huty korostowskiej iza- 
bawi tamże do 29 b. m. Na dworcu stryjskim 
podejmował komitet miejscowy sutym obiadem 
chłopaków, wracających w pierwszej partyi 
z Huty, tudzież drugą seryę, która dnia 7 b. m. 
po południu ze Lwowa do Stryja przybyła. 
Członkowie komitetu pp. Kosterkiewicz i dr. S. 
Popiel, tudzież panie W. Jaworska i Wsze- 
teczkowa, osobiscie zajmowali się dziatwą przy 
rozdaniu obiadu na peronie i obdarzyli ją jeszcze 
obficie ciastami na drogę. Do drugiej seryi na- 
leżą następujący uczniowie: Andryjew Kazi- 
mierz, Barański Władysław, Bajger Witołd, 
Chechliński Maryan, Chudzio Stanisław, Czop- 
kowski Piotr, Debentz Franciszek, Dolnicki 
Józef, Dworzak Józef, Dzikowski Julian, Dzi- 
kowski Maryan, Fischer Jan, Giertowski Józef, 
Hołobut Teofil, Jaworski Ludwik, Kaliński Kon- 
stanty, Karg Wojciech, Koczerkiewiez Kazimierz, 
Koncewicz Włodzimierz, Kozłowski Tadeusz, 
Krzyżanowski Alfred, Krzyżanowski Stanisław, 
Krzyżanowski Wiktor, Leszczyński Karol, Link 
Kazimierz, Des Loges Alfred, Łokczewski Sta- 
nisław, Łopatiak Mikołaj, Marszall Józef, Ober- 
ski Bronisław, Ostrowski Stanisław, Pleśniak 
Zygmunt, Płoński Stanisław, Poselt Robert, 
Rzeczycki Antoni, Siemontowski Adolf, Sko- 
wroński Jan, Słotołowiez Stanisław, Supiński 
Józef, Szmajkowski Kazimierz, Szezęsnowicz 
Roman, Swynarek Franciszek, Trypka Jan, 
Wilusz Tadeusz, Wojnarowski Władysław, Za- 
giczek Józef, Zamuliński Karol. Pomiędzy po- 
wyższymi 47 uezniami jest dwóch, za których 
złożono całą opłatę, za trzech złożono pół opłaty, 
42 zaś przyjętych jest zupełnie bezpłatnie. Per- 
sonal nadzorujący składa się z ezterech osób; 
nadto chłopcy podzieleni są na trzy plutony, 
z których każdy ma swego porucznika i pod- 
porucznika, którzy obowiązani są według wska- 
zówek nauczycieli nadzorować swoich kolegów 
l przestrzegać ścisłego porządku. — Przypomi- 
namy jeszcze raz, Że kolonia dziewcząt wraea 
we czwartek, dnia 14 b. m., o godzinie 8 min. 
12 wieczorem do Lwowa i przybędzie tramwa- 
jem na plae Głowy, gdzie rodzice około godziny 
9 mają się zgromadzić, aby odebrać dziatwę 
z rąk kierowniczek kolonii. Następnego dnia 
rano o 10 odbędzie się w sali szkoły wydzia- 
łowej w ratuszu ponowna próba siły i oględziny 
lekarskie. 

— Wykaz XXXII składek na do- 
tkniętych powodzią, które wpłynęły do kasy 
Banku krajowego na ręce naczelnego dyrektora 
tegoż Banku, pana Antoniego Wrotnowskiego : 
Księżna Seweryna Sapieżyna 100 zł. Ludwik 
Jelita Czerkawski 10 zł. Wydział powiatowy 
w Kamionce strumiłowej 100 zł. Przez admi- 
nistracyę Grazety Narodowej: T. T. z Tarno- 
pola 8 zł. Stowarzyszenie Skała ze składek 25 
zł. Administracya Kuryera Poznańskiego 481 
mark, t.j. 254 zł. 40 ct. Wydział powiatowy 
w Kossowie 100 zł. Z listy p. Franciszka Ja- 
sińskiego z Kołomyi: nieczytelny 5 zł., Antoni 
Bohdanowicz 5 zł., nieczytelny 1 zł., K. Bołoz 
Antoniewicz 20 zł., Baltazar Kobylański 10 zł., 
Feliks Bogdanowicz 25 zł., Antoni Kunz 10 zł., 
Ludwik Winnicki 5 zł., S. Krzysztofowicz 5 zł., 
Konst. Lewicki 5 zł., dwaj nieczytelni 5 zł., 
W. Łysakowski 2 zł., Łukasiewicz 1 zł, Pa- 
wol Asłan 2 zł., Antoni Agopsowicz 15 zł., 


Prutem 1 zł, 92 ct., Franciszek Jasiński 20 zł. 


„Gazeta Lwowska" z dnia 13 sierpnia 1884. 
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Razem 149 zł. 52 et. Ze skarbony dnia 10 
' sierpnia 34 et. Towarzystwo zaliezkowe w Brze- 
sku 10 zł. W. C. 5 zł. Kasyno w Założcach 
5 zł. Kuryer paryski ze składek 138 franków 
65 zł. 86 et. Przez administracyę Gazety Na- 
rodowej: pp. Franciszek Stachiewicz i dr. K. 
Maramorosz z Górbersdorfu zebrane od bawia- 
| cych tam Polaków 150 mark, t.j. 89 zł. 30 et. 
Przez administracyę Dziennika Polskiego: od p. 
T. Kolasińskiego ze Sniatyna, członkowie towa- 
rzystwa kasynowego 5 zł. 54 ct. Urząd para- 
fialny w Jabłonowie obrządku łac. 8 zł. 7 ct. 
Urząd parafialny w Pistyniu obrz. łac. 4 zł. 
75 et. Aleks. Raciborski 5 zł. Ogółem do dnia 
wczorajszego wpłynęło do kasy Banku krajowe- 
go 52.194 zł. 16 ct. 


— Klęską gradową nawiedzona została 
wczoraj okolica Bolechowa, zkąd odbieramy na- 
stępujące doniesienie: „O samej 12 w południe, 
po półgodzinnych grzmotach nadciągnęła chmura 
od północy i sypnęła półgodzinnym gradem, do- 
chodzącym przeciętnie wielkości dużego wło- 
skiego orzecha. Prócz żyta, po części zaledwie 
sprzątniętego, wszystkie ziemiopłody i ogrodo- 
winy doszczętnie zniszczone, drzewa ogołocone 
z owoców i liści, szyby od północy i zachodu 
powybijane, a woda płynie ulicami, na których, 
jakoteż w ogrodach, grad warstwą do 2 cali 
grubą bieleje. Teraz jeszcze spotkać można 
ziarnka wielkości jaja gołębiego, Zniszczenie 
wielkie, ale nie wiem jak daleko sięga, bo za- 
ledwie do poczty dobrnąć zdołałem *, 


— Zapiski policyjne. Skradziono To- 
maszowi Cz., murarzowi, zegarek srebrny z ta- 
kimże łańcuszkiem, wartości 21 zł; panu J.K. 
ulica Adamowa l. 17, dwa siwe surduty, nie- 
bieskie spodnie zimowe i siwe spodnie letnie, 
wartości 10 zł.; K. K. ulica Solarni 1. 17, 
czarną letnią chustkę, wartości 8 zł.; J. Oz. 
z Hołoska, woreczek z kwotą 56 et. i kartkę 
zastawniczą l. 80.426; panu Wł. S. ulica Zi- 
morowicza l. 20, kraty żelazne, wartości 5 zł.; 
Ruchli H., ulica Starozakonna l. 11, z pomie- 
szkamia, dwie pierzyny, wartości 20 zł. — Zna- 
leziono czarną podszewkę. 


— Zmarła artystka dramatyczna 
teatru nadwornego w Wiedniu, pani Amelia 
Haizinger, urodziła się wr. 1800 w Karlsruhe, 
jako córka badeńskiego dostawcy nadwornego 
Morstadta, i już w dziesiątym roku życia wy- 
stąpiła po raz pierwszy na scenie w Karlsruhe, 
na której zbierać miała później najwyższe tru- 
umfy. Dzięki świetnemu powodzeniu tych począ- 
tkowych występów, zaangażowaną została wkrót- 
ce do teatru dworskiego, w którym, grając zra- 
zu role dziecinne i naiwne, stała się ulubieni- 
cą publiczności. W roku 1816 zaślubiła Neu- 
manna, artystę dramatycznego, wysiępującego 
na tej samej scenie i z nim przedsięwzięła po- 
dróże artystyczne do Mannheim i Monachium, 
następnie w r. 1819 występowała w Wiedniu, 
a w r. 1821 i 1822 w Berlinie, Występy te 
ustaliły jej sławę w całych Niemczech. Z mał- 
żeństwa z Neumannem pozostał syn, który jest 
kupcem w Ameryce i dwie córki, które za przy- 
kładem matki poświęciły się scenie. W r. 1828 
umarł Neumann, a w r. 1627 weszła wdowa 
po nim w powtórny związek małżeński z Hai- 
zingerem, śpiewakiem opery wiedeńskiej, go- 
szczącym na scenie w Karlsruhe, Z nim odbyła 
podróże artystyczne w roku 1829 i 1880 do 
Paryża, w roku 1835 do Petersburga, w roku 
1887 do Wrocławia, w roku 1838 do Wiednia 
i Drezna, w r. 1889 do Londynu. W r. 1824 
poznała Amelia Neumann osobiście Goethego, 
który już poprzednio napisał o niej: „Trzeba 
widzieć przedstawienia pani Neumann; są one 
równie urocze i miłe jak sama artystka". W r. 
1826 spotkał Amelię Neumann zaszczyt, że ją 
zamianowano wielką mistrzynią świeżo utwo- 
rzonego „orderu róży“. W roku 1860 dnia 29 
marca obchodziła Amelia Haizinger 50-letni 
jubileusz swojej artystycznej działałności, a 
w poniedziałek wielkanocny roku 1875 jubi- 
leusz 65-letni, przyczem równie za pierwszym 
jak za drugim razem obsypaną została od mo- 
narchów i kolegów podarunkami. W r. 1875 
wystąpiła po raz ostatni w Wiedniu na scenie 
w komedyjce p. n. Ftgensinm, a później jeszcze 
deklamowała „Pieśń o dzwonie* w dniu uro- 
czystości Schillera. Dnia 6 maja 1880 roku 
Amelia Haizinger, obchodząc SQ rocznicę uro- 
dzin, była przedmiotem serdecznych i powsze 
chnych owacyj w Wiedniu, który żywo odczuł 
teraz zgon znakomitej i ulubionej artystki. 


Notatki literacko- artystyczne, 
Na 300 rocznicę śmierci J. Kochano- 
wskiego. 

Redakacya Przeglądu Polskiego sprawiła 
przenumeratorom swoim miłą niespodziankę, 
wydając dla uczczenia pamięci wiel- 
kiego lutnisty (z arnoleskiego — 
którego Śmierci na ten miesiąc właśnie 300 
przypada rocznica — zeszyt sierpniowy 
swojego pisma w podwójnej objętości i poświę- 
cając cały Kochanowskiemu, a ozdabiając go 
nadto portretem poety, wykonanym w wieden- 
skim zakładzie Angerera. Portret ten jest pen- 


dzla Matejki. Jak wiadomo, uważany powsze- 
chnie za autentyczny portret Koch. nie odpo- 


iada temu bynajmniej, jak sobie go z życia 
Pian jego wyobrskiWy możnaby go wziąć 
za wizerunek jakiegoś starosty, 8 nie za por- 
tret tak podniosłego ducha poety. Otóż ii 
biorac motywa z autentycznych portretów, 
wymalował prześliczny portret Koch. ikke 
razu i dedykował ge niejako ziomkom nasiępu- 
jącym dowcipnym wierszem : 


Konterfekt Jana, isat zacnego, z 
Księciem poetów w Poloniej zwanego. i 
Malarz Włoch w Czarnolesiu farby udani mi 
Imaginował — myślami wdzięcznemi 
Krzepion, że wżdy za lat trzysta 1 
Poznają, jak, wyglądał ten Boski lutnista. 


Pomysł wydania takiego właśnie zeszytu 
Przeg. Pol. na bieżący miesiąc jest równie zacny, 
jak piękny — godny naśladowania przez wszystkie 
pisma literackie. Zasługuje Szan. Redakcya A 
tem większą wdzięczność wszystkich, któryc 
bliżej obchodzi — a kogoż z Polaków może nie 
obchodzić? — wspaniała, a tak pod każdym 
względem sympatyczna postać księcia poetów 
złotego wieku literatury naszej, że wszystkie 
prawie rozprawy, pomieszczone w tym zeszycie 
poruszają kwestye istotnie zajmujące, traktują 
rzecz ze stanowiska ogólniejszych poglądów, nie 
w sposób sucho-naukowy, lecz poczytny i zdo j 
ny zainteresować bardzo szerokie koła czytel- 
ników. 

Wstęp tworzą dwa wiersze „W rocznicę 
śmierci J. Kochanowskiego”, z których pierw- 
szy szczególnie zwraca uwagę tak myślą piękną, 
jak zręczną formą, w której dobrane cytaty Z 
Kochanowskiego łączą się w wdzięczną całość Z 
wierszami autora. í 

Pierwsza rozprawa dr. A. Małeckiego 
czytana na publ. posiedzeniu Akademii umiejęt. 
d. 28 maja b. r., zajmuje się młodością J. 
Koch. Autor opowiada żywot poety aż do po- 
wrotu jego do ojczyzny z podróży do Włoch i 
Francyi, proslując przy tem na podstawie bar- 
dzo starannych dochodzeń niektóre fałszywe lub 
wątpliwe daty. Wykazuje tedy naprzód, że Jan 
nie kształcił się w żadnym z uniwersytetów 
niemieckich, gdyż nazwisko jego nie jest zapi- 
sane w albumach ani uniwerstytetu wittenber- 
skiego ani lipskiego, do których w XVI w. wie- 
lu młodzieży polskiej ciągnęło, Brat jego Miko- 
łaj nezęszczał na nauki w Lipsku i pierwszy 
bezimienny biograf Jana, nie zważając zape- 
wne na imiona, popełnił błąd, który przyjął 
od niego cały szereg późniejszych biografów. 
Skreśliwszy stan ówczesnej akade' ii krakowskiej 
i oceniwszy profesorów, którzy wykładali tam 
w czasie pobytu Koch., śledzi dr. Małecki wpływ, 
jaki na poetę naszego wywarł potężny ruch li- 
teracki i naukowy Włoch, a następnie zasta- 
nawia się, po co jechał do Francyi, z pewno- 
ścią bowiem nie dla uzupełnienia swoich stu- 
dyów włoskich, gdyż uniwersytet paryski stał 
wtedy tak nisko w stosunku do akademij wło- 
skich, że Koch. nie miał się czego na nim u- 
czyć i mógłby był nie bez pożytku dla tej 
szkoły być w niej profesorem. Dalej zbija do- 
wodnie powszechne dotąd mniemanie o wpły- 
wie Ronsarda na Kochan., gdyż ten, chociaż 
tak swojego czasu sławiony poeta, nie dorówny- 
wa bynajmniej lutniście czarnoleskiemu i nawet 
sami Francuzi poznali się wcześnie na jego 
sztucznej tylko wielkości, już bowiem w XVII 
pisał Arnauld, że prawdziwy to wstyd dla 
Francyi, że tak ceniła mizerne poezye Ronsarda. 
Zamyka dr. Małecki rzecz całą następującą kon- 
kluzyą, że „jak styczności z żywiołami nie- 
mieckiemi nie mógł się w niczem dopatrzeć u 
Kochan., tak też i owe mniemane wpływy Ron- 
sarda na niego wydają mu się być przywidze- 
niem. Wpływ i kierunek stanowczy nadawała 
mu tylko starożytna i włoska literatura w epo- 
ce jego młodzieńczej *, 

Szerszy nierównie widnokrąg obejmuje 
druga z kolei rozprawka: „Poezya europejska 
XVI w w stosunku do Koch.". Autor jej, W. 
Gasztowtt, kreśli we wstępie  harakterystykę 
epoki odrodzenia, a dalej robi pobieżny przegląd 
literatury ówezesnych Włoch, Francyi, Hiszpa- 
nii, Anglii i Niemiec i porównywając Koch. i 
w ogóle oświatę Polęki XVIw. z temi wszyst- 
kiemi krajami, przychodzi do wniosku, że „Koc. 
stanął na równi z największymi poetami =uro- 
pejskimi swego pokolenia, z wyjątkiem może jed- 
nego Ariosta pod względem artystycznyjn, a wszy- 
stkich prześcignął podniosłościa; ideułn w nie- 
których patr otyczny: pisi ach i serdecznym 
osobistej bolesci ak*mu w nieśmiertelnych 
Trenach". — „boczya polska— kończy pięknem 
porównaniem p. trasztowtt — jest mieczem u- 
kutym przez wielkiego mistrza z Czarnolasu, a 
złożonym w skarbcu narodowym, z którego wy- 
dobył go na początku tego wieku Adam Mickie- 
wiez i z nim razem stanął przed świętą arką 
narodowości naszej*. 

Bardzo zajmującym jest trzeci artykuł te- 
go zeszytu Przeglądu, K. Morawskiego: „Z ży- 
cia towarzyskiego w epoce Zygmunta Augusta“. 
Treny Koch. potrafi każdy odczuć i zrozumieć 
bo boleść ludzka jest niezmienna — ale Fra- 
szki, ten wyskok dobrego humoru, to echo we- 
sołego Śmiechu z przed 300 lat, mogą być zro- 
zumiane tylko na tle czasów, które je wydały, 
bo „wesołość jest dzieckiem chwili i powody do 
niej zmieniają się z każdem pokoleniem, jak się 
zmieniają z wiekiem u każdego człowieka. Źródłem 
Fraszek było źycie towarzyskie, a więc jako obja- 
Śnienie do nich zbiera autor charakterystyczne rysy 


ówczesnego życia towarzyskiego. Rozpoczynając 
od genezy historycznej, zaznacza przedewszy- 
stkiem, że życie towarzyskie rozwija się w ka 
żdym narodzie dopiero wtedy, gdy wywalczy już 
sobie znaczenie, spokój i wyższą cywilizacyę. 
Zakwitnęło ono tedy, tak na całym zachodzie, 
jak i u nas dopiero w epoce odrodzenia, dopie- 
ro wtedy wyrobiły się indywidualności, dostro- 
iły się do siebie i miejsce średniowiecznych 0- 
powiadań cudotworczych baśni zajęła potoczna 
rozmowa towarzyska, której istotę znakomicie 
autor określa. Od tych ogólnych uwag przecho- 
dzi do życia towarzyskiego w Polsce: prowadzi 
nas na dwór królewski i na dwory dostojników 
Kościoła, przesuwa przed naszemi oczyma sze- 
reg osób rozmaitych stanów, pokazuje nam st10- 
ny jasne i ciemne ówczesnych stosunków spo- 
łecznych, wprowadza nas w wesoły gwar bie- 
siad i hulanek, których odgłosów szuka we 
Fraszkach Koch. i Figlikach Reja, i wiąże to 
wszystko w barwny obrazek ówczesnego ży- 
cia towarzyskiego, odznaczającego się o wiele 
rubaszniejszą od dzisiejszego ochotą i o wiele 
łagodniejszym kodeksem moralnym. Podczas gdy 
u pospolitej szlachty gęste kielichy i pieprzne 
dowcipy były główną biesiad przyprawą, to 
wyższe towarzystwo nasze z czasów odrodzenia 
cechowała filozoficzna ironia. Ironia ta—uważa 
Morawski — igra i na ustach Koch., który z 
uśmiechem politowania patrzy na świat, jego 
niepokoje i radości. Jak on, tak i inni za wzo- 
rem mistrzów swoich wałącego się starożytnego 
świata, zasklepiali się w swojej indywidualno- 
ści i używali pogodnych dni owej szczęśliwej 
epoki, mało dbając o zabezpieczenie przyszłości, 
zagrożonej brakiem silnego rządu i bezpotomno- 
ścią ostatniego Jagiellona; późniejszym pokole- 
niom przyszło zato gorzko opłakiwać wesołą 
swobodę i niedbałość o jutro społeczeństwa 
XVI w. (Dok. nast ) 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL 


Sprawozdanie o stanie urodza- 
jów we wschodniej Galicyi. 


(Ułożone z raportów statystycznych Towarzystwa 
gospodarskiego.) 
(Dokończenie.) 

Kartofle ucierpiały bardzo od słoty, 
łodyga schnie i poczerniała, Pod krzakiem 
plon bardzo drobny mało go jest i zaczyna 
się psuć, osobliwie amerykańskie, poźno sa- 
dzone nie rokują wcale dobrego zbioru. Če- 
bulki i sine psują się już. Głlizonów jest 
wiele pod Krakowcem, kwitną a łodyga trzy- 
ma się zielona. 

Buraki mizerne z powodu słoty a 
później posuchy. Miejscami muszka zjada 

Kapusta w wielu miejscach zamu- 
lona, a po nizinach powodzią nawiedzonych 
ze szezętem zniszczona. Gdzie nie było po- 
wodzi kapusty piękne. =- 

Chmiel piękny, lecz miejscami rdza 
się pokazuje. - hak ł 

Tytoń, gdzie uprawiają, średni, bo 
przez spóźnioną i chłodną wiosnę powoli 
rośnie. 3 

Rzepaku zebrano z morga w okoli- 
cach Sieniawy przeciętnie 6 —6', kopy ; ko- 
ło Uhnowa 900 klgr.; koło Brzozowa 400 
do 600 klgr.; koło Wysocka po prawej stro- 
nie Sanu 6—10 cent. metr.; koło Niżanko- 
wiec i Rudek do 8 korcy., w Przemyskiem 
po 10 kóp, 800 klgr.; w okolicy Komarna 
10—12 cent. metr.; w Samborskiem 7 cent. 
metr.; pod Zbarażem 15—20 kóp. Jeszcze 
niemłócony. Koło Wojniłowa zebrano 6—8 
korcy; podobnież w okolicach: Bursztyna, 
Podhajec, koło Kozowy, Jezierzan po 5 do 
6 cent. metr. Na Podolu koło Budzanowa, 
Czortkowa do 8 hektolitrów. W Kołomyj- 
skiem 7—8 korey. 

Koniczyny z pierwszego pokosu by- 
ło z morga koło Sieniawy 4—5 wozów, w 
Cieszagowskiem 20—25 cent. metr.; koło 
Ubnowa 8 wozów; pod Kulikowem 4 wozy; 
koło Ustrzyk dolnych 25 cent.; koło Brzo- 
zowa 30 do 40 cent; w okolicy Turzego po 
6 wozów; koło Wysocke po 40 cent. wied.; 
koło Rudek po 4—5 wozów; pod Chyrowem, 
Sądową Wisznią 20—24 cent. wied.; koło 
Komarna 11 cent. metr.; koło Chodorowa, 
Bóbrki, Dziewiętnik 24 cent. metr.; w Zło- 
czowskiem 10—16; w Zbaraskiem zbiór do- 
bry, po 9 cent. metr.; koło Zurawna po 5 
wozów, pod Wojniłowem 4—6; koło Bursztyna, 
Podhajec 1—1'j, sążnia; koło Kozowy, Je- 
zierzan po 15 cent. metr.; na Podolu do 20; 
koło Jagielnicy 25 cent. metr.; na Pokuciu 
do 30 cent. metr. 

Siana z morga łąki zebrano w oko- 
liceach Sieniawy 5 wozów przeciętnie, koło 
Oleszyce 20 cent. metr.; koło Uhnowa 4 wo- 
zy; pod Kulikowem zbiór siana wypadł bar- 
dzo źle, po 2 wozy z morga; koło Ustrzyk 
dolnych, gdzie woda nie zabrała, było 15 
do 20 cent. wied. W ogóle zbiór w Sano- 
ckiem bardzo niepomyślny. W miejscach 
niezajętych powodzią będzie zaledwie trzecia 


A 


część zwykłego zbioru. Koło Niżankowiec 
zebrano 10 dol2 centnarów; w okolicy Ru- 
dek po dwa wozy; koło Chyrowa, Sado- 
wej Wiszni po 16—20 cent. wied.; pod Cho- 
dorowem 24 cent. metr.; w Złoczowskiem 
6—7; w Zbarazkiem 9 cent. metr.; koło 
Wojniłowa 4 wozy; koło Kozowy 15 cent.; 
w okolicy Jezierzan, Czortkowa 10—1ż cent. 
W ogóle siana bardzo wiele zgniło, z powo- 
du nieustannych deszczów, na pokosach i 
w kopicach, a wszystkie łąki nadbrzeżne, 
narażone na powódź zostały przez wylew 
wód mniej więcej zamulone, niektóre całko- 
wicie. 

Otawa na łąkach niezamulonych do- 
brze podrasta. 


Robotnika do żniwa z sierpem pła- 
cono przeciętnie po 85—40 centów dzien- 
nie. W okolicach Kamionki-strumiłowej pła- 
cą żeńcowi od kopy małego snopa po 40 et., 
kosarza 50 ct., poganiacza po 30 ct. Pod 
Kulikowem kosztuje sierp dziennie 50 et. 
Kosarz 60—70 et. Koło Wysocka płacą dzień 
pieszy z sierpem 45 -65 et. Koło Niżanko- 
wiec płacą żeńca po 50 et. i wyżej — koło 
Przemyśla 60 ct. W Sanockiem i koło Sa- 
dowej-Wiszni robotnik tańszy; natomiast 
w Złoczowskiem koło Krasnego bardzo drogi; 
pieszy przy żniwie płacony od kopy zarabia 
dziennie po 1—17, zł. w. a. Robocizna od 
dnia płaci się tam 70 — 80 et. i trudno 
dostać. Koło Glinian płacą po 40 et. od 
kopy — żniwiarz zarabia dziennie po i zł. 
20 et. Z pod Wojniłowa donoszą, że robo- 
cizna w tamtych okolicach bardzo podroża- 
ła; zwłaszcza z powodu ciągłych deszczów, 
utrudniających zbiór a gospodarzy przyna- 
glajacych do spiesznej roboty w krótkich 
pogodniejszych przestankach. W okolicach 
Podhajec, Litwinowa, Lisowiec nad Seretem 
płaci się robotnik do żniwa 40—50 et. a od 
kopy żętej czy koszonej 45—60 et. Koło 
Jezierzan żeńcowi płacą 40--60 et. Na Po- 
dolu 25—40 et. Na Pokuciu 50 ct. w. a. 


x Związek Stowarzyszeń zarobko- 
wych i gospodarczych. Dnia 7 i 8 wrze- 
śnia odbędzie się we Lwowie X walne zgro- 
madzenie Związku, z następującym porząd- 
kiem dziennym: 

I. Posiedzenie dnia 7 września o go- 
dzinie 9 przed południem. 

1) Zagajenie zgromadzenia przez pre- 
zesą Wydziału Związku. 2) Legitymacya de- 
legatów Towarzystwa ($. 8 stat.). 3) Wybór 
przewodniczącego i zastępcy przewodniczą- 
cego ($. 12 stat.) 4) Sprawozdanie Patrona 
z czynności za czas od 1 października 1888 
do 1 września 1884. 5) Zamknięcie rachun- 
ków Związku za rok 1888 i budżet na rok 
1885. 6) Stosunek Stowarzyszeń do zakła- 
dów, udzielających im kredytu. Referent pan 
Patron. 7) Zadanie komisyj kontrolujących 
w fTowarzystwach i wskazówki dła ich po- 
stępowania. Referent p. J. Urban. 8) Skon- 
trowanie Towarzystwa handlu skór. Referent 
p. A. Aleksandrowicz. 9) Wnioski Stowa- 
rzyszeń i delegatów. 

Il. Posiedzenie d 8. września o godzi- 
nie 9 przed południem. 10) Sprawozdanie 
komisyi o» stosunku Stowarzyszeń do zakła- 
dów udzielających im kredytu. 11) Sprawo- 
zdanie komisyi o0 przedłożeniu Patrona 
z czynności w ubiegłym 11-miesięcznym 
okresie. 12) Sprawozdanie komisyi o zam- 
knięciu rzchunków Związku za rok 1883 i 
budżecie na rok 1885. 18) Sprawozdanie o 
wnioskach delegatów i Stowarzyszeń. 14) 
Wybór Patrona i zastępcy Patrona. 15) Wy- 
bory uzupełniające do Wydziału. 16) Odezy- 
tanie i zatwierdzenie protokołów walnego 
Zgromadzenia. 17) Zamknięcie Zgroma- 
dzenia. Ti 

Równocześnie odbędzie się d. 7 wrze- 
śnia o godzinie 4 po południu w Towarzy- 
stwie zaliczkowem we Lwowie II walne 
zgromadzenie „funduszu zaopatrzenia funk- 
cyonaryuszów Stowarzyszeń zarobkowych i 
gospodarczych" z następującym porządkiem 
dziennym: | É , 

1) Zagajenie, legitymacya i wybór 
przewodniczącego. 2) Sprawozdanie z czyn 
ności i rachunków Zarządu za czas od 1 
lipca 1883 do 30 czerwca 1884. Referent 
p. N. Ulmer. 3) Sprawozdanie z rachunków 
i udzielenie Zarządowi absolutoryum. Refe- 
rent dr. Goldman. 4) Wnioski o „zmiany 
$$. 3 i 16 statutu. Referent dr. Krówczyń- 
ski i Wł. Terenkoczy. 5) Sprawozdanie o 
uchwałach i rezolucyach I. walnego zgro- 
madzenia. Referent p. Medveczky i Wł. Te- 
renkoczy. 6) Uzupełniający wybór dwóch 
ezłonków zarządu w miejsce wylosowanych 
pp. dr. Zgórskiego i Żabki. 7) Wnioski 
członków. 

Bezpośrednio po zgromadzeniu Związ- 
ku odbędzie się zgromadzenie reprezentan- 
tów zastępstw Banku krajowego, dla poro- 
zumienia się co do niektórych spraw Banku 
i Towarzystw mających jego zastępstwo. 


Wiedeń, 13 sierpnia. (Tel. pryw.) 
Kolej Karola Ludwika i kolej półno- 


cna Cesarza Ferdynanda przyznały | pów, lecz zawisłą jest wyłącznie od decyzyi 


uczestnikom wyznaczonego tutaj 
na 25 i 26 b. m. międzynarodo- 
wego targu zbożowego 38'/, 
obniżenia ceny biletów jazdy 
do Wiednia i napowrót. Przy naby- 
waniu biletów należy się wylegitymo- 
wać kartą uczestnictwa, wystawiona 
przez biuro wiedeńskiej giełdy zbo- 
żowej. 


OSTATNIA POCZTA 


Wspólny Minister skarbu p. Kallay 
powrócił już do Wiednia i objął urzędo- 
wanie. 


Sejm vorarlberski został otwar- 
ty w poniedziałek okrzykiem na cześć Najj. 
Pana. Posiada on, tak samo jak w zeszłym 
okresie prawodawczym większość konserwa- 
tywną; z 20 członków tego ciała tylko ezte- 
rech należy do stronnictwa liberalnego. O- 
prócz tego sejmu obraduje obecnie tylko 
sejm bukowiński, podezas gdy pięć re- 
prezentacyj krajowych, zwołanych tego ro 
ku, ukończyło już swoje prace. 


Dep. Wiiasche zdawał w tych dniach 
przed swoimi wyborcami w Rumburgu spra- 
wę zczynności swoich poselskich, 
przyczem podniósł, iż będzie rzeczą wybor- 
ców domagać się zwołania sejmiku, aby po- 
stawić na nim następujący program: Uofnię- 
cie rozporządzenia językowego, podział Czech 
i wyłączenie Galicyi z austryackiego związ- 
ku państwowego; wreszcie należy żądać, a- 
by przymierze z Niemcami zostało zabez- 
pieczone konstytucyą. W końcu swojego 
przemówienia dotknął pos. Wiinsche polity- 
ki abstynencyjnej i oświadczył, iż takowa 
w tym tylko razie byłaby skuteczną, gdyby 
cały lud niemiecki Austryi stanął zgodnie i 
wytrwale przy swoich deputowanych ; dotych- 
czas jednak nie można było nabrać prze- 
konania, aby lud niemiecki potrafił się zdo- 
być na podobny „heroizm“. 


W sprawie zjazdu ks. Bismarcka 
z hr. Kalnokym, który zajmuje już stałą 
rubrykę, zarówno w prasie miejscowej jak I 
zagranicznej , obiegają dwie sprzeczne wia- 
domości. Podczas gdy inspirowana niekiedy 
Budap. Corr. twierdzi, iż wskutek zjazdu w 
Ischl i zetknięcia się cesarza Wilhelma tu- 
dzież ambasadora ks. Reussa z austryackim 
Ministrem spraw zagranicznych, spotkanie 
ostatniego z ks. Bismarckiem stało się zby- 
tecznem , donosi Poł. Corr., że pogłoski o 
zjeździe zdają się być uzasadnionemi, a 
Presse wprost zapewnia, że kierujący mini- 
strowie zjadą się w krótkim już czasie, i 
to prawdopodobnie w Friedrichsruhe. To sa- 
mo donosi Kreuz-Ztg., twierdząc, że oświad- 
czenie Budap. Corr. nie może pochodzić ze 
strony dobrze poinformowanej. 

Köln. Zig., podnosząc jeszcze raz kwe- 
styę zjazdu Monarchów w Ischl, 
stwierdza, że przymierze Ni”miec z Austryą 
nigdy jeszcze nie znalazło w decydujących 
kołach austryaekich tak szezerych i bez- 
względnych przyjaciół, jak właśnie obecnie. 
Dziennik nadreński wielką przywiązuje wa- 
gę do wizyty, złożonej przez Najd. Arcy- 
księcia Albrechta cesarzowi Wilhelmowi w 
Gastein i podnosi, że prądy, które tu i ow- 
dzie objawiały się przeciw temu przymierzu, 
znikły już prawie zupełnie. 


W odpowiedzi na artykuł Germanii, 
podnoszący różnicę między kościelno-poli- 
tycznem stanowiskiem Prus, które ani sły- 
szeć nie chcą o powrocie Ledóchowskiego, 
a kościelno - politycznem stanowiskiem Ros- 
syi, dla której polskich posiadłości papież 
niedawno mianował znowu 5 biskupów-su- 
fraganów — pisze Norddeutsche Allg. Ztg.: 
„Germania zdaje się zapominać, iż rossyjski 
Ledóchowski, znany arcybiskup Feliński, 
przepędziwszy długie lata w ciężkiej niewoli 
rossyjskiej, został przeszłego roku wydany 
przez Kuryę poprostu na ofiarę — ponie- 
waż wezwała go Kurya do zrezygnowania 
ze stolicy biskupiej i na nowo ją natych- 
miast obsadziła. Na pochwały, jakiemi Ger- 
mamia darzy Rossyę, wystarcza krótko od- 
powiedzieć, 1ż£ gdyby Kurya w ogóle chcia- 
ła stosunki z Prusami załatwić w ten spo- 
sób, jak z Rossyą, zapewne nie napotkałaby 
na opór ze strony Prus*, 

Germania występuje prze ciw tym dzien- 
nikom, które doniosły, iż na konferencji 
biskupów w Fuldzie naradzano się pomiędzy 
innemi nad sprawą połączenia dyecezyi ful- 
dajskiej z limburską. Organ katolików pru- 
skich tak pisze: „Ze kwestya połączenia 
dyecezyj nie należy do kompetencji bisku- 


Stolicy św., powinno tak samo być znanem 
każdemu obznajomionemu, choćby tylko po- 
bieżnie z prawem kanonicznem, jak łatwem 
jest do zrozumienia opór Stolicy św. prze- 
ciw dążeniom, mającym na «elu zmianę, 
bez ważnego powodu, uświęconych wiekami 
związkó * dyecezyalnych*' 


Z Warszawy donoszą, iż powrócił 
tam przedwczoraj z Petersburga po kilku- 
tygodniowej nieobecności główny naczelnik 
kraju, generał-gubernator Hurko i zamie- 
szkał w pałacu belwederskim. 

Przedwczoraj wyjechali z Warszawy 
do Petersburga generał austryacki ks. W in- 
dischgritz oraz generał wojsk włoskich 
Sternope. 


Z Rzymu piszą do Poł. Corr., iż na 
następcę b. prezydenta senatu p. 
Tecchio, który ustąpił z tej godności, został 
naznaczony senator Cadorna. Zmiana ta 
zdaje się nie być bez znaczenia, Cadorna 
uchodził zawsze za najgorliwszego rzecznika 
włosko-austro-niemieekiego przymierza i o- 
głosił na ten temat artykuł wówczas, gdy 
przymierze takie było we Włoszech jeszcze 
wielce niepopularnem. 


Korespondentwatykański Pol. 
Corr. stwierdza, iż na polu rokowań 
Stolicy św. z Prusami walczą ze soba 
obecnie dwa przeciwne prądy; gdy jeden z 
nich stara się utrzymać dotychczasowy roz- 
strój, drugi pracuje gorliwie nad osiągnię- 
ciem pokoju religijnego. Powszechnem je- 
dnakże jest przekonanie, iż prąd drugi od- 
niesie zwycięstwo. 


Z siódmego posiedzenia kongresu 

podał telegram zupełnie wyczerpujące spra- 
wozdanie; dziś donoszą tylko wieczorne te 
legramy paryskie, iż pomiędzy członkami 
kongresu zapanowało niezmierne znużenie i 
wszyscy pragną jak najspieszniejszego ukoń- 
czenia sesyi. Po zamknięciu prac kongresu 
zbiorą się Izby głównie dla załatwienia spra- 
wy tonkińskiej i uchwalenia kredytu. 
l Przyczyną poruszenia w kongresie przez 
jednego z deputowanych nienależącej tam 
sprawy zatargu francusko-chińskiego miały 
być pogłoski, przez dzienniki angielskie roz- 
szerzone, że bombardowanie Ke-lungu się 
nie powiodło. 

Jakoż Times ponownie denosza, że 
Francuzi nie zajęli właściwie Ke-lungu, lecz 
zburzyli tylko fortyfikacye i cofnęli się po- 
tem. Chińczyków, według tegoż samego źró- 
dła, uzuchwalać ma ten brak energii w dzia- 
łaniu floty francuskiej. 

Z południowej Francyi donoszą, że w 
Tulonie, z powodu uśmierzenia się epidemii, 
zredukowano liczbę osób w ambulansach. 
Doktorowie i kandydaci medycyny z Mont- 
pellier odjechali już z powrotem. 


W Belgii wzmaga się agitacya w ko- 
łach liberalnych przeciw gabinetowi konser 
watywnemu. Odrzucenie wniosku Fróre-Or- 
bana, by odroczyć rozprawę o ustawie szkol- 
nej, wzbudziło większe jeszcze rozdrażnie- 
nie, chociaż były minister i prezes gabinetu 
z góry mógł być przekonany, że wniosek 
jego nie znajdzie poparcia. Obecnie grupy 
ludu i publiczności pod pałacem parlamen- 
tu zachowują się spokojnie, ale udział 
tłumów dla sprawy trakiującej się jest o- 
gólny. 


Zdaje się, że ostatnie posiedzenie 
parlamentu angielskiego, odbyte w po- 
niedziałek, nie przyniosło gabinetowi żadne- 
go uszczerbku, pomimo, że konserwatywni 
deputowani wygłosili kilka mów na temat 
niedołężnej polityki egipskiej. Z wnioskiem 
nagany nikt nie wystąpił, członkowie Izby 
wyższej chcą widocznie zachować tylko 
obronną postawę wobec nieustającej agita- 
cyi, pomimo upałów czynnej niezmordowa- 
nie. Nowe zgromadzenia przekroczyły już 
progrum ministeryalny w agitacyi przeciw 
lordom, nie uchwalają bowiem wyrazu obu- 
rzenia, ale żądają zniesienia Izby lordów. 

Z wydrukowanych wczoraj tylko w czę- 
ści nakładu depesz, powtarzamy telegram 
z Londynu, według którego Gladstone 
w lzbie gmin złożył oświadczenie w spra- 
wie opieki brytyjskiej, przyrzeczonej Nowej 
Gwinei. | 

Hartington oświadczył, iż poczyniono 
już przygotowania dla przyniesienia odsieczy 
Gordonowi. Northeote krytykował politykę 
egipską rządu. Gladstone wystąpił w obro- 
nie tej polityki i odmówił wszelkich dal- 
szych wyjaśnień w sprawie misyi Northbro- 
oka. Mowca bronił angielsko-franeuskiego 
porozumienia, lecz czynił to nie w tym ce- 
lu, aby wywołać dyskusyę, gdyż porozumie- 
nie zostało pogrzebane, a miało nastąpić 
w innych zupełnie okolicznościach, niż 
obecne, 
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Wiedeń, 12 sierpnia. Do Poł. 
Corresp. donoszą z Konstantyno- 
pola: Uprowadzony przez rozbójni- 
ków poddany austryacki, Binder, znaj- 
duje się już na wolności. 

Paryż, 12 sierpnia wieczorem. 
W przeciągu ostatnich 24 godzin 
zmarło na cholerę w Marsylii 
11 osób. W Tulonie natomiast nie za- 
szedł ani jeden wypadek śmierci. 

Wersal, 12 sierpnia. Kongres 
odrzucił następujących pięć poprawek: 
w sprawie zniesienia prezydentury 
rzeczypospolitej, wyboru prezydenta 
sposobem ogólnego głosowania, uchy- 
lenia instytucji senatu, prostego uchy- 
lenia przepisów o wyborze senatu, a 
to zamiast (jak się zgodzono) wykre- 
ślenia takowych z konstytucyi; wre- 
szcie poprawkę, domagającą się zaka- 
zania członkom rodzin, które dawniej 
we Francyi panowały, przebywania 
na terytoryum franeuskiem oraz skon- 
fiskowania ich majątków. Kongres 
prawdopodobnie już jutro ukoń- 
czy swoje prace. 

Bern, 12 sierpnia. Zaprzestano 
okadzania podróżnych przybywających 
do Szwajcaryi. 

Londyn, 12 sierpnia. Do Time- 
sa telegrafują z Pekinu, że Czung- 
li-yamen (ministerstwo spraw zagra- 
nicznych) wniosło do mocarstw pro- 
test przeciw postępowaniu floty pan- 
cernej francuskiej pod Ke- 
lungiem. 


Wiedeń, 13 sierpnia. (Tel. pryw.) 
Liberalny komitet styryjskiej 
wielkiej posiadłości odrzucił za- 
proponowany mu kompromis ze stron- 
nictwem katolickiem. 

Z Pesztu donoszą o nowej 
kradzieży na poczcie tamtejszej. 
Wysłane ztamtąd do Wiednia listy 
rekomendowane i ekspress'owe wcale tu 
wczoraj nie nadeszły. Pomiędzy lista- 
mi temi znajdują się liczne przesyłki 
czeków, oraz przekazy bankowe na 
znaczniejsze sumy. 

Gradec, 13 sierpnia. (Tel. pryw.) 
Rechbauer wyłuszczał obszernie nie- 
możność pojednania się ze Sło- 
wianami i oświadczył się przeciw 
połaczeniu ze stronnictwem klerykal- 


O pesat? 13 sierpnia. (Tel. pr.) 


Wczoraj porzuciło tu robotę 200 po- 
mocników blacharskich. e 


Cennik iwowskiej izby handlowej i przemysłowaj, 
Lwów dnia 12 sierpnia 1564. 


płacą ża 
FALĄ "REL 
1. ALOFe ża sztukę. R złr. pó -żb. 
2 p 
|g. Kar. Lud po 200 zł. m.k. S|268 75 272 — 
Kol frow.-uzer.-jas. po 200 zł. wà. = kas > zh 25 
Banku hip. galie. po 200 zł. w.a- ™ RE jA = 
Banku kred. gal. po 200 zł. w.a a ld AE 
mię sa Iod 99 20 100 20 
Tow kredyt. galic. 5 pr. w. à. 
W i r. w. a Qi 9275 94 25 
da zi: pr. okresowo | 99 20 109 20 
n p h GB" =.. — 
Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los ki hl--5 ol 60 102 0 
Banku m ga. ig : E E = 97 50 58 50 
 »dó pr premią . < 8] 9950 10050 
losowanu z 10 pr. premię - . c.) ** sb ke 
Listy dłużne g. Z. kr. wł.6pr. wa. zg) — © = 
n + nom e n PE Wae y x 
Ms pre. kraj. listy zastawne 2191— 33 — 
Listy dłużne a 100 4i. 
Oęgóia. roln, kred. Zakład dla Ga). 
j Gukow. 6 wr. los, w 15 lai. 
i. Obbligi za 100 zł. 
Indemniz. galie. 5 pre. m. k. 101 20 102 20 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
włościańskiego Ë pr. w. a. i maj | Beż i 
Obligi komunalne Banku krajo- 
wego 5 pr. w.a, I elnisyi . 96 75 97 75 
Pożyszki kr. z r. 1873 po pr. wa. |102 50 103 50 
Pożyczki kr.zr.1883po4*pr.wa. | 91 — 92 — 
5. Łosy miasta Krakowa 17 50 19 25 
i Stanisławowa 32 50 3% 50 
" 6. Monety d a 
Dukat holenderski E F Ei 
Dukat cesarski ; 3 61 971 
Napoleondor 991 941083 
Półimperyał RE a E 1 54 1 64 
Rubel rossyjski srebrny 1211, 1 231) 
„= papierowy su 26. 60 —* 
100 marek niemieckie: 1a i a 
Srebro . . = 


-a en a | Mi 


Kupony w srebrze. . PP 
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Berlin, 13 sierpnia. (Tel pryw.) 
Według doniesienia tutejszych dzien- 
ników, ks. Bismarck w liscie ser- 
decznym miał zaprosić hr. Kal- 
nokyego do Friedrichsruhe, 
dokąd już w przyszłym tygodniu po- 
spieszy Minister austryacki. 


Telegrafowany kurs wiedeński 


Wiedeń, dnia 12 sierpnia 1884, godzi. 1 
min. 48. Alp. Tow. górn. 59:90, Węg. akcye 
kredyt. 318:25 Akcye anglo-austr. 111'25, Akcye 
banku Union 105:50, Akcye kolei Karola Lu- 
dwika 26875, Akcye kolei północnej 240 —, 
Akcye kolei południowej 149-70. Akcye kolei 
Alföld 78'75,(?) Akcye kolei Elżbiety 313 10, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 188:25, 
Akcye kolei węg. północno - wschodniej 166 75, 
Wiedeńskie losy 125:50. Akcye kolei Kudolfa 
---„——, Akcye kolei Albrechta —.— Węgierskie 
obligacye państw. w złocie 102.25, Galicyjskie 
obligacye indemnizacyjne 10150. Losy regulacyi 
Cisy 115775, Losy tureckie 21:50, Węgierska 
renta 92:47, Akcye banku związkowego 108.60, 
Akcye banku obrotowego —'—, Akcye kolei 
węgiersko-galicyjskiej —*—, Akcye kolei pań- 
stwowej —.—, Rubel papierowy 1:22:85, Wę- 
gierskie losy 11775, Marka niemiecka —.---, 
Usposobienie ciche. 


Wiedeń, 13 sierpnia 1884 r., godzina 10. 
min. 30. Akcye kredytowe 315/69, Anglo- 
Austr. 111725, Unionbank 105:50, Kolej Karola 
Ludwika —.—, Południowa 149-69, Renta pa- 
pierowa —'—, Galio. listy zastawne —---—. 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne —:—, Ga- 
licyjski bank rustykalny —'-—, Losy z r. 1883 
90775, Napoleoudor 9:65—, Rubel papierowy 
122". Usposobienie słabe. 


Telegramy zbożowe z dnia 12 sierpnia. 
Wiedeń: Pszenica za 100 kiłogram. 8.50 do 
10:25 ał., żyto —-*— do —="—- zł., jęczmień 
—— do zł., kukurudza —'= do — 
zł., owies —' do -- zł., okowita per 
10.000 litr procent 27:75 do 28 — zł. Buda- 
Peszt: Pszenica 100 kilogr. (na jesień) 841 
do 543 zł., rzepak (sierpień—-wrzesień —-. 
do 1250 zł, Berlin: Pszenica żółia (na gru- 
dzień) 15475 m., żyto — — m., spiritus 48 80 
olej rzepakowy 5%— w. Szczecin: Pszenica 
——, rzepik -—-—. Paryż: mąki 159 kilgr. 
4580 tr, olej rzepakowy -—— fr., spiritus 

——, fr. Wrocław : Pszenica -*-—-, Żyto 
--. —, OWIES —'—— , spiritus ——'- —, kukurudza 

, Kolouia: Pszenica =- 

(mowieżzininy radsktor Aem EU rechowiaeki 


Przyjechali do WoW 
dnie 13go sierpnia 1884 
Hotel George'a 
Pp. Aug. Starzeński z Iławcza. Alb. Sta- 
rzeński z Iławacza. W. Postruski z Wojniłowa. 
S. Matkowski z Jezierzan. E. Zagórski z Koło- 
dziejówki. $ Klar z Rossyi. 
Hoteł Langa 
Pp. H Mikołeeki z Kijowa. K Mikolasch 
ze Stanisławowa. M. Łukasiewicz z Hancza- 
rowa B. Vosyka z Kijowa, 
Hotel Europejski 
Pp K. Jaworski z Ostrowczyka. W. Chrząsz 
ze SŚłowity. I. Kohn z Pesztu. I Bloch z Pra- 
z Tyśmienicy 


gi. W. Posuchowski 


Fotel Angielski 
Pp. M. Wasiljew z Polski. W. Makoma- 
ski z Polski. P. Treter z Laszek król. K. Tra- 
czewski z Meduqy. 


Baciągi kolejowa. 
0d 20 maja 1884. 
podleg zegara lwowskiego 
Pdchpdzą ze Lwewg: 


Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 30 rano 
pociag pospieszny, o godz. 12 miu. 15 
o południu i o godzinie 11 min. 10 w 
uccy pociag mięszany, 


Do Podwałoczysk: z głównego dworca 
o godz. 5 min. 56 rano pociąg pospiesz- 
ny, o godz. 5 min. 42 po poł. pociąg 
kuryerski, o godz. 12 min. Żi po poł. 
io goin 10 ain. 87 wieczór pociąg 
mięszady. k 


Do Stanislawowa na Stryj: rano o godz. 
7 mia. 5 pociąg mięszany , wieczór O 
godz. 7 min. 10 pociąg omnibusowy i o 
godz. | min. 25 po poł. pociąg lokalny 
Lwów-Stryj. 


da "pakowa: o godzin. 10 min. 46 wie- 
serem pociąg pospieszny, o godz. 4 
miu. 5 rano pociąg usobowy, o godz. Í 
7 po poł. pociąg kuryerski, o godz. 5 
win. 3 pa pol, pociąg mięszany, 

Do Podwołoczysk, z dworca Pod- 
zuaimcze: o godz. 6 min. rano Doe 
ciag pospieszny, o godz. 12 min. 57 po 
połuduia i o godz. 10 min. 56 wieczór 
pociąg mięszany. 


Przychodzą do Lwowa: 

Z Podwołoczysk: na dworiec Podzamcze o 
godz. '0 min. 13 wieczór pociąg po- 
apieszay, o godz. 2 min. 28 rana i o 
godz. 3 miu. 42 po południu pociąg 
mieszany, 

Z Czerniowiec: o godz. 10 miu. O wieczór 
pociag pospieszny, u godz. 3 min, 35 
rano i c godz. 3 min, 53 po południu 
pocia mięszany, 

Ze Stanisławowa na Stryj: rano o godz. 8 
min. 20 pociąg omnibusowy, wieczorem 
o godz. 8 min. 32 pociąg mięszany i 0 
godz. 10 min. 56 przed poł. pociąg lo- 
balay Stryj-lrwów. 

Z Krakowa: o godz. 5 mia. 36 rano po- 
ciąg pospieszny, o godz 5 min. 32 po 
poł. pociąg kuryerski, o godz 9 min. 37 
wieczór pociąg osobowy, o godz. 11 min. 
38 przed poł, pociąg mięszany. 

Z Podwołoczysk: na dworzec główny lwo- 
ski, o godz. 10 min 26 wieczór pociąg 
pospieszny, 0 godz. 12 min. 57% po poł. 
pociąg kuryerski, o godz 3 min. 5 rano 
io zodz. 4 min. (0 po południu pociąg 
mięszany. 


NADKEBŁANE, 


Firma Gustawa Biedermanna w Pra- 
dze starała się o koncosyę zakładów desin- 
tekcyjaych w najznaczniejszych miastach Austro- 
Węgier. Z prawdziwą radością witamy ten nadzwy- 
czajny postęp w dziedzinie hygieny. Zakłady te w 
najkrótszym czasie wejdą w życie i będą przez zdol- 
nych chemików prowadzone. Desinfekeyę będzie się 
w ten sposób wykonywać, że firma obejmie od władz 
publicznych zakładów, hoteliitd. ryczałtowo wszelkie 
przepisane desinfekcye kenałów, wychodków, maga- 
zynów itd. Desinfekcyę będą wykonywać do tego u- 


Kurs giełdy wiedeńskiej 
„ dnie 8 sierpnia 123A 
1 Dług państwa. płacą żądają 


Jednolity dług państwa w banknot. 


maj-listopad 81.10 81 25 

luty-sierpień . . . . . 81.15 81 30 
Jednolity dług państwa w srebrze. 

styczeń-lipiee . . . mea 81.85 B2.-- 


kwiecień-październik . . . . . 81.90 82 05 
Losy z roku 1854 po 250 złr. m.k,4pr 124.75 125.25 
1860 po 500 złr. w.a.5pr. 135.20 135 50 


> > 1860 po 100 złr. 5 pr 143.15 14425 

p „ 1864 po 100 złr. . . . 169.75 170.25 

5 „ 1864 po 50 złr. . 168.25 168 75 
Reuty Com. po 42 lir. austr. . . 39.— 41 — 
Listy zastaw doman. państw po 120 

atr, 5 pre. 152. — 152 50 


Aastr. Asyg. skarb. zwrotue 1882 5 pr m : 
Renta papierowa Śr. z r. 1881 . . 9625 96.40 
Austr. renta 74. wolne od podatk. £pr. 103.85 104.10 


2. Obligacye inienn. À pr (za 100 zł. m k.) 


Ozeci: 106.50 —.-- 
Bukowiny 100.50 101.25 
Galicyi . . , 101.50 02.-— 
Niższej Anstryi 105.— 106.25 
Siedmiegroda . 101.— 101.75 
Węgier 101 — 101.50 


3. Akcye. 
Bank Anuglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 
Niższo-austr. tow. eszomt. po 500 zł. 
Gal. banku bip. po 200 zł, . . . . 
Gal. bank.d.han. i prz. a 200zł. wpł. 40pr. 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 złr. |. 
Bank dla krajów koronnych a 300 at. 
| wpł. 50 prazo NENA 
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze 
Aust. Tow. żeglugi par. dun.po 500 zł.m. 
Kol. Cesarzowej Eiżbiety po 200 zł, m, 
Kol. Preszow-Farn. (w. ©.) a 200 z? 
Północna kele? po 1000 zł, «. k. 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł, m. k. 


112 25 112 59 


555 — 658,— 
232.25 252 50 


24 5 
268.50 269. — 


2400 


Łwow.-Czern. kolej po 200zł. w. a. war. 1082 188,50 | 


Tow. ko). żel. państw. po 200 zł. m. k. 312.— 31250 
Połud. kol. pabstw. po 200 złr. w. a. 149.40 149.60 
I. kol. weg. gal. » 200 zł. w srebrze 128.-- 1735 


4. Listy zastawne losowane. 


Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 
Głalicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . 
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4'/, pr. w 


złocie w 50 1, „19. WSSE A e o 
temiowe po 3 pr. 97.2 05 
RNARO los w1Ś L6pr. 98.50 99.50 
Samia "EP F w 20 l. 7pr. 101.50 102.25 
z 4 w 361.5: pr. 98.75 99.25 
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pre. . 92.65 — — 
A TR » po 5 pre. 9v.50 100.— 
„mo o» » Po 5 pre. w 
37 latach zwrotne 99 50 100.— 


Gal. banku hip. po 6 proc. . . | 101.60 102.10 
Gal. Zakł. kred. i po 6 pre.. yo 
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. 
Weg. Tow. ziert. ake. po 5, pre, 
„ Zakł. kr. ziams. po Bli pre. 


` 102.10 
_ 102.-— 102.25 
5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za LOO zł ) 
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 99.30 99.7 


Tow. kol. żei. Preszów-Tarnów (w. ex.) 

a 300 uł. 5 proc. w srebrze . . 98.50 99,— 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . 105.50 1.6. — 
Kol » po 100 4 W. A 1 DA 101.50 102 — 

d „Kar. Imd. emisja z ro 183 

RE W ze - ahta A: - 100.20 100.50 

dtto. dtto. (Jarostaw - Sokal) > 93.40 99.60 
Kol. Lwow.-Uzer.-Jass. III. emis. a J0U 

atr, 5 ure. w arebrze m r. 1865 . . 9i 97.5 

i q r. 1867. . 100.70 101.25 

z r. 1868 . 99.50 100. — 

z r. 1872. 98.50 39.— 

Węg. gal. kol. a 206 uł. 5 pr. w. s 91.80 9820 
6. Losy. 


Inst. kr. dła ban. i pr. po 100 zł. w. a. 173.— 480.— 
Glarego po 40 zł m. k. . . . . . 41.50 42 — 
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł.m.k. 115.50 116 — 


Kegieviehw po 10 z4, m. k, . . . , 19— —— 
Losy miasta Krakowa po 20 zł, w. «a. 18.20 1861 
Pożyczka miasta Lublany po 30 zł. 23.25 24.25 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 4150 42.5: 
Paliego po 40 zł. m. k, . « . . a 39,50 40,— 


płacą żądają | 


od dozorem urzędników 
złość odpadnie wszelka 
kszych miast powstać 


myślnie przynezeni ludzir p 
zakładów. Przezco na Da 
możliwość, aby wpośród wię 
mogło Sgaleko PATENS któreby podozas wybucha 
epidemii szkodliwie działać mogło. Firma będzie E 
zajmować desinfekcyą tkanych materyi przez cou e 
żebni się regularne wprowadzenie szmat, GAR 
materyj i t. d. Nakoniec sporządza Gustaw Bie er 
mann farmaceutyczne hygieniezne wyroby a pia ę 
dnie poleca wykonywać en gross firmie A. Millera 
synowie w Pradze. s 

5 Gmina miasta Pragi przyjęła wszelkie (RAR 
rata firmy Gustawa Biedermann jako środki wy: EE 
służące do desinfekcyi, podobnież wiele purige 
zakładów, np. sw. Wacława zakład kary w Pradze , 
fabryka maszyn przedtem Ruston ete. 


Spostrzeżenia meteorologiczne. 


(Z obserwatoryum e. k. Uniwersytetu we Lwowie) 
z dnia 13 sierpnia 1884. A 
Barometr 739.90mm. przy temp. 0°C. Psye iC. 
metr suchy 16.5°C. Psychrometr wilgotny 14.790. 
Prężność pary 11.4mm. Wilgoć 81/,. Zachmurzenie 
9. Wiatr N2. Ozon 7. 
Temperatura powietrza 13.2° R. 

. arometr stoi w mierze. 
Stan barometau nad poziom morza 758.40mm. 
Najwyższa temperatura dnia wczorajszego 26.00. 
Najniższa temperatura w nocy 13.90. 
ilość opadu mierzonego o 7 g. 0.0mm. 


Z obserwatoryum c. k. Szkoły poli- 
technicznej we Lwowie. 


p = 400507 
Dla 14 sierpnia 1884 
E. = TA 22554. 8, = 9b 32m 59 993. 
Zachód słońca 13go sierpnia o 7h. 19m., 9; wschód 
. , 0 16h. 49m., 5. P 

W sierpniu nastąpi pełnia księżyca 6d 12h 
42,m 8; ostatuia kwadra 134 16h 44m, 2; nów 20d 
11h 30m, 2; pierwsza kwadra 28d 5h 18m, 0. 

Księżyc będzie w punkcie przyziemnym (Peri- 
geum) 16d 6h, 5, w punkcie odziemnym (Apogeum) 
28d 12h, 5. 

Równanie czasu będzie ciągle dodatnie, w sku- 
tek czego zegary zwykłe wyprzedzać będą zegary 
słoneczne o ilosć E. w prawdziwe południe. 

Stan średni barometru zredukowany do pozio- 
mu Adryatyku, jest na sierpień dla Lwowa 762,8mm, 
stan średni termometru 170. 


Spostrzeżenia meteorologiczne. 
12 sierpnia 1884. 2h 9h 


m 


2 = 414I w. = 340" ,5. 


Stan barometru w milimetr. | 129,96 148,g6 | 7128,1 
Stan termometru suchego 
w st. Cels. 25, | 17] 14n 


Stan termometru wilgotnego 


w st. Cels. 17,| 16, | 185 
Prężność pary w powietrzu 

w milimetr. 9, | 12,s_| 10,5 
Wilgotność powietrza wzglę- 

dna w ©/,. = If so | 85 | 88 
Stan nieba. 3 5 9 
Kierunek wiatru. AW a iaa an 
Moe wiatru. 3 2 1 


Ilość opadu mierzonego do 21 0,mmy. 
Najwyższa temperatura w ciągu dnia, odczytana 
o 9h. 255. 
Najniższa temperatura w ciągu dnia, odezytana 
0 9h, LŚ. 


Elektryczność powietrza, 
woltów 


| 90 | 104 | 182 
(N B. 13,8 1884 od 12h w połud., do 12h 
w  połud. 14/6). 

Przy wietrze półnoeno -zachodnim, temperatura 
się eokolwiek obniża, stan nieba zmienny, powietrze 
wprawdzie wilgotne, leez pogoda możliwa. 


"AE. = acą żąda 4 
Qzerwou. krzyża austr, Tow. po 10 zł. B 13 25 


13 -- 1 
z „n wegiersk. „ po 5 zł. . 6.90 7-— 
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa 
powlółztiwań.. .- „+ e e 
Salma po 40 zł. m. k.. . . 5450 55 — 
St. Genois po 40 zł. m. k. . . . . 49.— 49.50 
Pożycz. m. Stanisławowa (po 20 zł, w.a.) 23.50 24,50 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . . 128,— 130,— 
» Po 50 zł. w. a. . . . 68— —— 
Waldsteina po 20 zł. m. k.. . . 28.— 29 am 
Windischgratza po 20 zł. m, k. 3875 3925 


7. Weksle (ua 3 miesiące) 
Augsburg na 100 zł. w. p. 2. . 


Berlin za 100 mark w. p. u. = Li 
Frankfurt za 100 mark w. p. u. ARE 2 
Hamburg za 100 mark w. p. n. , PEN 7 
Londyn za 10 ft. szt. . 12150 121 75 
Paryż za 100 fr. . i 48.30 — 48.35 — 
Kurs złota. 

Dukat cesarski mon, BN E — 

„ pełnej wagi 5.74—  5.76,— 
Korona . W RAW 2 
20-frankówka 9.65 5 966 — 
Rossyjski imperyał . M 3 kę „A 


Talar zwiążkowy . 
Srebro . . . 


Bank krajowy 
6 pre. obligacye pożyczki krajowej 
4'|, pre. obligacye pożyczki krajowej 
5 pre. oblig. komunalne banku kraj. 
4'|ą pre. krajowe listy zastawne —— 


Z Iwowskiej Izby handlowej I przemysiowej, 
Telegrafowany kurs wiedeński 
dnia 12 sierpnia 1984 


t t 
Jaduolity dług państwa w banknotach E 
Renta w złocie k p PAM 108 fe 
5 pre. austr. renią marcowa , 96/25 
Akeva banku wiedeńskiego 260| — 
> „  Kkredytowczo . 315/40 
Londyn . vN; 12160 
Srebro E= ES 
Napoiecudor 3/65 
Dukat cesarski men. 5/74 
100 marek niemiegkich 5950 
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Rozmaite obwieszczenia. 


L. 7895. (4976 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Gorlicach o- 
głasza, że w sprawie galicyjskiego Zakładu 
kredytowego ziemskiego w Krakowie prze- 
ciw Wojciechowi Chmurze pto 1.000 zł. a. 
w. zpn., o intabulacyę egzekucyjnego prawa 
zastawu dla powyższej sumy w stanie bier- 
nym realności pod nr. k. 56 w Rzepieniku 
suchym położonej, kuratorem niewiadomego 
z miejsca pobytu Wojciecha Chmury usta- 
nawia się dr. Czesława Steczkowskiego, ad- 
wokata w Gorlicach, i temuż rezolucyę z 
dnia 7 lutego 1884 1. 1133 się doręcza. 

C. k. sąd powiatowy 
Gorlice, dnia 23 lipca 1884. 


L. 34423. (5059 1—38) 

C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że do tegoż sądu ‘dnia 24 lipca 1884 do l. 
34428 wnieśli Antoni i Ludwika Dydyńscy, 
tudzież Józefa Laskowska imieniem niele- 
tnich Leopolda, Adolfiny, Leontyny i Flo- 
ryana Laskowskich przeciw Teresie z Las- 
kowskich Nasadnikowej, a względnie tejże 
nieznanym z życia i miejsca pobytu spad- 
kobiereom i Wilhelmowi Peszek, pozew o 
uznanie własności 2/24 ;części realności 1. 
614 i 881, we Lwowie jak Dom. 157 pag. 
171 n. 12 haer. Dom. 94 pag. 461 n. 9 hare. 
na masę spadkową po śp. Konstantym Las- 
kowskim zapisanych i zaintabulowanie po- 
wodów za właścicieli tych części zpn., na 
który to pozew wyznaczono termin dziewięć- 
dziesięciodniowy do wniesienia pisemnej o- 
brony 

tdy życie i miejsce pobytu pozwanych 
Teresy z Laskowskich Nasadnikowej i jej 
spadkobierców nie jest wiadome, został dla 
nich adw. dr. Małachowski kuratorem, a te- 


goż zastępcą adw. dr. Szwedzieki mianowany. | zawiadamia z tem, aby kuratorowi 


Wzywa się zatem tych pozwanych, a- 
by do swojej obrony służące środki ustano 


wionemu kuratorowi dostarezyli, lub też 1n- | wiadomił, gdyż w razie 


nego zastępcę sobie obrali i tegoż sądowi 
wymienili, gdyż inaczej ze zaniedbania wy- 
niknąć mogące następstwa szkodliwe sami 
sobie przypiszą. 

Lwów, dnia 26 lipca 1884. 


L. 3934. (5001 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Sokołowie za- 
wiądamia niniejszem z życia i miejsca po- 
bytu niewiadomego Baltazara Płoszaj, że 
pod dniem 2! lipca 1884 wniosła do tutej- 
szego sądu do l. 8924  Mattla Heller z So- 
kołowa, podanie o intabulacyę egzekucyjne- 
go prawa zastawu dla sumy 23 zł. 50 cnt. 
w stanie biernym realności pod lk. 505 w 
Sokołowie położonej, Baltazarego Płoszaj 
własnej, w. h. 245 objętej, i że uchwałą 
tut. sąd. z 29 lipca 1854 1. 3934 intabula- 


cya ta dozwoloną została, tudzież, że Józef | guje prawo prowadzenia we Lwowie księ- 
Dec z Sokołowa dla niego kuratorem usta- ł garni, 


nowiony został. 


Ma się zatem Baltazar Płoszaj albo o- | utworów sztuk pięknych. 


sobiście stawić i potrzevne ku swej obronie 
kroki przedsięwziąć, albo też ustanowione- 
mu kuratorowi informacyi udzielić, lub in- 
nego pełnomocnika obrać i o tem sąd tutej- 
szy zawiadomić, inaczej bowiem z zanied- 
bania wynikłe skutki sam sobie przypisze. 
Sokołów, dnia 29 lipca 1884, 


L. 4216. (5159 1— 3) 

©. k. sąd powiatowy w Dąbrowie u- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu i 
życia Judę | Kurza, iż Antoni Tomaszewski 
i inni wnieśli pozew o wykreślenie sumy 
100 złr. ze stanu biernego realności n. 113 
w Dąbrowie. i w załatwieniu którego termin 
do rozprawy ustnej na 25 września 1884 o 
9 godzinie rano wyznaczonym Został. Wzy- 
wa się zatem Judę Kurzer, aby albo osgo- 
biście się stawił, albo potrzebnej informa- 
cyi ustanowionemu kuratorowi, p. Władys- 
ławowi Trzecieskiemu udzielił, gdyż z za- 
niedbania wynikłe skutki sam sobie przy- 
pisać będzie musiał. 

Dąbrowa, dnia 3 sierpnia 1884. 


L. 4218. (5160 1—3) 


C. k. sąd powiatowy w Dąbrowie wzy- | dnia 20 listopada 1851 mocą której. Kajle 


wa niewiadomego z miejsca pobytu Mieha- 
ła Czerwińskiego, iż Antoni ¿Tomaszewski i 
inni wnieśli przeciw niemu pozew o wykre- 
ślenie sumy 120 zł. ze stann biernego re- 
alności pod n. 113 w Dąbrowie, w załatwie- 
niu którego termin na 25 września 1884 o 
9 godzinie wyznaczonym został, wzywa się 
zatem Michała “Czerwińskiego, aby aibo o- 
sobiście się stawił, albo potrzebnej informa- 
cyi udzielił ustanowionemu kuratorowi, gdyż 
z zaniedbania wynikłe skutki sam sobie 
przypisać będzie musiał. 
Dąbrowa, dnia 3 sierpnia 1884. 


L 4217. (5161 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Dąbrowie u- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Michała Czerwińskiego, iż Antoni Tomasze- 


wski i inni wnieśli przeciw niemu pozew 
o wykreślenie sumy 104 złr. ze stanu bier- 
nego realności pod n. 118 w Dąbrowie, w 
załatwieniu którego termin do rozprawy u- 
stnej na 25 września 1884 o Stej z rana, 
wyznaczonym został, Wzywa się zatem Mi- 
chała Czerwińskiego, aby albo osobiście się 
stawił, albo potrzebnej informacyi ustano- 
wionemu kuratorowi, p. Władysławowi Trze- 
cieskiemu udzielił, gdyż z zaniedbania wy- 
nikłe skutki sam sobie przypisać winien bę- 
dzie. 
Dąbrowa, dnia 3 sierpnia 1884. 


L. 81254. (51738 1—3) 

C. k. sąd krajowy we Lwowie zawia- 
damia Jakóba Józefa dwoj im. Łazarskiego, 
że z powodu niewiadomego jego miejsca po- 
bytu, do jego zastępowania w sprawie o u- 
nieważnienie małżeństwa między Jakobem 
Józefem dw. im. Łazarskim i Marya Nedel- 
ską czyli Niedzielską zawartego, ustanowio- 
no kuratorem adw. dr. Dziubińskiego, a te- 
goż zastępcą adw. dr. Pająka, i że t. s. wy- 
rok z dnia 3 maja 1884 l. 11728 wspomnia- 
ne małżeństwo unieważniający, kuratorowi 
dorętżony zostaje. 

Lwów, dnia 12 lipca 1884. 


L. 4580. (5152 1—8) 

C. k. sąd obwodowy w Nowym Sączu 
zawiadamia z życia i miejsca pobytu nie- 
wiadomego Hmiliana Kozierowskiego, że pod 
dniem 10 lipca 1884 przez Towarzystwo za- 
liczkowe w Gorlicach przeciw niemu pozew 
wekslowy pto 280 złr. a. w. wyniesionym, 
i że na skutek tego pozwu nakaz zapłaty 
z dnia 12 lipca 1884 i. 4580 wydanym zo- 
stał. Kuratorem ad actum dla niego ustano- 
wiony został p. adw. dr. Żelechowski, z sub- 
stytucyą adw. dr. Janezury. O czem się go 
swemu 
środki do obrony służące podał, lub też peł- 
nomocnika sobie ustanowił i o tem sąd za- 
zaniedbania tego 
sam sobie następstwa szkodliwe przypisać 
będzie musiał. 

C. k. sąd obwooowy 
Nowy Sącz, dnia 12 lipca 1884. 


L. 27864. 

C. k. sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza niniejszem, że z dniem 3) 
maja 1884: 1) fiirmę „Księgarnia polska, 


Mikołaja Biernackiego“ z rejestru handlo- | Horwatha, i 
str. j nieznanych spadkobierców z wezwaniem aby 


wego dla firm pojedynczych w ks. I, 
28, poz. 516/2 wykreślona, 2) w ks. II, str. 
106, poz. 669 firmę: „Księgarnia polska, 
Adama Dominika dw. im. Bartoszewicza* 
w rejestrze handlowym dla firm pojedyn- 
czych z tem uwidocznieniem wpisano, iż 
tejże firmie na mocy koncesyi Magistratu 
z dnia 17 kwietnia 1884 |. 16937 przysłu- 


uatykwarni, czytelni, wypożyczalni 
książek i nut, ageneyi dzienników i składu 


Lwów, dnia 21 czerwca 1884. 


L. 149. (5140 1—3) 

„0. k. sąd powiatowy w Źmigrodzie 
zawiadamia z życia i miejsca pobytu nie- 
wiadomych spadkobierców Karola Bienia- 
i szewskiego, a to: Albertynę, Eugenię i An- 
toninę Bieniaszewskich, że na prośbę spad- 
kobiereów Leiby Gold, dozwolona zostaje 
intabulacya przeniesienia prawa własności 
sumy 114 złr. 89 et. w. a. z pn. w stanie 
biernym części dóbr Wysoka, spadkobierców 
Karola Bieniaszewskiego własnych, dotąd 
wedle dom. 225, pag. 77, n. 39 on., na 
imię Leiby Golda wpisanej, na rzecz Altera 
Golda w /, częściech, a na rzecz Małki i 
Abrachama Gold dla każdego z nich w Y, 
części i celem doręczenia tak tej, jako też i 
dalszych w tej sprawie wydać się mających 
uchwał, ustanawia dla tych egzekutów ku- 
ratora ad actum y osobie Jędrzeja Drozdo- 
wieza ze Zmigrodu. 

mN 24 marca 1884. 


L. 1856. (5138 1—3 
C. k. sąd powiatowy w łące wzywa 
posiadacza zaginionoj cesj! Z daty Prusy: 


Klingshofer zam. Mayer, należne Jej z ugody 
sądowej z dnia 13 września 1877 l. 4860 
i z uchwał tutejszego sądu z dnia 27 stycz- 
nia 1879 |. 5119 i z dnia 21 marca 1879 
i. 1109 od Jana Ortyńskiego kwoty 60 złr. 
i 41 złr. z pn., tudzież należną jej z ugody 
sądowej z dnia 9 września 1879 1. 8597 od 
Józefa Czajkowskiego resztujacą kwotę 15% 
złr. z po., z większej 222 złr. z pn, na 
własność swemu mężowi Elowi Majerowi 
|odstąpiła i aby takową w przeciągu jednego 
| rokt, sześciu tygodni i trzech dni, rachując 
od dnia trzeciego umieszczenia tego edyktu 
w Gazecie Lwowskiej tutejszemu sądowi tem 
pewniej przedłożył, gdyż po upływie tego 
(terminu, na ponowną prośbę Kizyka Majera 
'cesyata jako amortyzowana uznaną zostanie, 


Łąka, 29 czerwca 1884. 
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L. 232. (5015 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Tłumaczu za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Edwarda Thurnie, że Jossel Streit dnia 10 
stycznia 1884 1. 282, wniósł przeciw niemu 
skargę o zapłacenie 50 zł. a. w., którą na. 
termin do rozprawy drobiazgowej na dzień | 
4 września 1884, o godzinie lOtej rano wy- | 
znaczono, poleca się zatem pozwanemu aby 
na powyższym terminie stanął, albo usta- 
nowionemu dla niego kuratorowi e. k. nota- 
ryuszowi p. Ornsteinowi potrzebnych do o- 
brony środków udzielił, lub też innego za- 
stępeę sobie obrał, i o takowym tut. sądowi 
doniósł, inaczej szkodliwe z zaniedbania wy- 
nikłe skutki sam sobie przypisać będzie musiał. 

C. k. sąd powiatowy. 
Tłumacz, 2 lutego 1884. 


L. 5801. (5014 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Podhajcach za- 
wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu, Gitt- 
lę Rauch urodzoną Feldberg, że przeciwko 
niej wytoczył Schmerl Gottesman z Podha- 
jec, pozew de praes 20 maja 1884 1. 5301, 
o zapłacenie 18%, od setków, od sumy 300 
zł. za czas od 24 marca 1874, do 2 czerwca 
1874, i o zapłacenie sumy 200 zł. z 18*/ 
odsetkami, od dnia 2 czerwca 1874, aż do 
rzeczywistej zapłaty bieżącemi przy strące- 
niu uiszczonej kwoty 15 zł, i że do zastę- 
pstwa jej w tej sprawie ustanowiono na jej 
koszt i niebezpieczeństwo kuratora ad actum 
w osobie Uschera Fruchta z Podhajec, któ- 
remu udzielić winna środki swej obrony, lub 
też zamianować innego zastępcę i takowego 
sądowi tutejszemu wymienić, gdyż inaczej 
złe skutki z zaniedbania tego wyniknąć mo- 
gace sama sobie przypisze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Podhajce, 30 maja 1884. 


L. 26544. (4995 1—3) 

Lwowski c. k. sąd krajowy  pertraktu- 
jący spadek po zmarłej we Lwowie duia 3 
kwietnia 1884, 8. p. Franciszee z Czerni- 
chowskich Janowczykowej, ustanawia dla nie- 
wiadomych z imienia i pobytu, a do dzie- 
dziczenia po niej w pewnych częściach po- 
wołanych dzicei zmarłego w Paryżu brata 


(5142) Í tej spadkodawczyni lekarza Leona Czerni- 


chowskiego, w celu wyszukania ich i przes- 
trzegania oraz ich praw do spadku puwyż- 
szego, kuratora w osobie p. adwokata dr. 
i zawiadamia o tem rzeczonych 


najdalej do roku od dnia trzeciego umie- 
szczenia tego edyktu w „Gazecie Lwowskiej“, 
w sądzie tutejszym się zgłosili, i przy wy- 
kazaniu swych praw co do przyjęcia spadku 
się oświadczyli, gdyż inaczej ten spadek je 
dynie z tymi, którzy deklaracye przyjęcia 
wniesli, petraktowanym i tymże przyznanym 
zostanie. 


Lwów, dnia 14 lipca 1884. 


L. 4609. (5158 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Dobremilu o- 
głasza, że dnia 9 stycznia 1847 zmarł w 
Katynie z pozostawieniem spuścizny, lecz 
bez pozostawienia rozporządzenia, Michał 
Lesyk. Do spadku jest powołanym  Asafat 
Lesyk z życią i miejsca pobytu niewjado- 
my, wzywa się więc tegoż, aby się do roku 
do spadku tego zgłosił, gdyż inaczej rozpra- 
wa ze zgłaszającemi się spadkobiercami i 
kuratorem llkiem Bacem będzie przeprowa- 
dzova 

Z e k. sądu powiatowego 
Dobromil, dnia 2 czerwca 1884. 


gl. 10966/IV. (5046 1—8) 


Kumdnahnitg.. 


Die £aubwegr = Offizier - Aspiranten- 
Chulen in Wien, Brinn, Graz, Prag u. 
Juśbruf, werden nah Maggabe der erfolgen- 
ben Anmeldungen, fir dag Schuljahr 1884/5 
am 1. Dezember 1884 wieder eröffnet, und 
wird die Etablirung weiterer derlei Schulen 
in anderen Landeshaupt- und fonftigen grü- 
Beren Städten, im Fale fih eine genügende 
Anzahl von Aspiranten meldet, auch für diefes 
Sdhuljabr in Ylusfiht genommen 

Der Bwed diejer Unftalt befteht in ber 
Heranbildung von Perfonen derti Qandwehr, 
und von fonftigen der Wehrpflicht nicht une 
terliegenben Bewerbern, zu Offizieren im nichte 
altiven Berhóltnife. 

Diegu werden wie bisher Abend- und 
nach Mtakgabe der diesbeziiglihen AUnmeldun= 
gen auch Zages-Rurfe eröffnet. 

Der Umfang der in diefen Kurjen zum 
Bortrage gelangenden Gegenftände gründet fih 
auf bem fir bie Schulen der Ginjihrig = Frei- 
willigen normirten Lehrplan. 

Der Unterricht in fämmtlihen Gegen- 
jtänden, fowie die erforderlichen Lehrbüder 
werden unentgeldlih geboten, und werden an 
den Ubendlurjen auch die Schreib+ und Bei- 
chen=Stequifiten foftenfrei werabfolgt. 

Der Unterriht beginnt am 1. Dezember 


und twabrt big legten Auguft, der Monat 
September ift für bie Bornanie praftijcher 
Uebungen beftimmt, in der erften Hälfte deg 
Monats October finden die Sdlugpriijunąen 
ftatt. Dem theoretifchen Uuterrichte in den 
Nbendfurfen, werden durdjdnittih 2—3 
Stunden tóglih u. 3 dornegmlicdh bie Stun- 
den von 6 big 9 Ubr Abends an Werttagen, 
dann die Bormittage, der Sonn- und Feier- 
tage gewidmet werden. 

Den Aspiranten, welde ohne Inanfprud- 
name einer anderen, al3 ber im  vorjtehenden 
Alinea 5 gewährten Beginftigung bie Ausbil- 
dung zim Offizier des nidjtaftiven Standes 
anftreben, bletbt bie Wahl des Schulorteg 
überlaffen. 

Die aeratijhe Berpflegung währeno der 
dtequentirung einer Dffiziers = Aspiranten- 
Schule, fann grundjazlih nur Aspiranten aug 
dem Włannjchaftaftande der michtaftiven E. £. 
Randwehr zugewendet werden. 

Die hierauf tefledtirenden Aspiranten 
diejes Berhältnipes, bei melen die freie 
Wahl des SHulortes (Minea 7) entfällt, werden 
im galle ihrer allgemeinen Cignung von den 
zujtónbtgen Batailons-Commanden rechtzeitig 
einberufen, und behufs der Frequentirung de 
Tagesturfes an einer vom Winifterium fitr 
Ranbesvertheidbigung bezeichnet werdenden Of- 
fizier3-ASpiranten-Schule, einem derim betref- 
fenden SHulorte etablirten Jnftruttionstadre 
in Berpflegs-Buteilung übergeben. 

Die eventuele Mbfendung dahin erfolgt 
auf aerarijche Stoften. 

Auf bie Dauer ber bvorgedbachten Bu- 
teilung erhalten diefe Aspiranten, gleidh den 
dem Wracjenzjtande der Cabres entnommenen, 
die hargenmikigen Gebiiren, dann ein für bie 
Anfchaffung bon  Schulbebiirjnigen bejtimmteż 
monatliches Paujchale, von 6 fl. und treten 
in den Genuk der den sFrequentanten der f. f. 
Stadeten|hulen zugeftandenen Begiinftigungen. 

Die in der Shule zugebrachte Beit, wird 
allen im Qandwegr=Berbanbe ftebenden Fre- 
quentanten auf ihre Landwehr = Wienjtpflict 
gwar nur einfah, aber ala active Dienftzeit 
dann angerechnet, wena fie den Tages oder 
Ybendfurg in feinem volen Umfange, rid- 
fichtlich der Dauer fool, al8 der fämmtlihen 
Zebrgegenftinde, ohne Ulmterjchied, ob auf 
Rednung des Lanbwebr-Etata, oder auf eigene 
Rojten — frequentirt haben. 

Aufnam8 - Modalitäten. 

1. Die Aufname in eine Lanbwehr=Of- 
giers-USpiranten=Sdhule ift von dem Ntachmet3 
einer entjprechenben vorbilbung, eines madel- 
lofen Borlebenś, und einer dem  Alnjehen deg 
Offizierśjtanbes angemeffenen Sebentethiną 
(Erwerbsbejchiftigung) abhängig. 

„ Mle Bewerber haben demnach die Beug- 
nipe über die zuriidgelegten Studien, Jene 
vom nihtactiven Gtanbe der tf. Qandwebr, 
oder vom Gibilftande auch Beugniffe über ihre 
Unbejcholtenbeit, fowie iber ihre gejeltjchaftliche 
Stellung beizubringen, welch Qegtere von der 
politijchen, oder Sicherheits-Behórbe deg Anf- 
enthaltgorteg beż Bewerberż auszuftelen find, 
und fih aufjenen Beitraum zu erjtreden haben, 
welden der Betreffende feit dem Mustritte aug 
der Shule, im Civilftande, Geziejungóweije 
im nicht activen Berkaltnige zugebracht Bat. 

Aspiranten aug dem Giviljtanbe haben 
auch dag Geburtsjahr, den Geburtsort, die 
Meimatszujtanbigłeit, und weiters nadytweifen, 
bag fie der Stellingspfliht volfommen Ge- 
nige geleiftet Haben, nnd niht landedmehr= 
pflichtig find. 

2. Die nah wvorjłegcnbem infteuirten 
Gejuche der dem nichtacticen Stande der T. E. 
Landwehr angehörenden Bewerber find bis 1. 
October b 3. beim Commando bes grund- 
buchzuftinbigen Batailong, Jene der Bewer- 
ber aug bem Civilftande aber, beim Commando 
jeneg Bataillon einzubringen, in beffen Bee 
girte fie fich aufhalten. 

Wien, am 4. Juli 1884. 

Bom f. f. Minifterium fir Landes- 
vertheidigung. 


L. 5699. (5116 2—3) 

Szezerzecki e. k. sąd powiatowy na żą- 
danie Michała i Maryi Jaroszów z dnia 1 
lipca 18-4 1. 5699 ustanawia w sprawie Mi- 
chała i Marşı Jaroszów o zaprenotowanie 
prawa zastawu dla sumy 200 złr. w stanie 
biernym realności pod lk. 155 w Ostrowie 
położonej, wyk. hip. 95 objętej, Jana Cho- 
mina własnej, że względu iż tenże Jan Cho- 
min zmarł, a masa spadkowa po nim jesz- 
cze nie jest objętą, kuratora w osobie Jana 
Głuchowieckiego z Ostrowa, celem doręcze- 
nia mu tusąd. uchwały tabularnej z dnia 26 
grudnia 1883 |. 10860 dla tegoż 6 p. Jana 
Chomina przeznaczonej i o tem uwiadamia 
kuranda, ewentualnie jego spadkobierców 
przez edykta z wezwaniem, aby w 12to mie- 
sięcznym, z dniem 30 sierpnie 1855 koń 
czyć się mającym terminie ustanowionemu 
kuratorowi lub innemu. sądowi wymienić 
się mającemu pełnomoenikowi podaii ewen- 
tualnie środki prawne przeciw powołanej u- 
chwale, 

Szezerzec, 7 lipea 1884, 


Licytacye. 


BL 1256. (5165 3—3) 
Bom ff Beztrfsgerichte in Kałusz wird 
funbgemacht, bag żur Ścreinbringung deg Bes 
trageg 157 fl. 50 tr. 038. İNG. die egecutive 
öffentliche Feilbietung der auf 1380 fi. 5%8. 
abgejchagten laut Dom. Tom. I. pag. 214 
der Schulbnerit Sabina Sosińska eigentitmlicj 
gehörigen sub CN. 214 in Kałusz gelegenen 
Realität zu Gunften des MBittftellerś Kisig 
Schumer fg. am 12ten Auguft, 12ten Septem- 
ber und 13ten October 1884, iedesmal um 9 
Uhr vW mit dem vorgenommen wird, dag 
diefe Realität an den zwei erfteren Qizitation8= 
terminen nur um oder über den Shägungs- 
werth, am 3 aber auch unter demfelben jedoch 
niht um den niedrigeren Preis als alle Hypo- 
tgefarjchutben austragen, wird vertauft werden, 
und Fals der Berfauf niht zu Stande fom- | 
men follte, fo wird zur Feftjegung erleichtern- | 
der Bebingnijje der Termin am 12, November | 
1884 um 9 Uhr vè. abgehalten werden, i 
Dag Badium beträgt 10 pre. Die tbri- 
gen Qigitationsbebingnijje |owie Der Shägungs- 
att, fónnen in der hg Regiftratur eingefehen 
werden. ; : 
gür unbefannten Gläubiger wird Hipo- 
lit Lewicki aug Kałusz zumt Curator ernannt. 
R. E Bezirtegericht. 
Kałusz, 29. Mórz 1884. 


L. 3271. (5163 3—3) 

Na zaspokojenie wierzytelności Towa- 
rzystwa zaliczkowego w Kałuszu w kwocie 
400 zł. zpn. odbędzie się w tutejszym sądzie 
dnia 13 sierpnia i 15 września 1884 o 10 


rano publiezna licytacya realnościj pod l. k.|q, 4643, 


183 w Kałuszu położonej, do Antoniego i 


Karoliny Sieleckich należącej, Pey 


księgi gruntowej niestanowiącej, a to przy | 
pierwszym terminie nie niżej ceny szacun- 
kowej 430 złr. przy drugim terminie zaś i 
niżej tej ceny. Wadyum wynosi 43 zł 
Protokół zastawniezego opisania i oce- 
nienia tudzież resztę warunków w sądzie 


przejrzeć wolno. $ 
C, k. sąd powiatowy 


Kałusz, 24 kwietnia 1884. 
312838. m .45164.3—8) 
Beim f. t. Bezirtsgeridhte in Kałusz 


wird am 12 Auguft, 12 September und 13 
October 1884 jedes mal um 10 Uhr B. WŁ 
gur Hereinbringung der Forderung des Sacher 
Billig im Betrage vor 5 M. 5. w, s. NG. bie 
czefntive teibietung der der Ecdjulbnertn Dorka 
Widomiak gehörigen, in Bania sub CN. 92 
gelegenen feinen Zabulartórper bildenden Re- 
alität vorgenommen werden, wobei diefe Ne- 
alität bei ben erften zweit Terminer nur um 
oder fiber den Sdagungżpreis von 25 fl. 
beim britten Termine aber auch unter bemfel- 
ben wird verängert werden. 
Da3 Babium beträgt 2 fl. 50 fr. dw. 
„Der Shäşuugzalt, fowie die übrigen 
Lizitationsbedingungenfönnen in der hg. Regi- 
ftratur PA werden. 
. t. Bezirtagericht 
Kałusz, 14 Fott a 


5162 3—3 
W e. k. sądzie ONES w aa 
odbędzie się dnia 26 sierpnia, 29 września 
16 października 1884 zawsze o godzinie 10 
rano w sprawie Haliekiego funduszu pożycz- 
kowego przeciw Pawłow: Husak pto 100 zł 
aw. zpn. publiczna licytacya realności w Ha- 
Jicza pod nk. 559 położonej, ciała tabular- 
nego nie stanowiącej. Cena wywołania 270 
zł, Na pierwszych dwóch terminach będzie 
ta realność tylko powyżej ceny szacunkowej 
lnb za takową, a na trzecim terminie za ja 
kąbądź cenę sprzedaną. Wadyum 27 zł. 
Warunki licytacyjne wolno w tusądo- 
wej registraturze przejrzeć. 
" Halicz, dnia 25 maja 1884. 


L. 4679. (5049 1—3) 

Celem zaspokojenia pretensyi Łueyi 
Nowakowej przeciw Wojciechowi Kazimie- 
rzowi i Katarzynie Domagałom w kwocie 
78 złr. 6° ct., sprzedaną będzie realność 
pod lk. 26 l. wyk. hip. 25 w Żygodowicach 
przez publiczną lieytacyę W dniach 14 paź- 
dziernika, 11 listopada i 16 grudnia 1384 o 
godz. 10 rano w biurze sądowym. 

Zakład wynosi 93 złr. i | 

Bliższe warunki w tut. sądowej regl- 
straturze, 

C. k sąd delegowany miejski. 
Wadowice, 12 lipca 1884. 


L. 4254. 


L. 3746. 


s (5167 1—3) 

„Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egze- 
kucyjną ponowną sprzedaż realności Jana 
Grabskiego w Międzybrodziu Kobiernickiem 
pod nk. 81 położonej, na pokrycie pretensyi 
Leona Ńupergana w sumie 250 złr. z pn., 
w sądzie w jednym terminie w dniu 14 
października 1884 o godz. 10 rano, 

Cena wywołania 550 złr. 

Wadyum 55 złr. | 

Kuratorem dla niewiadomych ustano- 
wiono adw. dra Łazarskiego w Białej. 

Kęty, 8 lipca 1884. 


Gaeta Lwowska Nr. 187 z dnia 


L. 8200. (5053 1—3) 
Dnia 6 pażdziernika 1884 o godz, 10 


musowa publiczna sprzedaż połowy realności 


w sprawie Kalmana Herzberga przeciw Pio- 
trowi Kustrzyckiemu pto 70 złr a. w. z pn. 

Cena szącunkowa i wywołania wynosi 
1147 złr. 50 ct. a. w. 

Wadyum 91 złr. 80 ct. a. w. 

Realność ta za jakąbądź cenę sprze- 
daną będzie. 

Resztę warunków lieytacyjnych wolno 
w tutejszo sądowej registraturze przejrzeć, 

C. k. sąd powiatowy m. d 
Sambor, 15 czerwca 1884. 


L 4499. (5168 3—3) 

Podaje się do powszechnej wiadomoś- 
ci, że dnia 28 sierpnia, 18 września i 13go 
października 1884 zawsze o godzinże 11 ra- 
no sprzedaną zostanie w drodze publicznej 
licytacyi połowa realności w Hucie zielonej, 
pod ld. 15 położona wedle wyk. hip. l. 62 
na Hrycia Syczak zaintabulowanej, tudzież 
parcela gruntowa l. 132/4 w Hucie zielonej, 
wedle wyk. hip. L 60 Hrycia Syczak wła- 
sna, w celu Ściągnięcia pretensyi Iwana Ma- 
stykarza w kwocie 100 zł. zpn. 

Licytacya odbędzie się w tut. sądzie. 

Wadyum wynosi 48 zł. 30 et. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w tut. sądzie. 

C. k. sąd powiatowy 
Rawa, dnia 4 września 1884. 


(5157 3 —3) 

C. k. sąd powiatowy w Dobromiłu o- 
glasza, że na zaspokojenie wierzytelności Za- 
kładu kred. włoś. przeciw Michałowi Mucowi 
4 rat a 21 zł. 66et, 350 zł., 16 zi, 57 et 
w dniach 1 września, 13 października i 17 
listopada 1884 publiczna sprzedaż realności 
pod l. 68 w Huczku położonej każdym ra- 
zem o godzinie 10 rano w kancelaryi tutej. 


sądu z ceną wywołania 500 zł. a zakładem | 


50 złr. przeprowadzoną będzie; na trzecim 
terminie nastąpi sprzedaż za jakąkolwiek ce- 


nę i poniżej ceny szacunkowej. Nabywca o- | 


bowiążanym będzie połowę ceny kupna za- 
raz po lieptacyi złożyć. 

Resztę warunków wolno w tut. sądow. 
registraturze przeglądnąć. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiono An- 
toniego Richtera z Dobromila. 

C. k. sąd powiatowy 
Dobromil, 9 czerwca 1884. 


L. 16323. (5067 2—3) 

Celem zaspokojenia sumy wekslowej 
500 z 6 pre. odsetkami, od dnia 8 lutego 
1881 już przyznanymi kosztami 9 złr. 67 
et. a. w., 7 złr. 26 ct., oraz obecnie przy- 
znającymi się kosztami w kwocie 38  złr. 
29 ct, dozwala się egzekucyjnej sprzedaży 
przez publiczną licytacyę sumy 4.400 złr. 
w a. z pn. na częściach realności pod I, 
277 dz. VIII (lit. A. B. €C. D.) w Krakowie 
położonej, w */, częściach masy spadkowej 
po Abrahamie Silberberga a w 1, części 
Józefa Meisels własnej, tudzież na części 
realności pod l. 277 dz. VIII (i lit. F. gm. 
IX) w Krakowie położonej, w połowie Józefa 
Silberberga a względnie jego masy spadko- 
wej, a w połowie Elli i Freidli Silberber- 
gowej, wedle ks, gł. gm. IX vol. nov. 1, 
pag. 12 n. 7 on.; pag. 30, n. 8 on.; pag. 
45, n. 2 on; pag. 63 n. 14 on.; pag. 110, 
n. 4 on. własnej, na rzecz Chewy Silber- 
bergowej, tudzież Estery Silberbergowej, 
Pinkusa Silberberga, spółki fabryki cykoryi 
pod firmą „Fast Mayerhoff et Brandstätter 
w Tarnowie, Kaili z Silberbergów Löwen- 
steinowej, Anny czyli Naihy z Silberbergów 
Limbergowej, Gitli z Silberbergów Cynsowej 
i Samuela Silberberga ciążącej. 

Jako cenę wywołania ustanawia się 
kwotę 4.700 złr., wadyum 470 złr. 

Do wykonania licytacyi wyznacza się 
trzy termina licytacyjne, na dzień 23 wrze- 
śnia, 21 października i 1 grudnia 1884 
każdym razem o godz. 10 przed południem, 
w ©. k. sądzie krajowym w Krakowie w 
biurze nį 12 

Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 
wyciąg hipoteczny, przejrzeć można w tutej- 
szo-sądowej registraturze, zaś w dniu licy- 
tacyi w komisyi lieytacyjnej, 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony adw. dr. Kaufmann. 

Kraków, 4 lipca 1884. 


L. 3249. (5136 2—3) 
C. k. sąd powiatowy w Grzymałowie 
zawidamia, iż w sprawie Scheindli Badian 
przeciw Fsterze Blitz pto 25 złr. w. a. od- 
będzie się publiczna przymusowa sprzedaż 
połowy reałności pod l. 91 w Podlesiu w 
dniach 24 września, 27 października i 1 
grudnia 1884 o godz. 10 rano w tutejszym 
SE i że cena wywołania wynosi 125 
Zir., h P pre. 
. k. sąd powiatowy. 
Grzymałów, 15 My. 1884. 


13 sierpnia 1984. 


7 
L. 5186. 


egzekucyjnej e. k. uprz. 


zostanie nietabularna realność pod lk. 403 
w Iłorodence położona, w dniach 24 wrześ- 
nia i 24 pażezierniką 1884 o 8 rano w są- 
dzie tutejszym. 

Resztę warunków przeglądnąć można 
w tus. registraturze. 

Z c. k sądu powiatowego. 
Horodenka 8 czerwea 1884. 


L. 5327. (5137 2—3) 


przy sądzie tutejszym 45 września, 6 listo- 
pada i 4 grudnia 1884 przymusowa lieyta- 


(5184 2—3) 
„paź C. k. sąd powiatowy w Horodence po- 
rano, odbędzie się w tutejszym sądzie przy- | daje do wiadomości publicznej, że w sprawie 
ry re Zakładu kredyt. 
pod ik. 24 w Brzegach położonej, ciała ta* | włość. w likwidacyi przeciw Dmytrowi Sta- 
bułarnego wedle ksiąg iugrosacyjnych tom. | nieskiemu pto 44 złr, 60 et w. a. Z pn., Z 
I. tern. IV str. 467 poz. 106 stanowiącej, | 10 odsetkami od 24 maja 1881, sprzedaną 


| 


wedle wykazu hipot. 293 Benjamina 
Russa a względnie uniwersalnego tegoż spad- 
kobiercy Eliasza Russ własnej w dniu 16go 
września 1884 o godzinie Jtej rano tutaj w 
drodze publicznego przetargu odbyć się ma- 
jaca. Cenę wywołania stanowi wartość SZa- 
cunkowa na kwotę 587 złr wyprowadzona 
wadyum wynosi 30 zł. aw. Rok 
Warunki licytacyjne, akt opisania I 0- 
eenienia rzeczonej realności, mogą być przej- 
rzane w tusądowej registraturze. 
Z c. k. sądu powiatowego m. del. 
Przemyśl, 4 lipca 1884. 


nej 


L. 1101. (5114 1—3) 
Dnia 27 października 1884 9 godz. Z 
rana, odbędzie się niżej ceny szacunkowej 


Celem wydobycia wierzytelności Elki | 500. lieytacyjna sprzedaż Mikołaja i Prakse- 
Weinberg wynoszącej 48 złr., odbędzie się | dy Gregoraszów w Nadwórnie 


nr. 330, na 


rzecz pretensyi Zakładu kredyt. włość. 90 
złr. 12 et., ogłoszona w gazecie lwowskiej 


cya ?, realności Dmytra Pioroga, wyk. hip. | nr. 295/82 pod dawniejszemi warunkami. 


91 gm. kat. Stradcz objętej. 
Wadyum wynosi 10 pre. ceny wywo- 
łania 155 złr. 


Bliższe warunki licytacyi, akt detaksa- | L. 1106. 


cyi i wyciąg tabularny w tusądowej regi- 
straturze do przejrzenia. _ 
O. k. sąd powiatowy. 


Janów, 21 czerwca 1884. 


L. 3668. 

Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egze- 
kucyjną sprzedaż realności małż. 
i Maryi Jasińskich w Osieku pod nk. 
położonej, na pokrycie pretensyi gal. Zakła- 
du kredyt. włość. we Lwowie w sumie 284 
złr. 7 et. z pn, w sądzie w 2 terminach 
w dniach 3 października i 7 listopada 1884 
każdym razem o godz. 10 rano. 

Cena wywołania 750 złr. 

Wadyum 75 złr. 

Kuratorem dla niewiadomych wierzy- 
cieli ustanowiono adw. dra Chrzanowskiego 
w Kętach, a termin do lżejszych warunków 
„na dzień 7 listopada 1884 godz. 3 po po- 
łudniu. 

Kęty, 15 lipca 1884. 


t 
L. 8106. (5106 2—3) 
Stanisławowski e. k. sąd obwodowy 
podaje do wiadomości, że w sprawie egze- 
kneyjnej stanisławowskiej kasy oszezędności 
przeciw Mojżeszowi Siisie i Chaje Kittne- 
'rom w Stanisławowie o 23 złr. 26 ct. 22 
złr 34 et. i 318 złr. 20 ct. z pn, przepro- 
,wadzoną będzie na dniu 30 września, 3% 
października i 17 listopada 1884 publiczna 
;przymusowa sprzedaż lieytacyjna realności 
pod l. 289/124 */, w Sranisławowis położo- 
nej. 
| Cena wywołania 1.515 złr. 85 et. 
Wadyum 151 złr. 58 et. 
| Dla wszystkich niewiadomych wierzy- 
cieli, którzyby po dniu 5 czerwca 1864 do 
tabuli weszli, lub którymby uchwała licyta- 
cyę rozpisująca z jakiegolwiek powodu do- 
ręczoną być nie mogła, ustanawia się kura- 
torem p. dra Fischlera z substytucją p. 
dra Wurzla, adwokatów w Stanisławowie i 
tychże niniejszym edyktem się uwiadamia. 
Stanisławów, 21 czerwca 1884. 


L. 1703. (5185 2—3) 

Dnia 28 sierpnia, 25 września i 23go 
października 1884 o godzinie 10 rano odbę- 
dzie się w tut. sądzie przymusowa publiczna 
sprzedaż budynku szpitalnego w Lutowiskach 
położonego do gminy, wyznaniowej izraeli- 
ckiej miasta Lużowisk należącego wraz z 0- 
gródkiem do tego budynku należącym, a to 
‘na zaspokojenie wierzytelności Seinwla Wei- 
, niga w kwocie 164 zł. z pn. Cena wywoła- 
i nia wynosi 380 zł, wadyum 38 zł. 

Przy pierwszych 2 terminach realność 
(ta tylko za lub wyżej ceny wywołania, przy 
trzecim także niżej takowej sprzedaną będzie. 

Resztę warunków wolno w tut. sądzie 
, przejrzeć. 
C. k. sąd powiatowy 
Lutowiska, dnia 4 czerwca 1884, 


L. 3640. (5204 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Ozortkowie na 
prośbę banku hipotecznego we Lwowie do 
publicznej przymusowej sprzedaży realności 
pod lk. 123 w Czortkowie położonej, Alte- 
ra i Estery Schleicherów własnej ku zaspo- 
kojeniu pretensyi 879 zł. 3 et. wa. zpn. pod 
warunkami w tus. uchwale z dnia 3 paździer- 
nika 1883 1. 10333 określonymi w numerach 
6, 7 1 8 „Gazety Lwowskiej“ z r. 1884 o- 
głoszonymi z ograninzeniem jednak wadyum 
na 5 pre. ceny wywołania czwarty termin 
na dzień 9 września 1884 o godz. 10 przed 
południem na którym rzeczona realność za 
jakąbądź cenę sprzedana zostanie. 

Cena wywołania 2380 zł, zakład 119 
zł. aw. kuratorem wierzycieli dr. Czaezkow- 
ski. C. k. sąd powiatowy 

Czortków, 12 maja 1884. 

y 


L. 5561. m" A E AS 

Celem zaspokojenia wierzytelności Ro- 
FA Ausübe! w kwocie 250 Zł. zpn. rozpisuje 
sąd lieytacyę realności w Żurawicy położo- 


(5166 2—3) | gdaleny Kostyk i masy spadk 
|K 
Jana Józefa | Herscha Heimera 50 złr., 
382 | warunkami. 


| L. 1099. 


C. k. sąd powiatowy. 
Nadworna, duia 21 lipca 1884. 


(5041 1- 8) 
Dnia 27 października 1884 9 godz. z 
rana, odbędzie się niżej ceny szacunkowej 
85 złr., ogłoszona w Gazecie Lwowskiej nr. 
277/88, lieytacyjna sprzedaż realności nr. 
15 w Nadwórnie, należącej do Iwana i bla- 
owej Andryja 
ostyka, na rzecz pretensyi spadkobierców 
pod pierwotnemi 


C. k. sąd powiatowy. 
Nadwórna, 21 lipca 1884. 


(5042 1—38) 

W Gazecie Lwowskiej 1. 276/83 ogło- 
szona licytacya realności Guszów n. 26% w 
Pniowiu, na rzecz pretensyi Zakładu kredyt. 
włość. 191 złr. 84 et., odbędzie się po raz 
trzeci niżej ceny szacunkowej 400 złr. dnia 
27 października 1884 z rana 

Warunki licytacyi dawniejsze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Nadwórna, 14 lipca 1884. 


L. 4735. 7044 405192 1—3) 
C. k. sąd powiatowy w Zaleszczykach 
uwiadamia, że na zaspokojenie pretensyi c.k. 
uprzyw. galie. akc. banku hipotecznego we 
Lwowie w kwotach 85 złr. 5 ct, 85 złr. 5 
et. i 785 złr. 47 et. z pn., odbędzie się w 
tutejszym sądzie w dniach 29 sierpnia, i 8 
października 1884 o godz. 10 rano przymu- 
sowa licytacya realności pod lk, 825 w Za- 
leszczykach położonej, wedle dom. tom. V, 
pag. 255 n. 10 haer. i tom. V pag. 255 i 
44l n. 11 haer. w jednej połowie Dawida 
Salamona Arie a w drugiej połowie Mena- 
szego Spirera własnej, tylko za cenę wywo- 
łania w kwocie 3140 złr. jako wartość przy 
udzieleniu pożyczki przyjętą lub wyżej 
takowej. 

Wadyum wynosi 314 złr. 

Do ułożenia warunków ułatwiających 
nabycie wyznaczono termin na 10 paździer- 
nika 1884 o godz. 10 rano. 

Resztę warunków licytacyjnych można 
w tutejszym sądzie przejrzeć. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono adw. dra Schrenzla w Zalesz- 
czykach. 

Zaleszczyki, 27 lipca 1884. 


L. 3251. (5200 1—3) 

Dnia 30 września, 80 pazdziernika i 1 
grudnia 1884 sprzedaną będzie przymusowo 
zawsze o godz. 10 rano w tutejszym sądzie 
realność pod l. k. 354, w Buczaczu poło- 
żona, Romana i Anastazyi Muzyka własna, 
celem ściągnienia pretensyi towarzystwa Za- 
liczkowegp w Buczaczu w likwidacyi w kwo- 
cie 76 złr. 42 et. w. a. z pn. 

Cena wywołania 415 złr. w. a. 

Wadyum 41 złr. 50 ct. w. a. 

Reszta warunków do przejrzenia w 
registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Buczacz, dnia 81 marca 1884, 


L. 4270. (4202 1—83) 

Dnia 20 paźdzernika, 19 listopada i 
22 grudnia 1884 sprzedawaną będzie przy- 
musowo Zawsze o godz. 10 rano w tutej- 
szym sądzie realność pod lk. 1 w Pomor- 
cach położona, wedle wyk. hin. 62 Pawła 
Łuciów własna, celem Ściągnienia pretensyi 
Israela Schachnera w kwocie 12 złr. z pn. 

Cena wywołania 120 złr. 

Wadyum 12 złr. , 

Reszta waruuków do przejrzenia w re- 
gistraturze. 

©. k. sąd powiatowy. 
Buczacz, dnia 21 maja 1884. 


L. 1895. (5281 1—3) 

Dnia 30 września 1884 o godzinie 10 
rano odbędzie się w tutejszym sądzie! przy- 
musowa sprzedaż realności p. Loakadyi 0- 
polskiej pod lk. 302 i 803 w Zbarażu poło- 
żonych na zaspokojenie pretensyi galicyjsk. 
Banku hipotecznego w kwocie 3062 złr. 52 
et. z pn. Cena wywołania wynosi 8685 zł., 
zakżad 434 zł. 


W razie niemożności korzysiniejszej 
sprzedaży, nastąpi sprzedaż nawet niżej ce- 
ny wywołania. 

Kompletne warunki sprzedaży i dotyczą- 
ce wyciągi tabularne z dnia 23 i 24 kwie- 
tnia 1883 wolno przejrzeć w tutejszym są- 
dzie. Dla wierzycieli którzyby po dniu wy- 
gotowania powyższego wyciągu do tabuli 
weszli, albo którymby uchwałę sprzedaż do- 
zwalającą albo którą z późniejszych! wcale 
nie lub nienależycie doręczono, ustanowiono 


kuratorem p. dr. Żywiekiego adw. w Tarno- 
polu 
C. k. sąd powi: towy 
Zbaraż, dnia 12 maja 1884. 
L. 17052. (5201 1—3) 


Dnia 30 września, 30 października i 1 
grudnia 1884, sprzedawaną będzie przymu- 
sowo zawsze O godz. 10 rano w tut. sądzie 
realność lk. 387 m. w Buczaczu położona, 
nieintabulowana, Wincentego i Jeryny Hu- 
zar własna, celem ściągnienia  pretensyi 
Racheli Fischler w kwocie 50 złr. z pn. 

Cena wywołania 300 złr. 

Wadyum 30 złr. 

Reszta warunków do przejrzenia w 
registraturze. 

C. k sąd powiatowy. 

Buczacz, dnia 39 grudnia 1883. 


L. 7049. (5179 1—3) 

C. k. sąd obwodowy w Kołomyi obwie- 
szeza, że na rzecz Kołomyjskiej kasy oszezę- 
dności rozpisano celem ściągnięcia kwot 58 


8 


L. 1100. (5112 1—3) | lk. 128 w Inwałdzie wyznacza się do wy- 
Dnia 27 października 1584 o 9 godz. , kszania należaości i prawa pierwszeństwa 
z rana odbędzie się niżej ceny szacunkowej : wierzytelności do ceny kupna tej realnośe 
350 zł. licytacyjna sprzedaż realności Wa- termin na dzień 15 grudnia 1884 o godzi- 
syla Hawryluka w Hwozdzie lk. 25 na rzecz nie 10 rano, na który się wszystkich wie- 
pretensyi Zakładu kredyt. włośc. pto200 zł. rzycieli, którzy prawo zastawu na rzeczonej 
ogłoszona w nr. 2/1888 „Gazety Lwowskiej“ realności uzyskali pod tym rygoren wzywa, 
pod pierwotnemi warunkami. i że wrazie jeżeliby na terminie tym nie sta- 
C. k. sąd powiatowy 'nęli domniemanie będzie, że zaspokojenia 
Nadwórna, 21 lipca 1884. i swych wierzytelności ceny kupna nie żądają. 
Andrychów, 28 czerwca 1884, 
L. 5389. (5230 1—3) | 
Dnia 18go września i 22 października , L. 6141. (5079 3—3) 
1884 zawsze o godzinie 10ej rano odbędzie | C. k. sad powiatowy w Winnikach o- 
się tu publiczna sprzedaż realności Antonie- | głasza, że w celu zaspokojenia wierzytelnoś 
go Lazoryka w Prusisku l. k. 49 wyk. hip.; ci Tomasza Somińskiego w kwocie 100 złr. 
69 na zaspokojenie wierzytelności Chaima | zpn. odbędzie się w zabudowaniu sądowym 
Lóffla w kwocie 260 złr. za cenę szacunko- | ponowna przymusowa publiczna sprzedaż re- 
wą lub wyżej; cena wywołania 1340 zł. wa-  alności tabularnej w Głuchowicach położo- 
dyum 134 zł. i nej, wyk hip. nr. 49 objętej do Mojżesza 
Wrazie nie sprzedania tej realności za: Lanfera należącej w jednym terminie na dniu 
powyższą cenę wyzaacza się do ułożenia | 10 września 1884 także i poniżej ceny sza- 
lżejszych warunków termin na dzień 26 li- | cunkowej. 
stopada 1884 godzinę 9 rano. Wyciąg tabu- | Cena wywołania 610 -zł., poręczne 61 
larny i protokół oszacowania można tu przej- | zł Bliższe warunki edyktem 4 dnia 13go 
rzeć. Kuratorem wierzycieli jest dr. Gaweł | czerwca 1883 1. 3805 już ogłoszone, przej- 
w Sanoku. KŻ można w registraturze. 


Sanok, 12 lipca 1884. 
L. 48477. 


| 

| 4. 8483 (5010 3—3) 
(5232 1—3) | . i 
W celu zabezpieczenia robót rekon- | gg% % A a E A 
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drodze pow. żmigrodzko-grabskiej w jasiel- IN TA A S 


Na | 


zł. i innych przymusowa sprzedaż realności | skim powiecie odbędzie wę w d. 29/8 1884 
pod lk. 178 w Kołomyi położonej dwóch na | o godzinie 12 w południe w ek. starostwie 
dzień 19 września i 7 lstovada 1884 o go- ; w Jaśle powtórna licytacya ofertowa. 


3ACNOKOENKE NOETEHCIH OBIHOTO fOAKNHYG 
KPEAMTOROPO ABEĄFHIA BR KBOT'k 150 
BAP. B. A. 3% Np. NoBHBUIE, ABO 3a Wkus 


dzinia 10 rano wyznaczonych terminach na 
których realność tu za cenę szacunkową 210 
zł. Dla tych którymby uchwałę nie można 
doręczyć, lub którzyby późaiej prawa rzeczo- 
we na rzeczonej realności nabyli ustanawia 
się p, adw. Herdliczki kuratorem. 

Warunki liaytacyjne w registraturze są 
do przejrzenia. 

Kołomyja, dnia 1% lipca 1884. 


L. 835. (5207 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Wieliczce ni- 
niejszera podaje do wiadomości, że na żąda- 
nie gminy miasta Wieliczki jako wierzyciel- 
ki na zaspokojenie sumy 840 zł. wa. odbę- 
dzie się przymusowa licytacya 114/240 częś- 
ci realności pod nr 31/420 w Wieliczce po- 
łożonej, dłużnika Jakóba Pfeffera względnie 
jego masy spadkowej własnej, a to w tutej- 
szym sądzie dnia 22 września, 20 paździer- 
nika i 20 listopada 1884 każdym razem o 
godzinie 10 z raLa. u 

Stan hipoteki w tutejszym urzędzie hi- 
potecznym, zaś bliższe warunki sprzedaży w 
zktach sądowych przejrzeć wolno. 

Wadyum wynosi 66 zł. wa. a cena wy- 
wołania 660 zł. 63 et. 

C. k. sąd powiatowy 
Wieliczka, dnia 15 lipca 1844. 


L. 3065. (5183 1—3) 
W sprawie egzekucyjnej ek uprz. za- 
kładu kredyt. włośc. przeciw Iwanowi Masie- 
wiczowi pto 86 zł 76 ct. wa. z10 pre. od- 
setkami sprzedaną zostanie nietabularna re- 
alności pod nk. 108 w Wierzbowcu w dniach 
24 września i 24 października 1884 o 8 ra- 
no w sądzie tutejszym. Resztę warunków 
przeglądnąć można w tus. registraturze. 
Z c k sądu powiatowego 
Horodenka, 9 czerwca 1884. 


Suma fiskalna wykonać się mających 
robót wynosi ogółem 28722 zł. 403 et. 
j Oferty winne być wniesione na wszyst 
kie roboty razem i ułożone według przepi- 
|sów jakie w tej mierze istnieją dla zabez- 
i pieczenia robót budowlanych na gościńcach 
państwowych. 

Odnoszące się do tego przedsiębiorstwa 
warunki mogą być przejrzane w wymienio- 
| nem ek. Starostwie, gdzie także oferty za- 
' opatrzone w markę stemplową na 50 et. w 
|wadyum wynoszące 5 pre. od sumy fiskal- | L 198!. (5094 3—3) 
| nej z wyrażeniem żądanego wynagrodzenia C. k. sąd powiatowy w Rudkach sprze- 
' nietylko cyframi, ale także i literami w wy- | da w drodze publicznej licytacyi dnia 17 
,zmaczonym powyżej terminie najpóźniej do | września i dnia 22 października 1884 zaw- 
godziny 12 w południe wniesione być mają. | sze o godzinie 10 przed południem połowę 

Oferty nie ułożone według przepisów ! realności pod lk. 194 w Rudkach położonej 
lub nie podane w terminie nie będą uwzglę- Sosi Rappaport własną celem zaspokojenia 

dnione. ' pretensyi towarzystwa kredytowego w Zół. 
Z c. k. Namiestnictwa | kwi 266 złr. 64 ent. wa. zpn. 
We Lwowie, d. 4 sierpnia 1884. | (ena wywołania wynosi kwotę 750 zł. 
4 | wadyum 75 złr. wa. 

* Do ułożenia ułatwiających warunków 
jest termin na dzień 22 października 1884 
godzinę 11 przed południem wyznaczony. 

Niewiadomych z życia i miejsca poby- 
tu wierzycieli Jana Jorkascha i Antoniego 
Suskiego, tudzież tych którzy po dniu 8 mar- 
ca 1864 prawa rzeczowe na sprzedać się 
mającej realności nabyli, zawiadamia się do 
rąk kuratora p. Kazimierza Kurka w Rud- 

ach 


Rudki, 31 maja 1884. 


BKIKAHSHŚ$ 300 3Ag. B. a. 

Kaatoma 30 349g EB. a. 
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Koncmnia, 3 aunua 1884, 


C. k. sąd powiatowy Winniki, dnia 30 listopada 1888. 


Eh 


(5115 2—3) 


damia odnośnie do obwieszczeń z dnia 25 
lutego 1884 1. 1503 w numerach 90, 91 i; 
92 „Gazety Lwowskiej* z roku 1884 ogło- 
szouych, ża do przymusowej licytaczi real- 
neści pod l. 30 w Polanie, starostwie Lwo- 
wskiem położonej wyk. hip. 100 tejże gmi- 
ny objętej spadkobierców Jankla Kliigera ` 
własnej, na zaspokojenie pretensyi Kreinali 
Kliger 108 zł. w. a zpn. wyznacza się no-| 
wy termin na 11 września 1884 o godzinie" z 
10 rano na którymto realność pod warunka- L 3521. (5131 3—3) 


mi uchwałą z dnia 20 lutego 1854 l. 1508 | W dniach 23 września i 238 paździer- 


dozwolonemi za złożeniem zniżonego wadyum nika 1884 o godzinie 10 przeprowadzoną ` 
10 zł. 10 ct. w tusądowej kancelaryi sprze- Zostanie przymusowa sprzedaż realności lwh. ' 


daną zostanie. | 179 ksiąg gruntowych gminy katas. Ubie- 
Dalsze warunki przejrzeć można w tu- | szyn Jędrzeja 


| tensyi nieletnich sukcesorów Leiby Fliegel- 


sądowej registraturze. | 
manna w kwocie 500 złr. wa. zpn. 


witały celem wydobycia pre- , 


L. 5564. 
C. k sąd powiatowy w Szczercu uwia- 
Szczerzecć, 26 czerwca 1884. | 
L. 2386. (5208 1—3) 

Dnia 25 września, 28 października i £ 
grudnia 1884 sprzedawaną będzie przymuso- 
wo zawsze o godzinie 10 rano w tut. sądzie dzi! 
realność pod l. k. 21 w Podlesiu położona | będzie się celem zaspokojenia należącej się 
wedle wyk. hipot. 14 Jana Karezmarskiego | Szezepanowi Krzysztofowiczowi kwoty 16 zł. | 
własna, celem ciągnienia pretensyi Zakładu | 70 et. wa. zpn. licytacya realności Hafii U-: 
kredyt. włośc. w kwocie 32 zł. 75 wa. zpn. | hrak wyk. hipot. l. 666 ks. gł. gminy Kor- | 

Cena wywołania 400 zł., wadyum 40 | niez objętej. | 
zł. Reszta warunków do przejrzenia w regi- ! Cena szacunkowa 45 zł., wadyum 4 zł. | 
straturze. '50 et. Kurator niewiadomych wierzycieli dr. 

Zakrzewski. TA : 
O czem chęć kupienia mających z tem | 
się zawiadamia, Że na pierwszych dwóch | 
8) Í terminach realność powyższa tylko za iub 
| powyżej ceny szacunkowej może być Sprze- | 
| daną, przy trzecim terminie także poniżej 
ceny szacunkowej sprzedaną zostanie. 
Kołomyja, 7 lipea 1884. 


L. 4026. (5155 2—3) | 
C. k. sąd powiatowy w Andrychowie | 
ogłasza, że celem zaspokojenia pretensyi Ma- 
cieja Pytla w kwocie 150 złr. odbędzie się | 
w gmachu sądowem w trzech terminach 15 
września, 20 października i 10go listopada. 


L. 9977. P (5154 2—3) | 
W dniu 12 września, 17 października | 

i 21 listopada 1884 o godzinie 10 rano ee | 
| 


C. z. sąd powiatowy 
Buczacz, dnia 20 maja 1884. 


L. 11316. (5086 i 
Celem zabezpieczenia poboru podatku 
konsumcyjnego od mięsa w okręgu ugodo- 
wym Wiśniekim na rok 1885 ogłasza się co 
następuje: : 
Okrąg wiśnieki składa się z 67 miej- 
scowości należących do III klasy taryfowej. 
Roczną cenę ugodową ustanawia się 
na 3550 zł. tj. na trzy tysiące pięćset pięć- 
dziesiąt zł. 
Rozprawa celem zawarcia ugody odbę- 
dzie się dnia 21 października 1884 o godz. 10 t 
9 rano w e k. powiatowej Dyrekcyi skarbu | 1884, każdym razem o godzinie 10tej rano 
w Tarnowie. przymusowa sprzedaż niehipotecznej realno- 
Oferty będą przyjmowane od każdego | Ści Floryana Skrzypca własnej pod lk. 128 
przemysłowca najpóźniej do 10 października | w Inwałdzie położonej. $ r 
1854 do 2iej godziny po południu i to pod Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
tym warunkiem, iż przewyższać będą powyż- pand 1830 zł, wadyum 133 zł | A 
szą cenę ugodową o 6 pre. jeżeli zawierać | Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
będą wadyum równające się dziesiątej części | ustanowiono adw. dr. Marka w Wadowicach. | 
oflarowanego czynszu. Resztę warunków przejrzeć można w 
C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu i sądzie. i 
Tarnów, dnia 2 sierpnia 1884. i Na wypadek sprzedaży realności pod 


Cena szcunkowa wynosi 499 złr. 60 et. 
wa, wadyum 50 złr. akt oszacowania i wa- 
runki licytacyjne przejrzeć można w 
straturze sądowej. 

C. k. sąd powiatowy. 

Przeworsk, 15 czerwca 1384. 
L. 3559. (5078 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Leżajsku oznaj- 
mia, że dnia 16 września, 17 października 
i 18 listopada 1834, każdym razem o go- 
dzinie 10 rano, odbędzie się w sprawie e- 
gzekucyjnej Franciszki Gagosz cesyonary- 
uszki, Jana Gagosza przeciw masie spadko- 
wej Leopolda Nehr pto 15 zł. przymusowa 
sprzedaż realności pod |. k, 288 w Kuryłówce 
położonej, na 60 zł. oszacowanej. Zakład 
wynosi 6 zł. Warunki licytacyjne 1 odaośne 
akta, złożone w sądzie do przejrzenia. 

Leżajsk, 23 lipen 1884, 


L 186. (5044 2—3) 
„. Dnia 22 września i 27 października 
1584, o godzinie 9 z rana, odbędzie się przy- 
musowa licytacya nietabularnej realności 
Jurka 1 Maryi Koszezuków nr. 436, w Nad- 
wórnie, na rzecz pretensyi Nuchima Dram- 
mera w kwocie 145 zł. 
Sprzedaż niżej ceny szacunkowej 550 
zł, nie jest dopuszczalna, 
Wadyum 55 zł., Resztę warunków mo- 
żna przeglądnąć w tut. registraturze. 
. k. sąd powiatowy. 
Nadwórna, 26 czerwca 1884. 


L. 1078. (5043 2—3) 
W Gazecie Lwowskiej l. 6/1888, ogło- 
szona licytacya realności Grzegorza Josy- 


regi- 


(peńki nr. 925 w Nadwórnie, na rzecz pre- 
tensyi Zakładu kred. włośc. 89 zł. 92 et., 
odbędzie się dnia 22 września, 27 paździer- 
(nika i 17 listopada 1884, o 9 z rana. 
Sprzedaż niżej cony szacunkowej 400 
'zł dozwolona dopiero na trzecim terminie. 
i Waądyum 40 zł. 

| C. k. sąd powiatowy. 

| Nadwórna, 14 lipca 1884. 


L. 622. (5040 3—38) 

Dnia 22 września, 27 października i 
|17 listopada 1884, o 9 godzinie z rana, od- 
i będzie się licytacyjna sprzedaż nietabularnej 
realności Oleksy i Michała Jaremczuków, 
in. k. 44 sub. rep. 46 w Zielowie, na rzecz 
 pretensyi Zakładu kredytowego włośc. w lik- 


| widacyi, w kwocie 228 zł. 77 ct., pod wa- 


; runkami zatwierdzonemi w licytacyjnem roz- 


| porządzeniu, z 17 września 1881 |. 5392. 
| Sprzedaż niżej ceny szacunkowej 1024 
i zł. dopuszczalna dopiero na trzecim terminie. 
Wadyum 102 zł. 
C. k. sąd powiatowy. 
Nadwórna, 26 czerwca 1884. 


L. 5113. (5113 2—3) 
Licytacya realności Frarnciszka Jan- 
kowskiego 1049, w Nadwórnie zarządzona 
ut. nr. 256/81, Gazety Lwowskiej, na rzecz 
pretensyi Kostrzewskich 100 zł., odbędzie 
się ponownie 22 września, 27 października 
11 17 listepada 1884, 9 godzinie. 
C. k. sąd powiatowy, 
Nadwórne, 11 lipca 1884. 


| Kuratele. 


| L. 5620. (5111 3—3) 
| „ C. k. sąd powiatowy w Lubaczowie po- 
daje do wiadomości, że Olech Fedun z Dach- 


| nowa, zostaje uznany marnotrawcą. Kurato- 
'rem mianowany Michał Żuk. 


| C. k. sąd powiatowy. 


Lubaczów, dnia 18 lipca 1884. 


L. 6921. (5117 3—3) 

Sokalski e. k. sąd powiatowy uznał My- 

kitę Szulhana z Korczyna marnotrawcą, u- 

stanawiając kuratorem Kuźmę Humeniuka, 
Sokal, 24 czerwea 1884. 


L. 4361. (5118 2—3) 

Przemyski c. k. sąd obwodowy uchwa- 
łą z dnia 11 czerwca 1884 do l. 7092, o- 
rzekł przeciw llkowi Karhut kuratelę z po- 
wodu marnotrawstwa. Co się podaje do pu- 
blicznej wiadomości, z tem, że kuratorem 
lika Karhuta, Kose Karhutz Cieplic ustano- 
wionym został. 

Sieniawa, 3 lipca 1884. 


L. 6271, (5181 1—3) 
| Niniejszem podaje się do publicznej 
i wiadomości, że Jana Kantego Jastrzębskiego 
|ze Skaweów uznano marnotrawcą i jako ta- 
; kiemu ustanowiono kuratora w osobie Jana 
'Kani ze Skawców. 
| C. k. sąd miejsko-delegowany. 
| Wadowice, 11 lipca 1684. 
L. 14836. (5225 1—5) 
i Wojciech Zaranek z Klikowej uznany 
marnotrawcą, kuratorem jego Józef Stańczyk 
z Klikowej. 
Z c. k. sądu powiatowego miejsko deleg. 
W Tarnowie, dnia 29 lipca 1884. 


L. 1454. (5191 1—3) 
Danyło Kowaliszyn z Humnisk został 
sądownie za marnotrawcę uznany, kuratorem 
ustanowiono Macieja Gałązkę, 
C. k. sąd powiatowy. 
Trembowla, dnia 30 kwietnia 1884. 


L. 3800. (5198 1—3) 

Anna Michajłynowa, włościanka z Wi- 
niatyniee uznana na podstawie uchwały 
Tarnopolskiego e. k.] sądu obwodowego z 
27 maja 1884 |. 6507 za marnotrawną zo- 
stała pod kuratelę Onufrego Czornejka z Wi- 
niatyniee postawiona. 

C. k. sąd powiatowy. 
Zaleszczyki 2 czerwca 1884; 


Księgi gruntowe. 


L. 2580. ; (5190) 
C. k. sąd powiatowy zawiadamia, że 
akta dotyczące założenia księgi gruntowej 
dla gminy katastralnej Winniki do powsze- 
chnego przejrzenia w tutejszym sądzie zło- 
żone zostają Zarzuty przeciw prawdziwości 
arkuszów posiadania wnoszone być mogą do 
© sierpnia 1884 a którym dalsze docho- 

zenia w razie potrzeby prowadzone będą. 

Podbuż, 6 sierpnia 1884 © 


L. 1691. (5182) 
Zawiadamia się iż z dniem 1 września 
188% o 8 godzinie przed południem przystą- 
pi sąd tutejszy do zakładania ksiąg hipo- 
tecznych w gminie katastralnej Horodenka. 
Każdy interesowany może zgłosić się 
do komisyi hipotecznej i wszystko przyto- 


czyć co uzna za odpowiednie do wyjaśnienia 
lub obrony praw swoich. 
Z c. k. sądu powiatowego 
Horodenka, dnia 1 sierpnia 1884. 


L. 49. (5217) 

Do dochodzeń miejscowych celem za- 
łożenia księgi gruntowej dla gminy kata- 
stralnej Hrehorow wyznaczam dzień na 29 
sierpnia 1884 co podaję do powszećhnej wia- 
domości. | 

Każdy mający interes w zbadaniu sto- 
sunków posiadania może się zgłosić i wszys tko 
przytoczyć co do wyjaśnienia swych praw za 
stosowne uzna. 

Stanisławów 5 sierpnia 1884. 

C k. auskultant sądowy. 
Ostermann. 


L. 58. >: (5218) 
Do dochodzeń POSTNA aka A 
+, księgi gruntowej dla gminy kata- 
a Sawałuski wyznaczam dzień na 4 
września 1584 60 podaję do powszechnej 
wiadomość. — o. 7 s 

Każdy mający interes w zbadaniu sto- 
sunków posiadania może się zgłosić i wszyst- 
ko przytoczyć co do wyjaśnienia swych praw 
za stosowne uzna, 

Stanisławów, 6 sierpnia 1884. 

C. k. auskultant sądowy. 
Ostermann. 


L 951. (5215) 
C. k. komisya hipoteczna przy prezy- 
dyum e. k. sądu obwodowego Samborskiego 
ogłasza, że arkusze posiadania wraz z akta- 
mi, dotyczącemi założenia nowej księgi 
gruntowej dla gminy katastralnej Koniuszki 
siemianowskie z miejscowością Zagórze po- 
wiatu sądowego Rudeńskiego złożone zosta- 
ły w jej biurze w Samborze do powszech- 
rzejrzenia. 
m Zarzuty przeciw prawdziwości arku- 
szów posiadania wnoszone być mogą ustnie 
lub pisemnie przed komisyę hipoteeżną w 
Samborze do dnia 30 sierpnia 1884. 
Sambor, dnia 9 sierpnia 1884. 


L. 5308. „ge 
C. k. sąd powiatowy zawiadamia, iż 
akta stanowiące projekt założenia nowej księ- 
gi gruntowej dla gminy katastralnej Prze- 
worsk wolno przeglądnąć każdemu do dnia 
20 sierpnia 1884 w tutejszym sądzie do któ- 
rego to dnia zarzuty wnieść można. 
Przeworsk, 8 sierpnia 1884. 


L. 3938. (5229) 
C. k. sąd powiatowy zawiadamia, iż 
dochodzenia hipoteczne celem założenia no- 
wej księgi gruntowej dla gminy katastralnej 
Gniewczyna dnia 22 sierpnia 1854 rozpocznie 
Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych. 
Przeworsk, 8 sierpnia 1884. 


L. 24, (5216) 
Podaję do powszechnej wiadomości, iź 
arkusze posiadania dla gminy  katastralnej 
Konczaki nowe i stare zostały ułożone i mo- 
gą być u podpisanego przejrzane. 
Zaczuty przeciw prawdziwości tako- 
7 Sn wnosić można po dzień 20 sierpnia 
Stanisławów, 5 sierpnia 1884 
C. k. auskultant sądowy 
Ostermann. 


Upadłości. 


L. 9986. (5158 2—3 

C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu ze- 
zwolił pa otwarcie konkursu na majątek 
Meiera Epsteina nieprotokołowanego kupca w 
Tarnopolu, a mianowicie na majątek ruchomy, 
gdziekolwiek by się takowy znajdywał, na mają- 
tek nieruchomy 0 tyle o ile takowy położonym 
jest w tych krajach w których ordynacya konkur 
sowa z dnia 25 grudnia 1868 obowiązuje. 

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się p. c. k. radcę Porschińskiego a tymezaso- 
wym zarządcą masy p. adw. dr. Trzeieniec- 
3 50 wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 22 sierpnia 1884, przed 
komisarzem konkursowym wyznaczonym Za 
przedłożeniem dokumentów, któreby 1ch pre” 
tensye wykazywały, oświadczyli się, Go do 
potwierdzenia tymczasowego zarządcy masy, 
lub co do ustanowienia innego, tudzież aby 
wybrali wydział wierzycieli. 

, C. k. sąd obwodowy wzywa tych wie- 
rzycieli, którzy swych pretensyj przeciwko ma- 
dawał w DA, ii, aby takowe 

a 2y a u, H eS 
w toku znajdował do dnia 17 E AE 4, 
bądź to bezpośrednio w sądzie obwodowym 
lub też u komisarza konkursowego podług 
przepisu ordynacyi konkursowej dla unik- 
nięcia szkodliwych skutków prawa zgłosili, 
a na terminie na dzień 14 listopada 1884) 
o godzinie 10 z rana w biurze komisarza 
konkursowego oznaczonym wywierzytelnili i 
swoje wnioski co do oznaczenia pierwszeń- 


stwa swych pretensyj poczynili. 


9 


Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłuża prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, i wydziału wierzycieli, którzy 
dotąd obowiązki te sprawiali, powołać osta- 
tecznie inne osoby, w których zaufanie po- 
kładają. 

Wierzyciele, którzy w Tarnopolu lub 
w pobliżu nie zamieszkują, winni są przy 


zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w Tar= | 


nopolu zamieszkałego , w celu doręczenia u- 
chwał sądowych, w przeciwnym bowiem razie, 


na wniosek komisarza konkursowego, zj 


rzycielom rzeczonym na ich niebezpieczeń- 


stwo i koszt, kurator ustanowionym by został. i lub inne 
Dalsze ogłoszenia w toku postępowania | datne, o ile prawa te, 


konkursowego umieszczane będą w urzędowej 
„Gazecie Lwowskiej*. Termin do likwidacyi 
oznaczony jest zarazem terminem do ukła- 
dów z wierzycielami. 

Tarnopol, dnia 23 lipca 1884. 


L. 11628. : 

C. k. sąd obwodowy w Tarnowie podaje 
do wiadomości, iż wdrożonem zostało postę- 
powaniekonkursowe do majątku B. (Bernharda) 
Verstindiga, kramarza towarów żelaznych w 


Tarnowie zamieszkałego, a to do całego tak | 


ruchomego, gdziekolwiek znajdującego się, 
jakoteż do nieruchomego majątku, położonego 
w tych krajach, w których ust. konk. z dnia 
25 grudnia 1868 d. pp. zr. 1869 n. 1 obowiązuje. 

Komisarzem konkursowym mianowany 
został p. Leopold Zarzycki e. k. adjunkt sądowy 
w Tarnowie, tymczasowym zaś zawiadowcą 
masy p. adw. dr. Goldhammer w Tarnowie. 

Celem potwierdzenia ustanowionego 


przez sąd, lub przedstawienia innego zawia- | 
dowcy masy konkursowej i jego zastępcy, ; 
|L. 1455/pr. 


tudzież obrania delegacyi wierzycieli, wyzna- 
cza się posłuchanie na dzień 19 sierpnia 1884, 


o godz. w poł. do 4 po południu, w biurze. 


komisarza konkursowego, na którem stawić 
się mają wierzyciele z dokumentami roszcze- 
nia ich wykazującemi. A 

Wszyscy do tej masy konkursowej jako 
wierzyciele jej roszczenia mający, chociażby 
nawet o takowe i spory wytoczonemi były, 
powinni takowe do dnia 19 listopada 
1884, stosownie do przepisów ustawy konk. 
unikając szkodliwych następstw tamże zagro- 
żonych w sądzie zgłosić, i na posłuchaniu 
w dniu 19 grudnia 1884, o godz. w pół do 
4 po południu odbyć się mającem, do lik- 
widacyii do uporządkowania podać. 

Termia ostatni służyć ma zarazem jako 
termin do zawarcia ugody w §. 68 u. k. 
przewidzianej, na który w tym celu wszyscy 
wierzyciele niniejszem zawezwanie otrzymują. ' 

Zgłoszonym i na ogólnem posłuchaniu 
stawającym wierzycielom, służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy, 
onego zastępcy i członków delegacyi wierzy- 
cieli dotychczas urzędujących, powołać sta- 
nowczo inne osoby, w których pokładają 
zaufanie. | 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa- | 
nia tego konkursowego, zamieszczane będą | 
w dzienniku urzędowym „Gazety Lwowskiej“. | 

W Tarnowie, dnia 5 sierpnia 1884. 


L. 3466. (5215) | 

C. k: sąd obwodowy w Samborze o- ; 
głasza, że zawiadowcą masy  rozbiorowej ; 
Herscha Hausera z Rozdołu zamianował Ja- : 
na Bedlewicza, właściciela realności w Roz- | 
dole, a zastąpcą tegoż ustanowił Altera 
Griinschlaga kupea w Rozdole. 

Sambor, 17 czerwca 1884. 


L. 7147. (5213) 
Samborski e. k. sąd; obwodowy podaje 
do wiadomości, że otworzony edyktem z dnia 
29 marca 1882 1. 3649, konkurs do majątku 
Izraela Ber Kreppla kupea w Drohobyczu, 
ukończonym został. 
Sambor, 29 lipca 1884. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 11364, (5080 2—3) | 

. k. wyższy sąd krajowy Lwowski i 
podaje w myśl ust. z dnia 25 lipca 1871 1.i 
96 dz. p. p. do powszechnej wiadomości, że i 
w skutek prośby e. k. Prokuratoryi skarbu | 
o utworzeuie nowego ciała tabułarnego pod | 
nazwą Quai Franciszka Józefa dla cześci 
parceli gruntowej l. k. 2707, na Podzamczu 
w Przemyślu położonej, wynoszącej w prze- | 
strzeni 114 sążni, graniczącej ku północy ! 
z resztującą częścią parceli katastr. 2707, na! 
wschód z parcelą budowl. 265, na południe | 
dalszą częścią pare. kat. 2707, na zachód z! 


1 
(5178 2—3) 
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Równocześnie wzywa e. k. wyższy sąd 
krajowy wszystkich, którzyby: 

a) Ra zasadzie praw, przed dniem otwar- | 
cia tego nowego ciała tabularnego nabytych, | 
domagali się zmiany wpisanych tamże sto- | 
sunków własności i posiadania, bez różnicy, 
czy zmiana ta, przez dopisanie, odpisanie, | 
lub przepisanie, przez sprostowanie ozna- 
czenia nieruchomości, lub połączenie ciał 
hipotecznych, czyli też w inny 
stapić ma; 

b) już przed dniem otwarcia nowego ciała 
tabułarnego na nieruchomości tej, lub na jej 
częściach, nabyli prawa zastawu, służebności 
prawa Go wpisu hipotecznego przy- 
; jako należące do 
dawuiejszego stanu bierzego wpisane być 
mają, a przy założeniu nowego ciała tabular- 
nego wciągnięte nie zostały, ażeby w e. k. sądzie 
obwodowym w Przemyślu swoje oznajmienie 


ide dnia 1 lutego 1865, tem pewniej wnie- j 


sli, ile że w przeciwnym razie utracą prawo 
popierania oznajmić się mających E 
przeciw osobom trzecim, które na mocy nie- 
zaprzeczonych wpisów w nowej księdze grun- | 
towej zawartych prawo hipoteczne w dobrej 
wierze nabędą. 

Nakoniec czyni się uwagę, że obowiązku 
zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, że 
prawo zgłosić się mające z księgi tabularnej, 
już do użytku służyć niemającej, lub z za- 
łatwienia sądowego widscznem jest, lub że 
jakie podanie stron odnoszące się do tego 
prawa do sądu wniesionem zostało, tudzież 
że restytucya lub przedłużenie powyższego | 
terminu dla pojedynczych stron miejsca nie ma. ! 


Lwów, dnia 2! maja 1884. l 


| 


1 


) | pracy, 


(5071 3—3 


sposób na-j 


Doniesienia prywatne. 
(16381) (5099 2—4) 


(głoszenie. 


a . : ta- 
Rozpisuje się lieytacya przez oferty na dosta 
wę dla kla powsteckniekć krajowego we LRO 
na rok 1885, to jest od 1go styeznia do 31 grudn 
1885 roku z oznaczeniem w przybliżeniu ilości. 
1. Drzewa opałowego rocznie: y 
a) Buko wegołłu ineo metr. kubicz. ge 
b) brzozowego n » 600 
c) sosnowego n n 
2. Mleka dziennie: | 
a) niezbieranego 125 litrów, 
b) zbieranego 125  „ A é do- 
Tak drzewo, jakoteż mleko powimny być do 
stawiane w najlepszych gatunkach, mleko codziennie 
w oznaczonych godzinach i ilościach, drzewo za8 W 
miarę zażądania i w ilościach vznaczonych przez z4- 
rząd szpitala. : d 
.  Bliższych wyjaśnień udzielać będzie ZBrzą 
szpitala, gdzie można przejrzeć warunki, na podsta- 
wie których kontrakt zawartym zostanie, 1 które po 
podpisaniu dołączyć należy do oferty. 
ferty opieczętowane i należycie ostemplowane 
przy dołączeniu wadyum 5 proc. od gałej dostawy, 
złożyć należy na ręce dyrekcyi do 28 sierpnia t. r. 
W tymże dniu o 11 godzinie przed południem w kan- 
celaryi Dyrekcyi szpitala naprzód otworzone zostaną 
oferty, a nastepnie przystąpi się do ustnej licytacyi. 
„ Bez względu na wynik licytacji, , Dyrekcya 
szpitala pozostawia sobie wolność oddania dostawy 
komu uzna za stosowne. 
, Do kontraktu wymaganą będzie kaucya w wy- 
sokości 10 proe. od całej rocznej dostawy. 
Lwów, dnia 5 sierpnia 1884. 
Dyrekcya szpitala powszechnego kraj. 


L. 93. (5233 1—3) 


Konkurs. 


Na jedno stypendyum z fundaeyi śp. Fran- 
ciszka Orzęckiego, o rocznych 63 zł. a. w. dla "© 


służonęgo prywatnego oficyalisty niezdolnego 
Podania zaopatrzone świadectwami służbodaw= 


który przekroczył G5ty rok życia. 


Jego Ekseellencya pan prezydent e. k. | eów, 


ubóstwa i moralności, jakoteż metryką chrztu, 


wyższego sądu krajowego mianował na mo- 
'cy $ 301 p. k. dla ITIciej zwyczajnej kaden- 
| cyi posiedzeń sądów przysięgłych w roku 


bieżącym przy e. k. sądzie obwodowym w: 


i należy wnosić do 20 wrześmia 1884 do komi- 
| syi instytutu ubogich ehrześciań w pałacu arcybisku- 
! pim obrz. łac. we Lwowie. 

Z komisyi Instytutu ub. ehrześcian. 
Lwów, dnia 8 sierpnia 1884. 


Zastępca prezesa: Dr. Jurkowski. 


Piwowar z 16 letnią praktyką, który W 
większych miastach parowymi browarami 
a A: A y 1- | kierował, a obecnie kierujący jednym z wię- 
liusza Piątkowskiego, zastępcami przewodni- | cszych browarów na prowincyi i mogący się 
czącego sądów przysięgłych. „, | wykazać chłubnemi świadectwami, a na żą- 
Posiedzenia tej kadencyi rozpoczną się, danie mogący odpowiednią kaucyę złożyć, 
w dniu 22 września 1854. | poszukuje w tym charakterze posady w kra- 
Tarnopol, 3 sierpnia 1854. ljn, lub za granicą, w mieście lub na pro- 
L. 1180./pr. (4914 3 —3) | wineji. (5238 1—3) 
> Jego Ekscellencya Prezydent sądu kra- Łaskawe wiadomości uprasza pod lit: 
jowego wyższego zamianować raczył na Ml: J. W. Poste restante Lwów. 


okres sądu przysięgłych tutejszego sądu ob- ` sro Zaw EWA 


pat paysia progu. ego so $ Dr A, Majewskiego 
Zaklad wodolaczniczy 


bunału przysięgłych prezydenta tegoż sądu 
we Lwowie (w Kisielce) 


obwodowego, zaś zastępcami przewodniczą- 
otwarty przez cały rok. 


cego radców sądów kiajowych Antoniego 
Dyduszyńskiego, dra Wilhelma Leżańskiego, 

przyjmuje chorych z zupełnem zaopatrze- 
nien i dechodzącyceh do kuracji, 


$ 
Ludwika Słotv ińskiego, Teofila Bereźniekie- + 
r 
+ 
4 
$ która się odbywa od 6—8 godziny rano 
$ 
b 
ę 


i Tarnopolu, prezydenta sądu tegoż, przewo- 
dniczacym, zaś e. k radców: Karola Wilłau- 
j me, Emila Nemethy, Karola Porschińskiego, 
Józefa Laceka, Antoniego Reinwartha i Ju- 


(5050 2 —3) 


C. k. sąd powiatowy w Nisku, uznaje 
| za zmarłą Wiktoryę Witkowska z Rudnika, 
której miejsce pobytu od roku 1842, nie jest 
wiadomem, a to celem przeprowadzenia po 
niej posiępowania spadkowego. 

Nisko, dnia 21 czerwca 1884. 


go i Henryka Rappego. 
Sambor, 26 lipca 1834 
L. 1941. 
$ ı od 4—6 godziny po południu pod nad- 
zorem lekarza. 
Równocześnie otwarte kąpiele ciepłe 
i Dusze dla szerszej publiczności. ? 
(2871 42—?) 
000 


00000080 


ustaw Biedermann 


Praga, Pilastergasse 5 nowa 


jedyny zastępca dla Austryi-Węgier, Włoch, Rossyi i księstw 
Naddunajskich 
chemieznej fabryki dia środków desinfekecyjnych 
w iśolinie, Nagel & Comp. 


Objąwszy od pinów Nagel et Comp. sprzedaż całkowitej prodakeyi i 
t 3 . zd yi ich Środ- 
ków desiuf«.kcyjnych, jestem przeto w możności dostarczyć jakąkolwiek ilość naj- 
akuratniel po cenach fabrycznych. Mam zawsze wielki skład na tutejszym placu jakoteż i 
we wszystkich „znaczniejszych miastach. é s qe, 
2 astępujące specyslności, które po większej Gzęści dopiero ja sprowadziłem a które 
ŚM ERY bardzo W rolę w hygienie odzrywają, polecam wysokim urzedom j gminom 
miejsł Im. fa TySOMM | zarząsoin dóbr, praytem ZAUWAŻA, ża wyroby Z fabryki Na el et 
Comp, były przez świetny fizykat miejski król. stołecznego miasta Pragi badane i za 
wyśmienite uznane. Jako główną podstawę przy wyrabianiu służą badania ces, niemieckiego 
urzędu zdrowia, jakoteż dochodzenia Pasteura, Kocha, Pettenkofera etc. 
Proponuję : 


pareelą gruntową |. 59; e. k. sądowi obwo- | 
dowemu w Przemyślu poleconem zostało, | 
ażeby tenże wygotował projekt otworzyć się | 
mającego ciała tabularnego, który to projekt | 
w tymże e. k. sądzie obwodowym przejrza- 
nym być może, a od dnia 1 stycznia 1885 
za księgę gruntową uważanym będzie, rów- 
nie oznajmia się, że od dnia 1 stycznia 1885 
począwszy, nowe prawa własności, zastawu 
i inne prawa hipoteczne na wyż opisane; 
nieruchomości, jako nowe ciało tabularne do 
księgi gruntowej wciągnąć się mającej, tylko 
przez wpis do księgi hipotecznej nabyte, o- 
graniczone, Na innych przeniesione, uchylo- 


p M O A 


lne być mog% ; 


Rozczyn manganu chlorku i starkanm do kloaków i kanałów, 100 kil. po 
26 zlr. kwas karbolowy 20 pre. sto kilo po 20zł. Zgęszczony i chemicznie 
czysty kwas karbotowy według topui odsetkowych. bwusiarczan wapienny 
do izb chorych, paiiatywa i srodek ochronny podezas zaraźliwych chorób bydlęcych 10 pre. 
za 100 kilo 1: zł. Bauera proszek karbolowy (Fenilan manganowo-glinowy) do 
pissoarów. wychodkow ete. za LU' kilo 14 zł. Creesolin, płynny, przyjemny i orzeźwie- 
jający środek desinfekeyjuy w rozczynie zgęszczonym sto kilo 40 zł, Węgiel drzewny 
nasycony ereosolinem 20 pre. środek desinfekcyjny najbardziej zdolny do absor- 
bowauia, sto kilo 16 zł. Ten najnowszy gatunek działa pewnie i skutecznie, da się wszę- 
dzie użyć, gdyż nie ma zapachu. Creosolin składa się z fenylu, eresolu, (teny] metylowy) i 
soli żelazisiej. Carbolinetutm, olej du napuszezania (impregnowania) o od 10—12 
pre ereosotu, 12—15 pre. kwasu fenylowego i jest najlepszym środkiem konserwuj cym 
rzewo, sto kilo 24 zł. KKarbołowe trociny do stajen, bezwonne ZWANE 
4 f à polny kwas karbolowy 160 kilo 8 zł, u Ero wo 
rospekta wysyłam na żądanie franco, Poszukuje zastanag szyć GAĆ a. 
Na Swietna rada miejska król. Aaa dk: UC całej Galicyi, 
trzebnych środków desinfekcyjnych do celóy i ADS 66 2-2) 2 po- 


v gminnych. 


REWA 


KAZIMIERZ LEU 


GLOWNY SKŁAD DLA QALICYIE 


pa~ poola, Szkła | towarów mioa "22% 


We Lwowie, ulica Trybunalska | ©. 
naoko JM BP” ` «p Mx wa M 54M IB. 
Do desinfekcyi! 
Witriol żelaza 
Wapno chlorowe 
Wapno karbolowe 
Dwusiarczan wapienny 
(Doppelt schwefligsauer Kalk) 
Kwas karbolowy w kryształach 
Kwas karbolowy w płynie 

Proszek desinfekcyjny 
jak również: 
kamforę i pieprz biały 
Tynktura na owady 
Proszek na owady 
Proszek na mole 
Naftalinę 
polecają 


(BNER i HANKE 


we Lwowie. 


KAROL 


BALLABAN 


pod 


!'Specyalność! 


Za pobraniem należytości 7 zł. 20 ct. 
przesyłam pocztą do wszystkich miej- 
j scowości Austryi za własną opłatą 
eła i framco, 5-kilowy worek naj- 
przedniejszej 
KAWY -JAVA 
wybornego aroma, silnej, grubo-ziarni- 
stej i zupełnie czystej, 
SI” Wszystkie inne gatunki kawy po 
najtańszych cenach w zapasie. 
[4567 9—12] 


4534 26—? 


| Lohnender R 
IBernienił! 


Personen aller Stande werden 

überall zum Verkaufe von Staats- 

und Prämien-Losen gegen monat- 

liche Abzahlung (laut G.-A. XXXI 

vom Jahre 1853) unter günstigen 

Bedingungen engagirt. Offerte an 
die Hauptstädtische 


Wechselstuben-Gesellschaft 


Budapest. 
Ziotym Kogutem Nur deutsche Briefa werden 
i beantwortet 
we Lwowie (5062 3—6) 
poleca | 1 „| 


opłacone framco do każdej stacyi 
pocztowej w Galicyi 


| 
| 
| 
j 
i 


Há awry 


5 kilo Rio . . złr. 6.40 
5 kilo Santos złr. 6.80 " SKA KAWY NE LWOWIE 
A na Ohorążczyznie Nr. n 
: O kant ; par i SOA) Chak dażni Ducheńskiego. 
5 kłos Laguayra zh. 8.80 ROWE 
3 ; j sprzedaj a tego dobrą i wydatną kawę tak 
5 kilo Ceylon drobniejsza złr. 9.20 agi albowiem Sprowadza takowa bozpośrodnio 
1 4 i roducentow z pofudniowe meryki, Z1 
: c Zoo BA d ay k ik lat ici bawił fosaBiścte SE stom, 
KILO ey on auza najprzed. z4r. IU. Kosztuje we Lwowie: 
5 kilo Złotej Jawy . . złr. 10.40 1 kilo I zł. 50 ct., 1 zł, 60 ct. 
5 kilo Ceylon perłowej złr. 10.40 Na prowineyi : 
5 kilo Mokki arabskiej złr. 10 — | a79, i Sah 20 ch 


(4077 8—12) | 


TEKTURE 


(t. z. Dachpappe) 


utrzymuje na składzie 


Arnold Werner 


we Lwowie 
Najtańszy ogniotrwa- 
ły materyał do pokrycia da- 
chów. (5127 2-3) 


Wina lecznicze 


dla -chorych i rekonwalescentów 
APTEKI 


Jul. Nahlika 


we Lwowie, ul. Halicka l. 


Co miesiaca świeży transport, 


18— 8) 


asy ogniotrwałe z amery- 
"A kańskiemi zamkami i zasu- 
wani (Pasqunillriegel) ele- 
gancko i wybornie wykona" 
ne, takie. jakiej dostarczy" 
žema dla Magistratu lwow 
rzedaję najtaniej (3627 30-19) 
Simon Degen, ul. Wałowa l. 19. 


ETR E 


Zupełnie świeży transpor 
ze zbioru msrjowego 1883 r. 
przez „© U & z sprowadzonej 


EBBATY 
ehińskiej 


a mianowicie : 


v 


Cena 5 
pół kilo 
n“ 


iż 


| Nr. o. „Assam - Pecco = Mandari 


$ 


5. 


Wino hiszpańs kie Malaga z żelazem, najprzedniejsza mieszanka aromatycz. zł, 5.— 
z chiną, z cuing i żelazem, z pepsyną, Z | Nr. 1. Taszu. Perła Chin, żółtokwiatowa zł, 4,40 
rumbar-barum. Cena flaszki */, litr. I zł | Nr. 2. Juntojczan Pecha, białokw zł, 4-— 

50 ct NE: 4 zd dm kla BE ć s a se) 
s 6, r. 4 Souchong, mało narkot. . . sł. 2. 

Wino węgierskie „Toka . Cena Nr 5. Uomgo, familijna dobra . Ło, = 
flaszki /, litr. 2 złr., */; litr. 4 złr. Nr. 6. Proszek herbaciany . . zł. 150 

Wino hiszpańskie Dry Madeira, Nr. 7 Wysiewki z najlepszych herbat zł. 1.70 

i Y% li ł x 2/ l Nr. 8. SOUCOHONG najprzedniejsza w 
Cena flaszki !/ lite. złr. 1.75, */, litr. 
0 Š KENS oryginal. drewnianych skrzynkach . zł, %.-— 
zł 3. 50. A Nr. 2. Bouchong powyższa na wagę . dł. 3— 
Wino hiszpańskie „Malaga . Cena | Nr, 10. Czarna karawanowa Were- 
flaszki Y, litr. złr. 1.25, ?/s litr, zł. 2.50, szezenki, funt ros. „esz. „80 
KKoniak najlepszy stary. Cena flaszki | Nr. 11. Kwiatowa karawanowa, 


Wereszczenki funt ros. . © . zł, 6— 
poleca i rozseła handel (5889 49—?) 


Sft. Markiewicz 
we Lwowie Rynek l, 42. 


1 litr. złr. 2.50. 

Oprócz tego utrzymuje na składzie wszel- 
kiego rodzaju wypróbowane środki specyficzne, 
krajowe i zagraniezne, jakoteż przyrządy i przy- 
bory chirurgiczne i opatrunkowe. 

Zamówienia z prowincyi załatwia się od- 
wrotną pocztą. (3788 6—?' 


Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego 1l. 12 dom Wernera. 


BOTA MNENZ: RZE. MZWEWAAECAAPEAEECH A WA ZZ NF WTO T 


(Zarządca Władysław J. Weber). 


ULE banie 


szklanne zwierciadlane 
MME w różnych wielkościach i kolorach. 


WA iw ZYUCRILKI I 


gre 


BYT" EENIA EESO ITEE toy 


Największa w kraju: 


z W”EECELW AMA 


polska, francuska, niemiecka i angielska — tudzież 


Wypożyczalnia nut 


na fortepian, inne instrumenta i do śpiewu 


GUBRYNOWICZA I SCHMIDTA 
Karola W ty 


ilda we Liwowie 
2s 


ulica Akademicka 8, 
zalecają się wielkim doborem dzieł najlepszych 
i najnowszych 
bardzo 


!Największy wybór, Najtańsze ceny 


MGS" Program bezpłatnie franco. "RE 


(3521 22-—7) 


i cenami 


Przy stępmem i 


za niezrównane Środki kosmetyczne 
i toaletowe!! 
Antilentilia 
opalenie słoneczne, plamy wątrobiaue 
„delikatność i przejrzystość. — Oema 3 zł. 
M AGIN©VIIN A 
| skóra sucha, szorstka i zgrzybiała poż wuływrąą  Mnymotinmy staje się miękk: 'zejrz i 
| delikatną. Magnolina usuwa czerwono?ć nosa, niszczy WĄKrY t. n GALED “niita i 
i które najwięcej osiadaja w okoliey nosi. Usna tego znakomitego środka 1 zł. 50 et. i 
Orientalina czyt Pudr w płynie 
nadaje twarzy piękną I przyjemną blałość, cuświeża i konserwnie. Cena 1 złr. 
KREM ORWEWNKALNY BIAFYW 


cielisto<różowy dla blondynek i olelisto-żółtnwy dla szatynek, nadaje twarzy naturalną | 
białość delikatność i przejrzystość. ©warz martwa pokryta bruzdami, nierówna, szorstka, zostaje 
całkiem odświeżona i odmłodzona, Cena 1 złr. 20 ot 


PILIPT ON 


włosom siwym i wypłowiałym po kilkukrotnem użyciu przywraca piękny, kolor. Piliptom nuie 
farhuje, lecz tylko odmładza włosy, które pod wpływem tego znakomitego środka odzyskują pier- 
wotną barwę. Cena finkonu 1 zł. 50 ct. 


najsilniejsze wypadanie włosów w przeciągu dwóch tygodni wstrzymuje, cebulki włosowe wzmacnia | 


i do wytwarzania i porostu włosów pobudza. Miejsca wyłysiałe pod działaniem tego środka po- 
krywają się pięknym włosem. — Cały fakon 3 zł. Pół flakonu 1 zł. 60 et, 


CEZA HE MH JW 


w przeciągu 20 dni niszczy zupełnie nagniotki bez bolu. 
Pudełko 40 centów. 
lejek taninowy, RA skórę, wzmacnia i pohudza włosy do porostu. Flakonik | 


Pomada chinowa, 
` A a do zmywania włosów, zapobiega tworzeniu się łupieżu, ożywia i utrwa- 
Woda ateńska, la barwę i połysk zychże, EEDA 50 et. ga ; i 


J. IHNATOWICZ, 


magister farmaóyi i chemik sądowy. 
(Fabryka we Lwowie przy ul. Kopernika 1. 3. Filia przy ul haliekiej 
i w Krakowie Sukiennice 1. 20. 


usuwa piegi, nadaje twarzy białość, | 


i 


wzmacnia cebulki 


włosowe i zapobiega wypadaniu włosów. 
Słoik %0 ct. 


(181 26—?) 


z m 


C.k. uprzyw. nadworna fabryka powozów 


SCHUSTALA i SP= 


W NESSELSDORF zaopatrzyła swój skład we Lwowie, przy ulicy Karola 
Ludwika Nr. 5., w najnowsze powozy, jako to: bryczki, faeiony, karety, landauery, 
faetony do powożenia, węgierskie wózki, tarantasy I t. p. po ile możności niskich ce- 


nach. Zarząd ma~% nu przyjmuje także wszelkie zamówiania na uprzęż, siodła i 
wszystkie przyr. do jazdy powozem lub konno i 

najkrótszym cza... MOYĄETY 

i tysuolTotse p 


CONAI Ą O euermg 


Papier z c. k. uprzyw. f 


